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- Bezsilność życiowa dotyka coraz więcej 
osób - mówi Dariusz Święs, kierownik 
Ośrodka Interwencji Kryzysowej w Oławie s.24

s. 20-21

PIERWSZE 
BUTIKOWE 
STUDIO FITNESS 
W OŁAWIE
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- Umierał! Był 
zagłodzony, 
z nowotworem 
śledziony - mówi 
lekarz weterynarii 
Marta Aksman. 

- Dziś jest 
wspaniałym, 
bardzo 
towarzyskim 
zwierzakiem - mówi 
Izabela Kadłucka, 
która się nim 
zaopiekowała. 
Chciałaby ukarania 
właścicieli, którzy 
prawdopodobnie 
zaniedbali, a potem 
wyrzucili swojego 
psa
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Wyrzucili psa, 
bo był chory?

s. 11

Z kryzysem można 
sobie poradzić

Przed

teraz

  Rachunek na 
93 tys. zł dla DPS 
w Oławie

  Sprawa miłoszycka. 
DNA także na 
chusteczce
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„Zbrodnia miłoszycka, w której skazany został Tomasz Komenda. Rozprawa została od-
roczona”, „Oskarżeni o brutalny gwałt i zabójstwo Małgosi staną we wtorek przed sądem. 
Za tę zbrodnię skazano Tomasza Komendę”, „Sprawa Tomasza Komendy. Norbert Basiura 
pomagał rodzicom ofi ary, teraz jest jednym z podejrzanych. Twierdzi, że jest niewinny” - 
media grzeją sprawę niemiłosiernie, odmieniając nazwisko Komendy na wszelkie sposoby, 
choć on do tej sprawy już nic nie ma. Bo ona dotyczy obecnych oskarżonych o gwałt i za-
bójstwo Małgosi z Jelcza-Laskowic. Komendę już dawno uniewinniono, ustalono, że nie 
było go tam owej feralnej nocy, że nie ma z tą zbrodnią nic wspólnego, co sam wielokrotnie 
podkreślał, tymczasem dziennikarze wciąż podkręcają i grają jego nazwiskiem. Dlaczego? 
Bo po aferze z uniewinnieniem internet pozycjonuje je wysoko, a w sieci liczą się różne 
„ości” - klikalność, oglądalność itp. Zresztą, co dla mnie dziwne, rodzina Tomasza Komendy 
zamiast dać sobie spokój i układać nowe życie, niemal w całości przychodzi na rozprawy 
obecnych oskarżonych. Czytałem gdzieś, jak dziennikarz już w pierwszym zdaniu donosił, 
że „Tomasz Komenda tym razem nie przyszedł, ale była jego mama”. A niby po co miał 
przyjść? To nie jego proces! Skarży się publicznie, jak mu ciężko po tym wszystkim, co 
przeszedł, więc niby po co miałby się teraz samobiczować oglądając proces o zbrodnię, 
która zrujnowała mu życie? Nie chcę z tej sprawy żartować, bo to nie ten kaliber, ale może 
wkrótce zobaczymy pana Tomasza przed kamerą w roli komentatora procesu...

Wyobraźcie sobie, jak na to wszystko muszą patrzeć rodzice Małgosi. Nie dość, że od lat 
ich życie straciło pierwotny sens, że nie mogą go poskładać, że nie mogą domknąć tragicznej 
śmierci córki, to jeszcze kolejny raz muszą rozpoczynać niezmiernie trudny dla nich proces. 
W całym tym medialnym chaosie i zgiełku. Niezwykle poruszające było wystąpienie ojca 
Małgosi tydzień temu, gdy prosił, by już nie epatować zdjęciami jego córki, zwłaszcza nagim 
ciałem pod stodołą, ale i tym ostatnim, zrobionym przez koleżankę 5 godzin przed wyjściem 
na pierwszego sylwestra w życiu. 

- Wybierając się do sądu na spotkanie widzę, jak moje dziecko patrzy na mnie z telewizora 
- mówił. - To straszne dla nas. Cały czas musimy sobie przypominać.

Parę dni po tej rozprawie znów zauważam w jednej z gazet zdjęcie Małgosi, o którym mó-
wił jej tato. Tym razem powiększone. I jeszcze tytuł podkreślający, że to jej ostatnie zdjęcie. 

*
A sprawa przed sądem jakoś nie może się rozpocząć normalnie. Nagle okazuje się, że ław-

nik, który ma decydować o losie oskarżonych, prywatnie, w zupełnie innej sprawie, korzysta 
z usług obrońcy jednego z nich. I nikomu tego nie zgłasza, choć wiedział, czego dotyczy 
sprawa, kogo będzie sądził i kto będzie obrońcą. Na szczęście mecenas już na pierwszej 
rozprawie sam zauważył tę co najmniej niezręczność i doszło do wymiany ławnika. Może 
to już koniec schodów w tej sprawie.

JERZY KAMIŃSKI

GMINA DOMANIÓW 
Otrzymali klucze 

Druhowie ochotnicy mają 
nowy samochód ratowni-
czo - gaśniczy

Przekazanie kluczyków do 
nowego peugeota boxera - lek-
kiego samochódu ratowniczo-
-gaśniczy do ograniczania stref 
skażeń chemiczno-ekologicz-
nych i ratownictwa drogowego 
odbyło się 8 maja przy Urzę-
dzie Gminy w Domaniowie. 
- Niech wam ten samochód 
dobrze służy, ale mam nadzie-
ję, że nie będziecie musieli go 
często używać - powiedział 
Tomasz Frischmann, burmistrz 
Oławy, w towarzystwie wójta 

gminy Domaniów Wojciecha 
Głogulskiego, przekazując 
druhom z Wierzbna kluczyki 
do nowego samochodu. 

     Koszt zakupu nowego samo-
chodu dla strażaków  w Wierzb-
nie to 152 495,40 zł. W tym 
97 495,40 zł na ten cel to 
pieniądze z budżetu gminy 
Domaniów. Pozostałą kwotę 
dofi nansowały - miasto Oława 
- 25 tys. zł i Urząd Marszał-
kowski Województwa Dolno-
śląskiego - 30 tys. zł.   

Zakup samochodu dla tej 
jednostki to kolejny sukces 
druhów z Wierzbna w ostat-
nim czasie. W maju minionego 
roku decyzją komendanta 
głównego Państwowej Straży 
Pożarnej gen. brygadiera Lesz-
ka Suskiego OSP w Wierzbnie 
jako jedyna w naszym powie-

cie została włączona do kra-
jowego systemu ratowniczo-
-gaśniczego wzmacniając tym 
samym sieć jednostek KSRG 
w powiecie oławskim. Ten fakt 
miał duży wpływ na decyzję 
władz gminy o zakupie nowe-
go samochodu dla jednostki, 
która ponadto posiada m.in. 
średni samochód pożarniczy, 
sprzęt do ratownictwa me-
dycznego i drogowego oraz 
dysponuje 25 aktywnymi oraz 
przeszkolonymi ratownikami.

TEKST I FOT.: 
WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Nowy samochód dla OSP Wierzbno

Burmistrz Tomasz Frischmann i wójt Wojciech Głogulski ofi cjalnie 
przekazali strażakom z Wierzbna kluczyki do nowego samochodu
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Ośrodek Wczasowy DIUNA 100 m. do morza

ZAPISY UCZESTNIKÓW    tel .  784 510 642
poniedziałek 9.00 - 12.00 plebania parafii pw. św. Marcina w Marcinkowicach,

wtorek 10.00 - 14.00 plebania parafii pw. Odkupiciela Świata we Wrocławiu, ul. Macedońska 2

Organizator Parafia św. Marcina w Marcinkowicach IKKON sp. z o.o. sp. k.

KOSZT

OD OSOBY 

Ubezpieczenie

Transport

Pełne wyżywienie 
(śniadanie, obiad, kolacja, podwieczorek)

Pokoje w pawilonie hotelowym w pokojach 
2,3 osobowych z balkonem, łazienką, TV, 
Wi-Fi, czajnikiem, kompletem naczyńWi-Fi, czajnikiem, kompletem naczyń

Ognisko z kiełbaskami

Wieczorki taneczne 

Bankiet z muzyką na żywo

Animator (poranne ćwiczenia)

Całodniowa wycieczka do Trójmiasta 
z przewodnikiem

Wycieczki - Ustka, Łeba

Karaoke

Wieczorek filmowy

Zaplecze sportowo-rekreacyjne Zaplecze sportowo-rekreacyjne 
(siłownie wewnętrzne i zewnętrzne, 
ping-pong, boisko sportowe)

Sprzęt plażowy (parawany, leżaki)
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Wstępniak, czyli...
dajmy już spokój!
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OŁAWA 
Ważna lekcja 

14 maja ewakuowano 
pracowników zakładu 
Ergis przy ulicy Zwierzy-
nieckiej. Na miejscu były 
niemal wszystkie jednostki 
z powiatu oławskiego. 
60 strażaków i 15 wozów. 
To ćwiczenia, które miały 
sprawdzić umiejętności 
strażaków, ale również 
przygotowanie pracowni-
ków do sytuacji kryzyso-
wych

- Scenariusz zakłada, że 
w trakcie ładowania akumula-
torów do wózków widłowych 
dochodzi do eksplozji i rozpo-
czyna się pożar, blisko stacji 
do ładowania znajdują się 
materiały łatwopalne - wyja-
śniał w trakcie działań bryg. 
Krzysztof Gielsa, rzecznik 
prasowy KP PSP w Oławie. 
- Tam są palety, rolki tektu-
rowe, plastikowe folie, pożar 

szybko zaczyna się rozprze-
strzeniać, w momencie, kiedy 
zadziałała czujka ostrzegaw-
cza, około 20 metrów kwa-
dratowych powierzchni jest 
objętych pożarem. Zakład 
rozpoczął swoje procedury, 
powiadomienie straży pożar-
nej, ewakuacja, itd. W mo-
mencie, kiedy docieramy na 
miejsce pożar się rozwija, 

ogniem objętych jest już 30 
metrów kwadratowych. Do-
stajemy informację od pani 
kierownik, że ewakuowali się 
wszyscy za wyjątkiem dwóch 
osób, jednego magazyniera 
i koleżanki z biura. Dodatko-
wo zauważono, że człowiek 
który pracował na silosach 
zasłabł i nie ma z nim żadnego 
kontaktu. 

Na ćwiczenia ściągnięto 
jednostki z całego powiatu, 
plus grupę ratownictwa wyso-
kościowego z Wrocławia, żeby 
ewakuować osobę z silosu. 
Po co organizowane są takie 
akcje?

- Te ćwiczenia dają to, że 
poznajemy konkretny zakład, 
dzięki temu, że działamy w ta-
kim miejscu, poznajemy spe-

cyfikę podobnych obiektów 
- mówi Gielsa. - Poza tym 
zakład sprawdza przygotowa-
nie swoich pracowników do 
sytuacji kryzysowych, a my 
ćwiczymy też współpracę 
z jednostkami OSP, bo na co 
dzień tak duże akcje się nie 
zdarzają. Im większa liczba 
osób, tym większy chaos na 
początku, dopiero kiedy jest 
to już poukładane, zaczyna-

my działać i współpracować 
dobrze ze sobą, dodatkowo 
widzimy jakie są możliwości 
kolegów z Wrocławia, na miej-
scu jest też zarządzanie kry-
zysowe im też przekazujemy 
informacje, co robić w takich 
sytuacjach.

TEKST I FOT.: 
AGNIESZKA HERBA 

powiatowa@gmail.com

EKSPLOZJA, POŻAR 
i poszkodowany na silosie!

Ustalanie ostatnich szczegółów przed wejściem do płonącej hali

Na silosie jest poszkodowany, trzeba go ściągnąć z góry... 
W tle ewakuowani pracownicy

Strażakom pomagała grupa ratownictwa wysokościowego z Wrocławia

OŁAWA 
Jak to możliwe? 

Takie pytanie padło, kiedy 
podczas kwietniowej sesji 
Rady Powiatu starosta 
poinformował, że zarząd 
powiatu postanowił 
przekazać dodatkową 
dotację na opłatę faktury 
za gaz, którą otrzymał 
Dom Pomocy Społecznej 
w Oławie

Informacja o tak dużym 
zużyciu gazu bardzo zasko-
czyła. O wyjaśnienia jako 
pierwsza poprosiła radna Anna 
Leszczyńska. Starosta Zdzi-
sław Brezdeń odpowiadając 
nie ukrywał, że również jest 
mocno zdziwiony sytuacją. 
Wyjaśnił, że o sprawie dowie-
dział się niedawno i poprosił 
dyrektor DPS o pisemne wy-
jaśnienie. - Dostarczyciel gazu 
nie dosyłał faktur przez trzy 
miesiące i dopiero ostatnio 
przyszły faktury korygujące, 

tak wysoka kwota wiąże się 
prawdopodobnie z tym, że ze 
względu na to, że piec jest sta-
ry, a ma chyba tyle lat co DPS, 
to sposób opomiarowania tego 
pieca i obliczenia zużycia 
spowodowały, że znaleźliśmy 
się w jakiejś innej taryfi e niż 
dotychczas - mówił starosta. 
- W związku z tym pojawiły 
się nagle tak wysokie kwoty. 
Zobowiązaliśmy panią dy-
rektor do złożenia wyjaśnień, 
do wystąpienia do PGNiG 
z reklamacją no i jednocześnie 
podjęliśmy decyzję, że zapła-
cimy... Trudno, żebyśmy mieli 
nie zapłacić. Pensjonariusze 
Domu Pomocy Społecznej wy-
magają, żeby było ciepło i tutaj 
nie możemy sobie pozwolić na 
jakieś zaskoczenia.

O sprawę zapytaliśmy Jo-
annę Kruk-Gręziak, dyrektor 
oławskiego DPS. Mówi, że 

była w szoku, kiedy zobaczyła, 
jakie pieniądze trzeba zapła-
cić. Jak w ogóle do tego do-
szło? - Zaistniała sytuacja jest 
wynikiem założenia w lutym 
ubiegłego roku przez operatora 
rejestratora mocy wykonanej, 
przedstawiciel PGNiG przy-
jechał do nas bez zapowiedzi 
i zamontował rejestrator, który 
zdalnie przekazuje informacje 
- mówi Joanna Kruk-Gręziak, 
dyrektor DPS w Oławie. 

- Urządzenie monitoruje 
pobór mocy przez 24 godzi-
ny na dobę i wystarczyło, że 
dwa razy przekroczyliśmy 
wcześniej zadeklarowaną moc 
(a do listopada było to 110 kWh) 
i od grudnia 2018 roku auto-
matycznie przekwalifi kowano 
nas do innej grupy taryfowej 
tzw. biznesowej, nie informu-
jąc nas o tym. O wszystkim do-
wiedzieliśmy się w kwietniu, 

kiedy przysłano nową umowę 
i rachunek za trzy miesiące. 
To było ponad 93 tys. złotych. 
Gdybyśmy wcześniej wiedzie-
li, że przekwalifi kowano nas 
do innej taryfy, bo według tego 
co podało PGNiG, piec wyko-
rzystał moc aż 500 kWh, to na-
tychmiast zareagowalibyśmy 
i zmienilibyśmy wcześniej 
zadeklarowaną moc.

Joanna Kruk-Gręziak mówi, 
że złożyła reklamację i czeka 
na decyzję PGNiG. Starosta 
podczas sesji poinformował, 
że konieczna będzie wymiana 
tego pieca. Urządzenie ma 
około 20 lat. - Po wstępnych 
analizach osób, które profe-
sjonalnie realizują tego typu 
zadania, wynika,że są tam 
jakieś nieszczelności i trzeba 
to szybko załatwić - mówił 
Zdzisław Brezdeń.

(AH)

Ponad 93 tys. złotych! 
To rachunek za niecałe trzy miesiące

Ktoś zareagował i powia-
domił policję, na szczęście 
zdążyli zanim ten kierow-
ca zrobił komuś lub sobie 
krzywdę

Policjanci z Jelcza-La-
skowic dostali zgłoszenie 
o prowadzącym samochód 
na podwójnym gazie. Okazał 
się nim 48-letni mieszkaniec 
gminy Jelcz-Laskowice, który 
wsiadł za kierownicę mimo 
sądowego zakazu prowadze-
nia pojazdów. Po zbadaniu 
stanu trzeźwości wyszło, że 
ma w organizmie ponad 2.8 
promila alkoholu. Funkcjona-
riusze zatrzymali go na ulicy 

Hirszfelda w Jelczu-Lasko-
wicach. Grozi mu do 3 lat 
pozbawienia wolności.

(AH)

ZNOWU 
jechał pijany!
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WROCŁAW 
Z sądu 

14 maja proces udało się 
rozpocząć. Przed sądem 
stanęli Norbert Basiura 
i Ireneusz M. oskarżeni 
o to, że w noc sylwestrową 
1996/1997 brutalnie 
zgwałcili i pozostawili 
piętnastoletnią Małgosię 
na mrozie

Po odczytaniu aktu oskar-
żenia na pytania odpowiadał 
Ireneusz M. Do tej pory wia-
domo było, że obciążają go 
ślady biologiczne na sukience, 
ślad ugryzienia, pozostawiony 
na ciele Małgosi oraz sposób 
działania podobny do tego 
z  innych spraw z  udziałem 
oskarżonego. 

- Czy wie pan, skąd pański 
ślad genetyczny znalazł się 
na czarnej koronkowej chu-
steczce, którą znaleziono na 
miejscu zdarzenia w Miłoszy-
cach? - pytał prokurator.

- Nie mam pojęcia, co to 

za chusteczka - odpowiedział 
oskarżony. - Nie wiem, skąd 
miałby się na niej wziąć mój 
ślad DNA. 

- A  pański ślad DNA na 
czarnej czapce, którą też zna-
leziono na miejscu? - dopyty-
wał oskarżyciel.

- To nie mój włos - mówił 
Ireneusz. - To nie mogła być 
moja czapka, bo ja w  mojej 
wróciłem do domu. 

Twierdził, że wspomnianą 
czapkę mogli zabrać z  jego 
domu policjanci w  trakcie 
przeszukiwań już po sylwe-
strze. Tymczasem w  aktach 
sprawy jest opis zdjęcia czapki 
wykonanego na miejscu prze-
stępstwa, ale samego zdjęcia 
nie ma. - Skoro jest taki do-
wód, to chciałbym zobaczyć 
go na takim zdjęciu - mówił. 

Oskarżony zasugerował, 
że sprawa od początku była 
prowadzona nieudolnie i tak, 
żeby nie wskazać prawdzi-
wych sprawców. Zdaniem 
oskarżonego dowody w  tej 
sprawie były źle przecho-
wywane, przez długi czas 
jego ubrania leżały w stercie 
innych na podłodze w  ko-
mendzie, nie były w workach, 
praktycznie każdy miał do 
nich dostęp, więc mogły się 

wymieszać: - Jestem kolejną 
niewinną osobą oskarżaną o tę 
zbrodnię, a sprawcy chodzą na 
wolności. .

Po długich wywodach 
oskarżonego kwestionujące-
go dowody głos zabrał ojciec 
Małgosi:

- Czy oskarżony wie, jakie 
dowody go obciążają?

- Wiem, dowody, które 
potwierdzają moją niewin-
ność. Trzykrotnie było badane 
DNA, które wykluczyło mój 
udział. To samo dotyczy od-
cisku zębów. Na tych samych 
dowodach można skazać, ale 
można też uniewinnić.

- Najnowsze badanie po-
twierdziło, że ślady znalezione 
na ubraniu mojej córki są 
identyczne z pańskimi.

- Nie ma takiej możliwości. 
Dowody nie są wiarygodne, 
dlatego wnioskuję o  powtó-
rzenie wszystkich badań.

Wtedy ojciec Małgosi wy-
głosił oświadczenie. Przypo-
mniał, że kilkanaście miesięcy 
po zdarzeniu rodzice zostali 
wezwani na komendę, by 
odebrać rzeczy dziecka, m.in. 
sukienkę, bieliznę, skarpetki 
i  sznurówkę: - Szczególnie 
utkwiła nam w pamięci czarna 
sukienka, na której widać było 

plamy. Wtedy trudno nam 
było na to patrzeć, a  co do-
piero zabierać ją do domu. To 
jest protokół odbioru, proszę 
podpisać, usłyszeliśmy. Już 
brałem długopis do ręki, ale 
żona mówi, abym tego nie 
robił, bo na sukience są jakieś 
dowody, plamy, czyjeś ślady. 
Dlaczego ich nie zabezpie-
czycie? Komisarz po chwili 
powiedział: Dobrze, macie 
państwo rację, wszystkie rze-
czy Małgosi przekażemy do 
magazynu i dopilnujemy, aby 
były one należycie zabezpie-
czone. Być może kiedyś się 
przydadzą, gdy wznowione 
zostanie śledztwo w  sprawie 
morderstwa waszej Małgosi. 
Wysoki sądzie, gdyby nie 
intuicja mojej żony, matki 
Małgosi, determinacja poli-
cjantów, którzy wtedy 23 lata 
temu działali, i  tych dzisiej-
szych też, nie byłoby nas tutaj 
w  sprawie. Pozostałaby, być 
może wyprana, sukienka, któ-
rą wtedy założyła Małgosia na 
pierwszego sylwestra w życiu 
poza domem.

- Nie uprawiałem seksu 
z  Małgosią, nie zgwałciłem 
waszej córki, tym bardziej 
nie zamordowałem. Jestem 
za tym, aby sprawców zła-
pać - mówił potem oskarżo-

ny. - Jeszcze na tym etapie 
można to zrobić, ale chodzi 
o  prawdziwych sprawców, 
a nie o kogoś w myśl zasady, 
że dajcie mi człowieka, a  ja 
dowody dopasuję. 

Z aktu oskarżenia wiemy, że 
sprawca podał Małgosi lekar-
stwo na padaczkę, które w po-
łączeniu z  alkoholem mogło 
spowodować, że dziewczyna 
źle się poczuła i wychodziła 
na zewnątrz, by zwymioto-
wać. To wtedy, według zeznań 
świadków, podszedł do niej 
ktoś, kto przedstawił się jako 
Irek, jej brat, powiedział, że 
się nią zaopiekuje i  odszedł 
z dziewczyną w kierunku po-
sesji, gdzie potem znaleziono 
ciało Małgosi. 

- Czy opowiadał pan ko-
mukolwiek, że dolewa wody 
utlenionej do alkoholu, aby 
doszło do zbliżenia z kobietą? 
- pytał oskarżonego o relacje 
z kobietami prokurator.

- Nigdy! 
- Czy kiedykolwiek zmu-

szał pan swoją żonę do od-
bycia stosunku seksualnego?

- Nie.
- Czy kiedykolwiek podczas 

stosunków seksualnych zda-
rzyło się panu ugryźć swoją 
partnerkę?

Na to pytanie oskarżony 
odmówił odpowiedzi.

Tekst i fot. 
Jerzy Kamiński

Czyje JEST DNA 
z czarnej chusteczki?

Jako pierwszy odpowiadał na pytania zeznawał Ireneusz M.

Jelcz-Laskowice 
Kampania wyborcza 

- Zapytajcie ludzi, jaki 
program ma Koalicja 
Europejska. Nikt nie 
odpowie, bo nikt tego nie 
wie - tak na spotkaniu 
z mieszkańcami 14 maja 
mówił wiceminister spra-
wiedliwości Michał Wójcik. 
Wspierał tym samym kan-
dydaturę Beaty Kempy do 
Parlamentu Europejskiego

Wizyty Beaty Kempy stają 
się powoli kampanijną trady-
cją. Minister była w  Jelczu-
-Laskowicach 4 lata temu 
przed wyborami parlamen-
tarnymi, wspierała Łukasza 
Dudkowskiego w  wyborach 
samorządowych przed rokiem 
i  teraz prosiła o  wsparcie 
w drodze do europarlamentu. 

W latach 2015-2017 Kempa 
była szefową kancelarii Preze-
sa Rady Ministrów w rządzie 
Beaty Szydło. W  2016 ze 
strony państwowej odpowia-
dała za organizację Świato-
wych Dni Młodzieży. Od 2018 
roku jest ministrem w rządzie 
Mateusza Morawieckiego. 
Koordynuje polską pomoc hu-
manitarną. I o tym opowiadała 
na spotkaniu z mieszkańcami 
J-L: - Kwestie migracji wciąż 

są dla Europy dużym proble-
mem. Premier Ewa Kopacz 
jedną decyzją zgodziła się 
na przymusową relokację 
uchodźców. My to zablokowa-
liśmy, nawet pod groźbą kar. 
Wolimy pomagać na miejscu. 
Udało mi się dotrzeć do wielu 
krajów. Wciąż to Syria jest 
takim obszarem, który naj-
bardziej generuje uchodźców. 
Wojna trwa, ludzie tracą domy 
i  pracę. W  samym Aleppo 
ponad 90% obywateli nie 
ma już pracy. Z  ponad 2,5 
tysiąca lekarzy zostało 400. 
W całej Syrii było 1,5 milio-
na chrześcijan, zostało 200 
tysięcy. Zorganizowaliśmy im 
pomoc medyczną, myślimy 
już o kolejnych akcjach. Duże 
potrzeby są także w Jordanii 
czy w Iranie. Wiele projektów 
humanitarnych realizujemy 
wspólnie z Węgrami, dzieląc 
się kosztami pół na pół. Mogę 
państwu powiedzieć, że utrzy-
manie jednej rodziny uchodź-
ców w  Polsce kosztowałoby 
nas tyle, co utrzymanie trzech 
rodzin tam na miejscu. 

W spotkaniu wzięło udział 
około 50 osób. Niektórzy 
z nich z oburzeniem przyjęli 
dziennikarzy telewizji TVN. 

- To TVN? Kopa w  dupę 
i wygonić ich stąd! - krzyczał 
jeden z mieszkańców. 

- Proszę się powstrzymać, 

im właśnie na tym zależy - 
odpowiadał mu drugi. 

Spóźniony na salę dotarł 
wiceminister sprawiedliwości 
Michał Wójcik. Gdy wcho-
dził, pytano Beatę Kempę 
o reformę sądownictwa. Nie-
którzy z  obecnych czuli się 
pokrzywdzeni przez sądy. 
Jednym głosem z polityczką 
PiS-u krytykowali Platformę 
Obywatelską i  Fransa Tim-

mermansa. Domagali się tym 
samym dokończenia wspo-
mnianej reformy. Głosów 
krytycznych i pytań o konsty-
tucyjność reform - nie było. 

- Proszę o  głosy na Beatę 
Kempę - mówił wiceminister 
Wójcik. - Te najbliższe i  je-
sienne wybory są szczególnie 
ważne. Odpowiedzą nam na 
pytanie, co dalej będzie się 
działo z  Polską. Wybór jest 

prosty. Albo kontynuujemy te 
reformy, albo wybieramy inną 
władzę i wracamy do tego, co 
było. Czyli m.in. do wieku 
emerytalnego w wysokości 67 
lat dla kobiet. Stworzyliśmy 
spot, w  którym pokazujemy, 
jak Platforma Obywatelska 
kpi z 500+ i chce przyjmować 
uchodźców. A jak pojawia się 
pytanie o  program, to Grze-
gorz Schetyna milczy. Nie 

tylko on, bo gdy zapytacie lu-
dzi, jaki program ma Koalicja 
Europejska, to również wam 
nie odpowiedzą. Nie wiedzą. 

- Mają! Odsunięcie PiS od 
władzy - krzyknął ktoś z sali. 
Wiceminister kontynuował: - 
Słuszna uwaga, to ich jedyny 
postulat. Ostatnie dni dominu-
je dyskusja światopoglądowa. 
A  powinniśmy rozmawiać 
o  Parlamencie Europejskim. 
Nie chcę w Brukseli zgiętych 
karków. Chcę tam właśnie 
takich ludzi jak Beata Kempa! 

Wójcik nie mówił jednak 
wiele na temat europarla-
mentu i sam zaczął poruszać 
sprawy światopoglądowe. 
Powiedział, że naklejanie 
wizerunku Matki Boskiej 
w tęczowej aureoli na śmiet-
nikach go obraża. Pośrednio 
odniósł się również do filmu 
braci Siekielskich „Tylko nie 
mów nikomu”. Nie mówił 
o księżach, ale podkreślał, że 
rząd PiS od trzech lat walczy 
z  pedofilią, m.in. poprzez 
stworzenie rejestru pedofilów. 
Zapowiedział podniesienie 
kar i politykę „zero tolerancji” 
dla wszystkich, którzy krzyw-
dzą dzieci. 

Tego samego dnia minister 
Beata Kempa i  wicemini-
ster Michał Wójcik spotkali 
się również z  mieszkańcami 
Oławy.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Wójcik: - Nie chcę w Brukseli zgiętych karków

Beata Kempa walczy o głosy w wyborach do Parlamentu Europejskiego. Jej kandydaturę wspiera 
wiceminister sprawiedliwości Michał Wójcik
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Siechnice 
Finał blisko 

Przeciąga się proces 
w sprawie podpalenia 
w Siechnicach. Wciąż nie 
wiadomo czy Mariusz L. 
odpowie za zabójstwo

Prokuratura twierdzi, że 
w  lipcu 2018 roku oskarżo-
ny oblał łatwopalną cieczą, 
a potem podpalił Janusza G., 
który w konsekwencji licznych 
oparzeń ciała kilka dni później 
zmarł w  szpitalu. Mariusz L. 
konsekwentnie utrzymuje, że 
faktycznie oblał sąsiada pod-
pałką, ale go nie podpalił. Jego 
zdaniem do zaprószenia ognia 
mogło dojść na przykład od 
papierosa, którego pokrzyw-
dzony trzymał w ręku. 

Podczas kolejnych rozpraw 
zeznawali świadkowie i biegli. 
10 maja przed sądem stawiła 
się 23-letnia Paulina G., która 
tego feralnego wieczoru grillo-
wała na tarasie w pobliżu domu 
oskarżonego i pokrzywdzone-
go: - Pamiętam tylko tyle, że 
u sąsiadów paliło się ognisko. 
Nie słyszałam żadnych krzy-
ków, nikogo nie widziałam. To 
było ognisko, tak jakby w wy-
znaczonym do tego miejscu. 
Potem przyjechała policja i po-
gotowie ratunkowe. Staliśmy 
na tarasie i obserwowaliśmy, co 
się dzieje. Trudno było jednak 
zauważyć jakieś szczegóły. 

Janusz G. był bezdomnym, 
sypiał w  altance, na podwór-
ku domu wielorodzinnego, 
w  którym mieszkał Mariusz 
L. Sąsiadką obu panów była 

53-letnia Brygida Ż. Samego 
zajścia nie widziała, ale do-
brze znała pokrzywdzonego 
i  oskarżonego: - Poczułam 
dziwny zapach, więc powie-
działam mężowi, żeby poszedł 
sprawdzić czy u Janka nic się 
nie dzieje. Kilka dni wcześniej 
czuliśmy coś podobnego, ale 
wtedy mąż nie znalazł źródła 
tego smrodu. Tym razem zba-

gatelizował sprawę i  powie-
dział, że później tam zajrzy. Do 
tego domu wprowadziliśmy 
się 3 lata wcześniej na miej-
sce człowieka, który nie był 
zbyt lubiany w  środowisku. 
Żyliśmy w  bardzo dobrej at-
mosferze. Bez poważniejszych 
sprzeczek. Na drugim piętrze 
mamy strych. W  pewnym 
momencie Janek i jego mama 

Teresa zaczęli wynajmować 
to pomieszczenie Ukraińcom. 
Pani Teresa twierdziła, że 
to jej mieszkanie i  może je 
wynajmować komu zechce. 
To nie była prawda. Myślę, że 
właśnie przez tę sprawę naro-
dził się konflikt między Teresą, 
Jankiem, a Mariuszem. 

Na jednej z  poprzednich 
rozpraw wyszło na jaw, że 

Mariusz L. w przeszłości pobił 
Teresę G. Janusz G. z matką 
nie mieszkał, ponieważ został 
przez nią wyrzucony z domu. 
Musiał więc spać w  altance, 
co robił za zgodą oskarżonego. 

W  sądzie dalej mówiła 
Brygida Ż.: - Między Teresą 
i Jankiem dochodziło do nie-
porozumień na tle pieniężnym 
i alkoholowym. Janek nie pra-
cował, miał roszczeniowe po-
dejście, twierdził że wszystko 
mu się należy. Oskarżony mu 
pomagał. Sytuacja nabrzmiała 
dopiero, kiedy Janek zaczął 
sprowadzać bezdomnych. Raz 
zamknęłam przed nimi drzwi, 
to wprowadził ich oknem 
i mnie odepchnął. 

Świadek przyznała, że po-
mimo tych problemów Janusz 
G. potrafił się również za-
chować dobrze. Wraz z  Ma-
riuszem L. pomagał jej przy 
remoncie. Pytana przez strony 
o  dzień zdarzenia, mówiła: - 
Pamiętam, że Mariusz był wte-
dy bardzo szczęśliwy. Dostał 
wypłatę i cieszył się, że może 
coś kupić córce. Przyszedł 
do niego kolega, chciałam 
pójść z nim porozmawiać, ale 
zobaczyłam Agatę K. (part-
nerkę Janusza G. - przyp. 
red.) i odpuściłam. Obawiam 

się tej kobiety. Nie widziałam 
żadnego ognia. 

Prokurator Anna Monika 
Molik pytała czy Mariusz L. 
był łagodnym człowiekiem. - 
Zwykle jeśli coś przeskrobał 
to przepraszał - odpowiadała 
Brygida Ż. - Nie stronił od 
alkoholu, ale nigdy nie wi-
działam go pijanego. Sąsiedzi 
mówili, że przychodzi do niego 
ludzie kupować narkotyki. 

Na poprzedniej rozprawie 
oskarżony wniósł zastrzeżenia 
do protokołu. Prosił o sprosto-
wanie słów Tomasza G., który 
miał zeznać inaczej, niż zostało 
zapisane przez protokolanta. 
Chciał również przebadania 
psychiatrycznego świadka 
Teresy G. oraz zweryfikowania 
wiarygodności świadka Zyg-
munta G., poprzez sprawdze-
nie liczby interwencji policji 
z nim związanych. Sąd oddalił 
te wnioski. 

Wiele wskazywało na to, że 
tym razem strony wygłoszą 
mowy końcowe. Obrońca 
poprosił jednak o czas, na do-
kładne zapoznanie się z aktami 
sprawy. Kolejna, najpraw-
dopodobniej ostatnia część 
procesu, na początku czerwca.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Jaki wyrok usłyszy Mariusz L.? Odpowiedź najprawdopodobniej poznamy w czerwcu
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Oława 
Wpadka 

Tuż przed godziną  
drugą w nocy policjanci 
pionu prewencji  
patrolowali miasto

Na ulicy Zwierzynieckiej za-
uważyli zaparkowane auto na 
„obcych” tablicach rejestracyj-
nych. - Funkcjonariusze postano-
wili sprawdzić, czy osoby siedzą-
ce w samochodzie nie potrzebują 
jakiejś pomocy - mówi podinsp. 
Alicja Jędo z KPP w Oławie. - Na 
ich widok dwóch z czterech męż-
czyzn zaczęło zachowywać się 
bardzo nerwowo, do tego stopnia, 
że mieli problem z  okazaniem 
dokumentów. 

Przy 23-latku funkcjonariu-
sze znaleźli 3,5 grama mari-
huany, a  przy 22-latku kilka 
porcji amfetaminy. Podczas 
przeszukania mieszkania jed-
nego z podejrzanych policjanci 
dodatkowo ujawnili 3 gramy 
marihuany. Obaj mężczyźni 
przyznali się do posiadania nar-
kotyków. Twierdzili, że kupili 
je na własny użytek i od obcej 
osoby. Policjanci sprawdzają 
ich linię obrony.          (AH)

Z narkotykami na Zwierzynieckiej
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„Był tego dnia szczęśliwy. 
Cieszył się, że kupi coś córce”
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ebykowski@gazeta.olawa.pl

Plamy na wyglądzie

Edward 
Bykowski

Domaniów 
Porozumienie 
samorządów 

- Połączenie sił to 
początek, pozostanie 
razem to postęp, wspólna 
praca to sukces - w myśl 
tych słów Henryka Forda 
samorządowcy powiatu 
oławskiego podpisali list 
intencyjny celem utwo-
rzenia Samorządowego 
Komitetu Strategicznego 
Powiatu Oławskiego

Dokument podczas uroczy-
stego spotkania w  Urzędzie 
Gminy Domaniów 8 maja 
podpisali szefowie wszyst-
kich samorządów powiatu 
oławskiego - starosta oławski 
Zdzisław Brezdeń, burmistrz 
Oławy Tomasz Frischmann, 
burmistrz Jelcza-Laskowic 
Bogdan Szczęśniak, pełnią-
cy obowiązki wójta gminy 
Oława Henryk Kuriata oraz 
gospodarz spotkania wójt Do-
maniowa Wojciech Głogulski. 

- Czujemy się wyróżnieni 
tym, że podpisanie listu in-
tencyjnego woli współpracy 
następuje w  naszym urzę-
dzie - mówił. - Podpisanie 
tego listu świadczy o  tym, 
że samorządowcy powiatu 
oławskiego potrafią ze sobą 
rozmawiać i  współpracować, 
co jest najistotniejsze. Wspól-
ne przedsięwzięcia na rzecz 
naszych mieszkańców mogą 
bowiem zdziałać bardzo dużo 
i  na to liczymy. Spotkanie 
w naszym urzędzie dowodzi, że 
my samorządowcy traktujemy 
wszystkich mieszkańców od-
powiedzialnie i z szacunkiem. 
Że w naszym powiecie nie ma 
samorządów lepszych, gor-
szych, mniejszych czy więk-
szych. Wszystkie są jednakowo 
ważne i  chcemy wspólnie 
pracować dla poprawy życia 
mieszkańców, aby im się tu 
dobrze żyło.

Wójt dodał, że podpisanie 
listu i  powołanie Samorzą-
dowego Komitetu Strategicz-
nego Powiatu Oławskiego to 
tylko sformalizowanie współ-
pracy, która od miesięcy trwa 
między samorządami.

Cele i  założenia komitetu 
przedstawił w  skrócie jego 
pełnomocnik Dariusz Ko-
prowski, który na co dzień 
pełni funkcję sekretarza Jel-
cza-Laskowic. Wyjaśnił, że 
oprócz strategicznych za-
dań na terenie powiatu oław-
skiego, takich jak - budowa 
drugiego mostu na Odrze, 
współpraca w  zakresie mię-
dzygminnej komunikacji pu-
blicznej czy rozwój sieci dróg, 
tras rowerowych, poszerzenia 
oferty kulturalnej, sportowej, 
rekreacyjnej, aby mogli z niej 
korzystać wszyscy mieszkań-
cy powiatu, niezależnie od 
tego, w której gminie miesz-
kają, oławski komitet będzie 
też działał poza granicami 
powiatu. Ważne jest, aby 
naszego oławskiego głosu 
nie zabrakło m.in. w  takich 
inicjatywach jak Wrocław-
ski Związek Metropolitalny, 
co jest szczególnie istotne 
pod kątem tworzonej ko-
lei aglomeracyjnej. - Razem 
możemy więcej - przekony-

wał Koprowski. - Możemy 
kształtować to, co dzieje się 
w  województwie. Ważnym 
aspektem są też środki unijne. 
W nowej perspektywie będzie 
o  nie trudniej, dlatego jeżeli 
samorządy będą pracowały 
nad projektami partnerskimi, 
pozyskanie dotacji powinno 
być łatwiejsze. Takich tema-
tów jest dużo więcej dlatego 
dziękuję samorządowcom, że 
podjęli inicjatywę. 

Po podpisaniu dokumentu 
starosta Zdzisław Brezdeń do-
dał, że jedną z przyczyn, które 
zainspirowały powołanie Ko-
mitetu, było zawarcie porozu-
mienia w sprawie budowy mo-
stu na Odrze i Oławie. Warto 
też - jego zdaniem - zwrócić 
uwagę na datę podpisania listu 
- 8 maja to Dzień Zwycięstwa. 
- To nasze dzisiejsze spo-
tkanie jest pewnego rodzaju 
zwycięstwem, na które warto 
popatrzeć z  punku widzenia 
naszych samorządów - mówił 
starosta. - Jak wspomniał wójt, 
współpracujemy ze sobą od 
lat. Raz lepiej, raz gorzej, ale 
wszystko to wynikało z pew-
nych relacji bilateralnych. 
Powołując komitet chcemy 
to usprawnić. Zadania gmin 
i powiatów w wielu sytuacjach 
nachodzą na siebie, a w wielu 

się uzupełniają. Wydaje nam 
się, że Samorządowy Komitet 
Strategiczny pozwoli nam 
lepiej wykorzystać potencjał, 
który mają gminy i  powiat. 
Razem to wszystko złożyć, 
uzupełnić, rozwinąć i sprawić, 
żeby mieszkańcom naszych 
gmin i powiatu żyło się lepiej, 
bo po to zostaliśmy powołani. 

Burmistrz Tomasz Frisch-
mann dodał, że pierwsze efek-
ty samorządowej współpracy 
już są. widoczne. 25 kwietnia 
do Dolnośląskiej Służby Dróg 
i Kolei wpłynęły dwie oferty 
na opracowanie decyzji śro-
dowiskowej budowy mostów 
na Odrze i Oławie. Po spraw-
dzeniu ofert, jeżeli wszystko 
będzie w  porządku, w  ciągu 
dwóch-trzech tygodni po-
winna być podpisana umowa, 
która będzie pierwszą jaskółką 
budowy nowego mostu. Bur-
mistrz Bogdan Szczęśniak 
mówił - odwołując się do słów 
starosty - że choć współpraca 
między samorządami różnie 
się dotąd układała, to w stra-
tegicznych aspektach wszyst-
kie samorządy wywiązywały 
się ze swoich zobowiązań. 
Przypomniał jak wspólnymi 
siłami i dzięki samorządowej 
zrzutce uratowano szpital 
powiatowy, wybudowano 

szkołę specjalną w  Oławie, 
a  niedługo do użytku będzie 
oddane centrum rehabilitacji 
dla osób niepełnosprawnych. 

Do listu intencyjnego do-
łączono wykaz zadań stra-

tegicznych Samorządowego 
Komitetu Strategicznego Po-
wiatu Oławskiego. Zawiera  
16 punktów. Szczegóły w ramce. 

Tekst i fot.: 
Wioletta Kamińska

Komitet powiatu,  
czyli w jedności siła

Szefowie samorządów powiatu oławskiego podpisali list intencyjny w sprawie współpracy Dariusz Koprowski został pełnomocnikiem Samorządowego Komitetu 
Strategicznego Powiatu Oławskiego

Ma pecha ulica Strzelna. 
Tak dziwacznie ją nazwano 
w 1945 roku i do dziś nie 
doczekała się poprawki, na 
Strzelińską. Wtedy nikt nie 

sprawdzał, czy decydenci 
znają język polski, a Strzel-
na to w mowie: Szczelna. 
Może o to chodziło? Więcej 
szczęścia miała Brzeska 

- pierwotnie Brzegowa. 
Obecnie zmiana nazwy ulicy 
powoduje różne problemy, 
m.in. konieczność wymia-
ny dowodów osobistych 

przez mieszkańców. Także 
wielki ambaras dla firm, 
z angażowaniem sądów, 
banków i urzędów. Lepiej 
tego nie ruszać. Bo Strzelna 
to nie jest wyraz obraźliwy, 
nieprzyzwoity, niezgodny 
z prawem. 
Zresztą to mizerny kłopot, 
w porównaniu z ruchem 
drogowym na tej wąskiej 
ulicy. W dawnych wiekach 
wyjeżdżało się tędy w kie-
runku Wrocławia i Strzelina. 
Mijanie się wozów konnych 
nie stanowiło problemu. Chy-
ba że furman był zawadiaką 
i świsnął kogoś batem. Ale 
wtedy nikomu się nie śniły 
światła na skrzyżowaniach, 
które są teraz zmorą kierow-

ców, przy wjeździe z mostu 
nad Oławką, na plac Zam-
kowy. Ulica Strzelna ma ok. 
250 metrów długości, jezdnia 
jest najbardziej zatłoczona 
w Oławie. Samochody po-
suwają się do przodu nawet 
pięcioma skokami na tym 
dystansie. Automatyczna 
zmiana świateł wystarczy na 
przejazd kilku samochodów 
i stop! - bo przechodzą piesi.
Tam się schodzą drogi: 
krajowa, wojewódzka, 
powiatowa i miejska. A gdzie 
kucharek cztery, trudno 
o smaczne desery. Między 
psioczeniem na niestrawne 
smakołyki, słychać propozy-
cje kierowców, żeby zlikwi-
dować światła. Wtedy będzie 

mniej smrodu na Strzelnej 
- dosłownie i w przenośni. 
Skarżą się mieszkańcy z uli-
cy Chrobrego, że też mają 
mały problem z „kucharka-
mi” i z tym odcinkiem drogi 
wojewódzkiej. Bezpośrednio 
przy niej rzuca się w oczy 
pas zaniedbanej zieleni. 
Chodnik pewnie miejski, 
za nim też zieleń wokół 
bloków SM „Odra”, ale na 
bieżąco koszona. Tak jest po 
obu stronach tej ulicy. Czy 
wreszcie ktoś się przyzna 
do zaniedbanego pasa? To 
jest brzydka plama na wyglą-
dzie Oławy. Podobnie jak te 
długie korki i przejazdy na 
Strzelnej.

Lista zadań strategicznych Samorządowego Komitetu 
Strategicznego Powiatu Oławskiego

- budowa mostu na rzekach Odra i Oława
- współpraca w  zakresie komunikacji publicznej-mię-

dzygminnej 
- rozwój infrastruktury drogowej mającej strategiczny 

charakter, rozwój sieci dróg rowerowych komunikacyjnych 
i turystycznych 

- współpraca w zakresie komunikacji kolejowej, w tym 
budowa przystanków kolejowych 

- wspólna oferta kulturalna dla mieszkańców powiatu 
- wspólna polityka senioralna, w  tym „Karta Seniora 

Ziemi Oławskiej” 
- wspólna „Karta Dużej Rodziny Ziemi Oławskiej”
- współpraca w zakresie rozwoju szkolnictwa zawodo-

wego
- współpraca przy tworzeniu programu profilaktyki zdro-

wotnej oraz modernizacji szpitala w Oławie 
- współpraca w zakresie: wsparcia osób niepełnospraw-

nych, programu „Dolny Śląsk. Zielona Dolina Żywności 
i  Zdrowia”, w  zakresie gospodarki niskoemisyjnej, w  za-
kresie budowy schroniska dla zwierząt wraz z  opieką 
weterynaryjną, ochrony przyrody, zagospodarowania 
przestrzennego w powiecie, w tym tworzenia i ochronie 
zielonych korytarzy.
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PONAD 58 900 POLAKOW POTWIERDZA: NOWY ARTHROCARE USUWA OBRZĘK STAWÓW W 24H

„Zwijałam się z bólu, bo czułam jakby ktoś wbijał gwoździe w moje kolana i biodra. Nie mogłam wejść na 1. piętro i bałam 
się całkowitego unieruchomienia. Na szczęście w porę zamówiłam Arthrocare i poczułam natychmiastową ulgę: stawy 
stały się jakby „naoliwione” – przestały rwać, łupać i strzykać, a po tygodniu mogłam żwawo wchodzić po schodach jak  
15 lat temu. Gdyby nie Arthrocare, dziś poruszałabym się już na wózku inwalidzkim” – wspomina Pani Jolanta.

Polecam Jola

Wystarczyło 7 dni,  
by przestało łupać 
mnie w kolanach!

Wystarczyło 7 dni,  
by przestało łupać 
mnie w kolanach!

Wystarczyło 7 dni,  
by przestało łupać 
mnie w kolanach!

ie mam jeszcze 60-tki, a  czu-
łam się jak staruszka. Przez 
zaawansowane zwyrodnienie 
stawów bliscy pomagali mi 

wykonywać codzienne czynności. Ledwo 
mogłam doczłapać do sklepu, czy wejść do 
autobusu. Byłam kompletnie niesamodziel-
na i  strasznie się wstydziłam. Kiedy córka 
zamówiła dla mnie Arthrocare, na począt-
ku byłam podejrzliwa. Ledwo chodzę, a  ja-
kiś środek bez recepty ma mi niby pomóc? 
Nie mogłam się bardziej mylić – Arthrocare 
okazał się najpotężniejszą bronią przeciwko 
artrozie. Nie budzę się w nocy przez niezno-
śny ból, rano nie muszę się rozgrzewać. Już 
po kilku dniach całkowicie ustąpiło, przeszy-
wające rwanie bioder i kręgosłupa, a ja czuję 
się jak nowo narodzona. Chodzę na spacery 
i jeżdżę na rowerze, a sąsiedzi dziwią się jak 
to możliwe. Wtedy polecam im Arthrocare” – 
mówi pani Jolanta.

STOP chrupaniu 
i  trzeszczeniu kości
Nie ważne ile masz lat i jak bardzo zniszczo-
ne są Twoje stawy. Nareszcie możesz odzy-
skać komfort i  swobodę ruchu, pozbyć się 
bólu kręgosłupa, uwolnić się od szarpania 
w kościach i przywrócić sprawność ruchową 
sprzed 20 lat. Innowacyjna formuła eliminu-
je obrzęki i stany zapalne stawów, przywra-
cając sprawność oraz uwalniając od bólu, 
sztywności i  dyskomfortu w  kilka dni. 9/10 
osób potwierdza, że już po 1. zastosowaniu 
pozbyło się bólu mięśni. Badani zgodnie 

przyznają, że po tygodniu kuracji pokonali 
artretyzm, odzyskując swobodę porusza-
nia się. Już po 1. zastosowaniu stawy stają 
się jakby „naoliwione” przez co nic tam nie 
strzyka” – stwierdza pani Jola

Byłam zesztywniała  
jak mumia
„Zdarzało się, że budziłam się rano całko-
wicie unieruchomiona i  bezwładna. Stawy 
były tak zesztywniałe, że przez dobrą go-
dzinę nie mogłam podnieść się z łóżka. Nic 
nie pomagało: ćwiczenia rozciągające od 
fizjoterapeuty, specjalne piłki do ściskania, 
proszki przeciwbólowe. Po Arthrocare na-
tychmiast poczułam ulgę: wstaję w kilka se-
kund bez rozgrzewania. Nie muszę co chwi-
lę zatrzymywać się podczas spacerów, bo 
stawy nie drętwieją. Bez problemu zginam 
kolana i  znów mogę pracować w  ogrodzie. 
Rewelacja!” – cieszy się pani Jolanta.

Domowy sposób 
na artretyzm
Najnowsza kuracja zdobyła uznanie 
na kongresie w  Zurychu, gdzie została 

okrzyknięta „najskuteczniejszym, do-
mowym antidotum na artrozę”. Badania 
udowodniły, że Arthrocare jest skuteczny 
w przypadku osób:

n  cierpiących na reumatoidalne  
zapalenie stawów

n  po kontuzjach i przeciążeniach
n  starszych, których stawy uległy  

degradacji

Bez względu na przyczynę, Arthrocare 
uśmierza ból, likwiduje stany zapalne 
i obrzęki, regeneruje chrząstkę stawową 
i  skutecznie przeciwdziała jej degrada-
cji. Dzięki temu nareszcie możesz odzy-
skać pełną swobodę poruszania się, bez 
konieczności wszczepiania metalowych 
elementów w stawy.

Najskuteczniejszy 
regenerator kolan
Od dziś likwidowanie bólu, obrzęku i opu-
chlizny kolan jest wreszcie proste, szyb-
kie i  bezpieczne. Nie musisz ćwiczyć ani 
korzystać z  kosztownej rehabilitacji. Nie 
musisz używać klejących i niewygodnych 

maści i  żeli. Dzięki innowacyjnej meto-
dzie jedyne co musisz zrobić to pamiętać 
o zażyciu 1 kapsułki dziennie. Dzięki temu 
zregenerujesz kolana zarówno podczas 
codziennej aktywności, jak i  odpoczynku 
i  snu. Każda dawka preparatu to całko-
wicie bezpieczny i naturalny wyciąg z ro-
ślinnych składników aktywnych. Regular-
ne stosowanie Arthrocare błyskawicznie 
stymuluje organizm do zwiększonej pro-
dukcji mazi stawowej, co sprawia, że sta-
wy kolanowe zostają odciążone, wchodząc 
w aktywny proces regeneracji.

Pokonaj reumatyzm 
i  nie daj się przykuć  
do łóżka
Popularność nowatorskiej kuracji ro-
śnie w  zawrotnym tempie. Nic dziw-
nego wystarczy stosować 1 kapsułkę 
dziennie, by pokonać artretyzm i  od-
zyskać sprawność ruchową sprzed 15 
lat. Pospiesz się – liczba opakowań Ar-
throcare w  polskich magazynach jest 
ograniczona!

WIELKA WIOSENNA PROMOCJA

81 300 37  84(
Liczba promocyjnych opakowań jest ograniczona!

Od poniedziałku do niedzieli: 8:00–20:00 Zwykłe połączenia lokalne bez dodatkowych opłat.

Ekspert tłumaczy
Arthrocare zwięk-
sza wydzielanie 
mazi stawowej 
o  70%, dzięki 
temu kości prze-
stają o  siebie trzeć, 
a  mikrouszkodzenia 
chrząstki stawowej ulegają natych-
miastowej regeneracji. Dzięki temu 
ból, sztywność i  trzeszczenie stawów 
ustępują w przeciągu kilku dni, przy-
nosząc natychmiastową ulgę w  scho-
rzeniach reumatycznych, a  tego ży-
wym przykładem jest pani Jola.

Antoni Gaszewski  reumatolog

Arthrocare zwiększa wydzielanie 
mazi stawowej o 70%, zapewniając  
maksymalną regenerację komórek 

chrząstki stawowej.

Dzięki nowej kuracji już w kilka dni:
ZLIKWIDUJESZ BÓLE 
REUMATYCZNE

UWOLNISZ SIĘ OD BÓLU 
KRĘGOSŁUPA

USUNIESZ SKURCZE  
I DRĘTWIENIE MIĘŚNI

+WYSYŁKA  
GRATIS

97zł97
SPECJALNA PROMOCJA

DOKUCZA CI BÓL, DRĘTWIENIE I STRZYKANIE STAWÓW?
INNOWACYJNY ARTHROCARE TO ROZWIĄZANIE DLA CIEBIE!

BÓL, DRĘTWIENIE I STRZYKANIE STAWÓW?
INNOWACYJNY ARTHROCARE TO ROZWIĄZANIE DLA CIEBIE!

Pani Jolanta (58 l.), 
ze Szczecina pokonała artretyzm i odbudowała  

zniszczone stawy dzięki innowacyjnemu preparatowi.

Nie mogłam odkręcić słoika
Dłonie były zesztywniałe i  obolałe, a  codzienne czynności 
sprawiały mi trudność: nie mogłam odkręcić wieczka od sło-
ika, oblałam się gorącą herbatą, bo nie byłam w stanie utrzy-
mać szklanki. Palce u rąk były brzydkie i powykrzywiane. Są-
siad polecił mi Arthrocare moje problemy zniknęły jak ręką odjął. 
Już po 24 h ustąpił ból nadgarstków, a po 3 dniach mogłam swobodnie zginać 
palce. Podaję herbatę bez obaw, że obleję się wrzątkiem. Bez problemu szydeł-
kuję i rozwiązuję krzyżówki. Wnuczka powiedziała mi ostatnio, że mam piękny 
charakter pisma. Dziękuję za Arthrocare!

Jagoda, 75 lat,  Szczecin

Pierwszym 150 osobom, które zadzwonią do 23 maja 2019 r.,  
przysługuje gwarantowane 70% dofinansowanie producenta.  

Otrzymasz wówczas preparat Arthrocare w cenie mocno  
promocyjnej tylko za 317 97 zł (przesyłka GRATIS)! 
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OŁAWA

5 V  - Mirosława Mętel    - ur. 1973
6 V  - Stanisław Antosz    - ur. 1926
6 V  - Helena Kaczmarczyk    - ur. 1933
7 V  - Eugenia Olech    - ur. 1934
7 V  - Barbara Krawiec    - ur. 1946
8 V  - Wiktor Wolański    - ur. 1951
8 V  - Anna Synowiec    - ur. 1933
10 V  - Wiesław Chrzanowski    - ur. 1952
10 V  - Maria Kozłowska    - ur. 1936
11 V  - Józef Frączek    - ur. 1948
11 V  - Wiesława Sobiesińska    - ur. 1947
11 V  - Gabriela Marczak    - ur. 1952
11 V  - Marian Kraczek    - ur. 1947
12 V  - Andrzej Mereszczowski    - ur. 1939

OŁAWA

7 V  - Jerzy Kazimierz Smyk    - ur. 1946

ODESZLI

Powitał świat 19 czerwca 1946, a serce bić przestało 7 maja 2019. Spoczął na cmentarzu 
w Miłoszycach, żegnany przez rodzinę i przyjaciół, liczne grono byłych pracowników Jelczań-
skich Zakładów Samochodowych. W tym przedsiębiorstwie został przyjęty do pracy, w Narzę-
dziowni. Był absolwentem oławskiego Liceum Ogólnokształcącego im. Jana III Sobieskiego 
(matura 1963). W jelczańskiej fi lii Politechniki Wrocławskiej ukończył studia, otrzymał dyplom 
inżyniera. Pracę w Biurze Konstrukcyjnym i w dziale wynalazczości łączył z aktywną działal-
nością społeczną, m.in. w Radzie Pracowniczej JZS. Także w kolegium redakcyjnym „Głosu 
Jelcza” - był autorem licznych publikacji, od roku 1995 redaktorem naczelnym. Po likwidacji 
gazety zakładowej (w 2001), kontynuował działalność publicystyczną, nawiązując współpracę 
z redakcją „Powiatowej”. Przez kilka lat prezentował na jej łamach informacje Urzędu Miasta 
i Gminy Jelcz-Laskowice, a przede wszystkim problemy i radości mieszkańców. Jako pasjonat 
turystyki rowerowej nie miał problemu, żeby dotrzeć tam, gdzie coś się odbywało albo wyma-
gało prasowej interwencji. Do czasu, aż zmogła Go niemoc i zakończył życiową wędrówkę. 
To był życzliwy, pogodny człowiek, nasz redakcyjny kolega...

Cześć Jego pamięci!

KOLEŻANKI I KOLEDZY Z „POWIATOWEJ”Jerzego Smyka pożegnaliśmy 11 maja na cmentarzu w Miłoszycach
Je
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y 
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Serdeczne podziękowania 
Ks. Tomaszowi Zającowi, rodzinie, sąsiadom, przyjaciołom, 

znajomym i wszystkim, którzy w tak trudnych dla nas 
chwilach dzielili z nami smutek i żal, 

za obecność, wsparcie, pomoc w przygotowaniach i udział 
w uroczystości pogrzebowej 

śp. Wiktora Wolańskiego 
składają żona oraz dzieci z rodzinami

Serdeczne podziękowania naszej kochanej Renacie 
Nawrockiej za ogromne zaangażowanie, poświęcenie 

i pomoc w opiece przez cały okres choroby 

śp. Wiktora Wolańskiego 
za wsparcie nas w tak trudnych chwilach, 

jakie są związane z odchodzeniem najbliższej osoby składają
Żona oraz dzieci z rodzinami

Serdeczne wyrazy współczucia rodzinie 
oraz wszystkim bliskim 

śp. Józefa Frączka
Jest nam niewymownie przykro, 

że Pan Józef odszedł od nas tak nieoczekiwanie.
Renata i Bogusław Szymańscy

Lekarzom, a w szczególności 
dr Mirosławowi Warszawskiemu, dr Krzysztofowi Mikluszce 

i dr Stanisławie Karpińskiej-Małko, 
rehabilitantowi panu Tomaszowi Wasilewskiemu, 

pielęgniarkom 
z Caritas i z NZOZ MIK-MED w Marcinkowicach 

oraz pani Dorocie Duszeńko, 
którzy z tak wielkim zaangażowaniem i serdecznością 

przez tak długi czas podejmowali wysiłki dla ratowania 
zdrowia i życia 

Wiktora Wolańskiego 
składamy z głębi serca podziękowania

Żona oraz dzieci z rodzinami

„NIE ODCHODZI SIĘ TAK NAPRAWDĘ I ZUPEŁNIE 
BO MIMO WSZYSTKO - POZOSTAJE SIĘ W CZYJEJŚ 

PAMIĘCI I CZYIMŚ CZEKANIU...”

Przewodniczącemu Rady Nadzorczej Banku Spółdzielczego 
w Oławie Stefanowi Synowcowi składamy wyrazy 

głębokiego współczucia z powodu śmierci 

Mamy
słowa wsparcia kierujemy również w stronę 

Rodziny i Bliskich
Rada Nadzorcza, Zarząd oraz Pracownicy 

Banku Spółdzielczego w Oławie

Pani Annie Frączek i jej rodzinie, 
serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci 

ukochanego ojca 

Józefa Frączek 
składają rodzina Pawłowskich 
wraz z koleżankami i kolegami 

z Kancelarii Adwokackiej w Oławie

Pani Joannie Rozmus najszczersze wyrazy współczucia 
z powodu śmierci 

Męża 
składają Zarząd i Rada Nadzorcza Spółdzielni Mieszkaniowej 

Lokatorsko-Własnościowej „Odra” w Oławie

Ze smutkiem żegnamy 

Mariana Kraczka 
Rodzinie składamy wyrazy głębokiego współczucia 

koledzy z M-G LKS Oława
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JERZY SMYKWSPOMNIENIE
19 VI 1946 - 7 V 2019
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JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

Pamiętacie zeszłoroczną 
historię rodem z filmów 
Barei? Przez nowe 
przepisy oraz nieuwagę 
osób odpowiedzialnych 
za organizację kąpieliska 
nad stawem przez miesiąc 
wakacji funkcjonowała 
plaża po jednej stronie, 
a przez miesiąc po 
drugiej. Teraz ma być 
inaczej...

Temat nie pojawiłby się, 
gdyby nie fakt, że 1 stycznia 
2018 roku w życie weszła 
ustawa „Prawo wodne”, któ-
ra wprowadziła definicję 
„miejsca okazjonalnie wy-
korzystywanego do kąpieli”. 
To wydzielony i oznakowany 
fragment wód powierzchnio-
wych niebędących oficjal-
nym kąpieliskiem. Zgodnie 
z nowymi przepisami, gdy 
nie jest uzasadnione utwo-
rzenie kąpieliska, Rada Miej-
ska może wyrazić zgodę na 
utworzenie miejsca okazjo-
nalnie wykorzystywanego 
do kąpieli, ale funkcjonują-
cego przez okres nie dłuższy 
niż 30 dni w roku kalen-
darzowym. W jelczańskiej 
praktyce oznaczało to, że 
ofi cjalnie nad stawem byłoby 

można się kąpać tylko przez 
miesiąc. Brzmi absurdalnie, 
zwłaszcza że sezon wakacyj-
ny zaczyna się tu w czerwcu, 
a kończy we wrześniu. 

Za ośrodek nad stawem 
o d p o w i a d a  Wa l d e m a r 
Chmielewski. Na sesji Rady 
Miejskiej tłumaczył, że jego 
zdaniem nowe rozwiązanie 
jest bezsensowne. Innego 
wyjścia jednak nie miał, 
musiał dostosować się do 
przepisów. W lipcu zorgani-
zował więc plaże po jednej 
stronie stawu, a w sierpniu po 
drugiej. W rozmowie z nami 
przyznał, że o nowych wy-
tycznych dowiedział się zbyt 
późno i nie było już szans, 
by w Jelczu-Laskowicach 
prawnie funkcjonowało nor-
malne kąpielisko, a nie tylko 
miejsce okazjonalnie wyko-
rzystywane do kąpieli. Status 
kąpieliska pozwoliłby na 
prowadzenie plaży tak długo, 
jak wyznaczy to RM. Żeby 
jednak taki status uzyskać, 
trzeba było znać przepisy 
i się do nich odpowiednio 
przygotować, czyli już pod 
koniec 2017 roku należało 
m.in. opisać infrastrukturę 
oraz wskazać długość linii 
brzegowej, przewidywaną 
maksymalną liczbę osób 

korzystających dziennie 
z obiektu, terminy otwarcia 
i zamknięcia, a także sposób 
gospodarki odpadami.

Chmielewski obiecywał 
jednak, że za rok będzie 
odpowiednio przygotowany. 
Na jednej sesji RM radny 
„Lokalnych Patriotów” Ja-

cek Załubski pytał jak to 
będzie wyglądało tym razem 
i usłyszał, że wszystko jest na 
dobrej drodze, by przez całe 
wakacje funkcjonowała pla-
ża przy ośrodku nad stawem. 

Teraz już wiemy, że tak 
się stanie! Pod koniec kwiet-
nia radni podjęli uchwałę 

w sprawie określenia sezonu 
kąpielowego oraz wykazu 
kąpielisk. Oznacza to, że od 
22 czerwca do 1 września 
będzie można wypoczywać 
na plaży z ratownikiem. Bez 
przenoszenia się z jednej 
strony na drugą.

(KT)

TYM RAZEM bez ABSURDÓW

O sprawie po raz pierwszy pisaliśmy przed rokiem. W 2019 wszystko wróci do normy

OŁAWA 
Kultura 

Burmistrz Tomasz 
Frischmann i Centrum 
Sztuki zapraszają 27 maja 
na koncert z okazji Dnia 
Matki

Przeboje Beatlesów w wy-
konaniu zespołu „The Post-
man” będzie można usłyszeć 
w Ośrodku Współpracy Euro-
pejskiej „Odra” przy ul. Młyń-
skiej 3. Organizatorzy obiecują 
wspaniałą zabawę przy dźwię-
kach największych światowych 
przebojów, tym razem zespołu 
legendy - The Beatles. 

„The Postman” to najlep-
szy polski Tribute Band wy-
konujący utwory Beatlesów, 
doceniany nie tylko w naszym 
kraju. Od 1997 roku zagrali 
ponad 1000 koncertów w Pol-
sce i Europie. The Postman nie 
tylko oddaje klimat muzyki 
lat sześćdziesiątych, ale także 
wygląda jakby właśnie przybył 
z tamtej epoki. Szyte na miarę 
garnitury, buty „bitelsówki” 
prosto z Liverpoolu, stylizo-
wane fryzury przypominają 
klimat lat sześcdziesiątych. 
Zespół osiąga brzmienie słyn-
nej czwórki dzięki kunsztowi 
muzycznemu, używając replik 
legendarnego sprzętu na którym 
grali Beatlesi. 

Bezpłatne wejściówki tylko 
dla mam dostępne są od 13 
maja w kasie OWE „Odra”, 
Wydziale Promocji, Kultury 
i Sportu UM (ratusz), Biblio-
tece Koronka (ratusz) oraz 
redakcjach: „Gazety Powia-
towej”, portalu Oława24, 

Oławskiego Serwisu Infor-
macyjnego oraz Oławskiej 
Telewizji Kablowej. 

Tuż przed wysłaniem gazety 
do druku mieliśmy jeszcze 

wejściówki. O ich dostępności 
w naszej redakcji będziemy 
informować za pośrednic-
twem portalu www.gazeta-
-olawa.pl.                   (KT)

Polscy „Beatlesi” 
zagrają dla mam

OŁAWA 
Kościół 

Informację ujawniono 
po premierze filmu braci 
Sekielskich „Tylko nie 
mów nikomu”

Jednym z wątków pro-
dukcji była historia Pawła 
K., sprawującego posługę 
kapłańską m.in. w Miliczu, 
Brzegu, w Smardzowie, 
Bydgoszczy i Oławie (w 
latach 1996-2002). O jego 
pedofi lskich czynach 
pisaliśmy wielokrotnie. 
W 2005 roku został zatrzy-
many, gdy nieletnim chłop-
com proponował 100 zł za 
seks. W 2012 zameldował 
się w hotelu z 13-latkiem, 
którego roznegliżowane 
zdjęcia miał na swoim 
pendrivie. Nigdy nie 
otrzymaliśmy informacji, 
by przestępstw dokonywał 
także w Oławie. 
W tym momencie Paweł 
K. odsiaduje siedmioletni 
wyrok za seksualne wyko-
rzystanie trzech chłopców. 
Przed Świętami Wielka-
nocnymi Watykan odsunął 
go od stanu duchownego. 
Wrocławska kuria ujawniła 
tę informację po premie-
rze fi lmu „Tylko nie mów 
nikomu”.                   (KT)

Paweł K. 
nie jest już 
księdzem
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Ukonstytuowały się władze 
Honorowego Komitetu 
Ufundowania Sztandaru dla 
Komendy Powiatowej Policji 
w Oławie. Wyboru przewodni-
czącego, zastępcy przewodni-
czącego i sekretarza dokonali 
2 maja członkowie komitetu, 
podczas kolejnego spotkania 
w oławskim starostwie

Celem działań komitetu 
jest zgromadzenie funduszy 
na szczytny cel, jakim jest 
wykonanie sztandaru, którym 
zostaną uhonorowani oławscy 
funkcjonariusze policji, wypo-
sażenie w umundurowanie ob-
sad pocztu sztandarowego oraz 
sfi nansowanie kosztów cere-
moniału wręczenia sztandaru 
dla KPP w Oławie. Okazja 
na realizację tego zadania jest 
wyjątkowa - w tym roku przy-
pada setna rocznica powstania 
Policji Państwowej w Polsce. 
Jeśli zostaną spełnione wszyst-
kie wymogi proceduralne, to 

uroczystość wręczenia sztan-
daru KPP w Oławie mogłaby 
się odbyć we wrześniu br., na 
oławskim Rynku.

Wśród władz komitetu zna-
leźli się: 

* przewodniczący komitetu 
- starosta oławski Zdzisław 
Brezdeń;

* zastępca przewodniczące-
go - mł. insp. w st. spoczynku 
Jacek Gałuszka, b. komendant 
powiatowy Policji w Oławie;

* sekretarz komitetu - prze-
wodniczący Rady Powiatu 
Tadeusz Kułakowski. 

Do członkostwa i udzia-
łu w działaniach komitetu 
zaproszeni zostali ponadto 
przedstawiciele lokalnych 
samorządów i przedsiębiorcy, 
znani z dobroczynnej dzia-
łalności: burmistrz Oławy 
Tomasz Frischmann, burmistrz 
miasta i gminy Jelcz-Lasko-
wice Bogdan Szczęśniak, peł-

niący obowiązki wójta gminy 
Oława Henryk Kuriata, wójt 
gminy Domaniów Wojciech 
Głogulski, ks. dziekan Janusz 
Gorczyca, Janusz Cieślak, To-
masz Jurczak, Jacek Jurczak, 
Józef Waś, Andrzej Jeżewski 
oraz prezes Koła Stowarzy-
szenia Emerytów i Rencistów 
Policyjnych w Oławie - Hen-
ryk Joński. 

Wcześniej, 19 marca br., 
przez członków komitetu zo-
stał podpisany „Akt Założy-
cielski Honorowego Komitetu 
Ufundowania Sztandaru dla 
Komendy Powiatowej Policji 
w Oławie”. 

- Komenda Powiatowa Po-
licji w Oławie, jako jedna 
z nielicznych jednostek w wo-
jewództwie dolnośląskim nie 
posiada jeszcze swojego sztan-
daru - mówi przewodniczący 
komitetu starosta Zdzisław 
Brezdeń. - Sytuacja ta wkrótce 
może się zmienić, za sprawą 
inicjatywy i zaangażowania 
Honorowego Komitet Ufun-
dowania Sztandaru dla KPP 
w Oławie oraz hojności miesz-
kańców naszego powiatu. 

Zbiórkę darowizn prowadzi 
oławskie koło Stowarzysze-
nia Emerytów i Rencistów 
Policyjnych, które otworzyło 
w tym celu subkonto (szcze-

góły na załączonym plaka-
cie). Adresem komitetu do 
korespondencji jest Starostwo 
Powiatowe w Oławie, ul. 3 
Maja 1, 55-200 Oława.

- Zachęcam wszystkich 
mieszkańców naszego powia-
tu, do dokonywania wpłat na 
ten szczytny cel! Wesprzyjmy 
akcję i wspólnie przyczyńmy 
się do ufundowania sztandaru 
dla funkcjonariuszy i cywil-
nych pracowników z KPP 
w Oławie - apeluje przewod-
niczący komitetu Zdzisław 
Brezdeń. - Wierzę, że dzięki 
zaangażowaniu i wsparciu 
wielu osób oraz instytucji, 
inicjatywa przygotowania 
i ufundowania sztandaru zo-
stanie uwieńczona sukcesem. 
Dziękujemy za każdy dar serca 
i wpłatę na utworzone w tym 
celu konto bankowe. 

Za sprawą podjętej przez 
komitet inicjatywy, zostanie 
w sposób symboliczny nagro-
dzona trudna i odpowiedzialna 
służba funkcjonariuszy i pra-
cowników KPP w Oławie, na 
rzecz bezpieczeństwa miesz-
kańców powiatu oławskie-
go i zapewnienia porządku 

publicznego. Będzie także 
wyrazem uznania, akceptacji 
i zaufania społeczności dla 
Policji. Mieszkańcy naszego 
powiatu mogą w ten sposób 
odwdzięczyć się policjantom 
za ich codzienną pracę i nie-
strudzone czuwanie na straży 
praworządności. 

Obecnie mocno odczuwal-
ny jest brak sztandaru, na 
który nowoprzyjęci do służby 
funkcjonariusze Policji mo-
gliby składać rotę ślubowania, 
a poprzez wystawienie pocztu 
sztandarowego brać udział 
w ważnych dla społeczności 
lokalnej uroczystościach pań-
stwowych i rocznicowych, 
podnosząc tym samym rangę 
i prestiż Jednostki. 

Sztandar, jako historyczny 
symbol walki, honoru i mę-
stwa, a także wierności uni-
wersalnym wartościom i po-
szanowania tradycji, będzie 
dla oławskich funkcjonariuszy 
uhonorowaniem służby oraz 
symbolem społecznego uzna-
nia dla codziennej, wytrwałej 
pracy na rzecz bezpieczeństwa 
i porządku publicznego.

(WOKL)

Wesprzyj akcję!

Sztandar dla KPP w Oławie w 100. rocznicę utworzenia Policji Państwowej

Posiedzenie Honorowego Komitetu Ufundowania Sztandaru dla Komendy Powiatowej Policji w Oławie
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W połowie wiosny, najpiękniejszej części roku, w scenerii kwitnących kasztanów, zmagacie 
się, drodzy abiturienci, z trudami matury. Wasz wysiłek zostanie nagrodzony, ponieważ 
dobrze zdany egzamin dojrzałości jest paszportem do dalszego kształcenia, a w przyszłości - 
realizacji zawodowych marzeń

Drodzy Maturzyści! Przystąpiliście do pierwszego egzaminu w swoim dorosłym życiu, 
który ułatwi realizację ambicji życiowych, planów edukacyjnych i zawodowych. Wynik 
matury będzie miał wpływ na Wasze dalsze losy, ponieważ od niego zależy, czy podej-
miecie wymarzone studia i znajdziecie dobrą pracę. Wykorzystajcie racjonalnie wiedzę 
i umiejętności, zdobyte w szkole. Wierzymy, że uzyskane rezultaty staną się podstawą 
przyszłych sukcesów. Niech nikomu nie zabraknie determinacji w dążeniu do tego, aby żyć 
mądrze i odpowiedzialnie. Spełniajcie ambitne zamierzenia, rozwijajcie pasje i uzdolnienia, 
z optymizmem wkroczcie w dorosłe życie. W imieniu Rady i Zarządu Powiatu w Oławie 
życzymy, abyście podjęli przemyślane i trafne decyzje, dotyczące przyszłości. Ufamy, że 
będzie związana z naszym krajem i powiatem, który potrzebuje ludzi odważnych i otwartych 
na świat, właśnie takich, jak Wy. 

Przyjaźnie, zawiązane w szkolnych murach, niech przetrwają próbę czasu i odległości. 
Zatem powodzenia na maturze, twórczych rozwiązań i jak najlepszych wyników, wiary we 
własne siły z wewnętrznym przekonaniem, że dacie radę! 

Życzenia dla Maturzystów

Starosta Oławski
ZDZISŁAW BREZDEŃ

Przewodniczący Rady Powiatu
TADEUSZ KUŁAKOWSKI
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Wójcice 
Prawa zwierząt 

Ledwo trzymał się na 
nogach. Łysy, mocno 
zapchlony, wyziębio-
ny. Na szczęście trafił 
do Izabeli Kadłuckiej, 
która mu pomogła i dziś 
oczekuje ukarania wła-
ścicieli. - Nieleczenie psa 
to znęcanie się nad nim 
- mówi. - A jego choroba 
nie pojawiła się z dnia na 
dzień

Izabela Kadłucka należy 
do fundacji „Lex Nova” wal-
czącej o skuteczną realizację 
praw ochrony zwierząt w Pol-
sce oraz wprowadzenie zmian 
legislacyjnych mających na 
celu naprawę tego systemu. 
Jest także biegłym sądowym 
z  zakresu psychologii zwie-
rząt. Po raz pierwszy zgłosiła 
się do nas w grudniu. Wysłała 
zdjęcie psa i prosiła o opubli-
kowanie apelu o pomoc. Żeby 
uratować życie Łyska (tak go 
teraz nazywa) potrzebowała 
pieniędzy. 

�� Umierał...

- 13 grudnia zadzwoniła do 
mnie Ewa Wawer z Towarzy-
stwa Opieki nad Zwierzętami 
w Oławie - opowiada Kadłuc-
ka. - Zapytała, czy nie mogła-
bym pojechać do Wójcic po 
łysego psa, który błąka się po 
wiosce. Pojechałam, ale go 
nie znalazłam. Okazało się, że 
trafił już do Zakładu Gospo-
darki Komunalnej w  Jelczu-
-Laskowicach. Zabrałam go, 

bo był w  strasznym stanie, 
i  zawiozłam do kliniki we-
terynaryjnej w  Oławie. Nie 
miał sierści, był zagłodzony, 
zarobaczony, odwodniony, 
zapchlony i wyziębiony. 

Wyniki były złe. Niedo-
czynność tarczycy, anemia, 
duża utrata krwi. Jakby tego 
było mało, USG wykazało 

guza śledziony, który wy-
pełniał całą jamę brzuszną. 
Trzeba było operować, co 
potwierdza lekarz weterynarii 
Marta Aksman: - Trafił do nas 
w bardzo złym stanie, można 
powiedzieć, że był zwierza-
kiem umierającym. Stracił 
sierść, ledwo stał na nogach. 
Badania wykazały guza, któ-
ry krwawił. Ryzykowaliśmy 
operację, żeby uratować mu 
życie. Na szczęście się udało.

Tego szczęścia Łysek do-
świadczył o wiele więcej. Po 
publikacji na naszych łamach 
krótkiego artykułu na jego 
temat do Izabeli Kadłuckiej 
odezwało się mnóstwo ludzi. 
Przelewali pieniądze, przywo-
zili karmę i koce, pytali, jak 
mogą pomóc. Byli też tacy, 
którzy płakali do telefonu 
i  chcieli się psem zaopieko-
wać. Nie mogli uwierzyć, że 
ktoś mógł doprowadzić zwie-
rzę do takiego stanu: - Jego 
leczenie kosztowało kilka 
tysięcy złotych, na co zrzucili 
się ludzie z  całej Polski. To 
jeszcze nie koniec, bo ciągle 
robimy dodatkowe badania. 
Pies jest przesympatyczny, 
niezwykle grzeczny i łagodny. 
Niestety się nacierpiał. Po 
bolesnych zastrzykach wy-
rwał sobie sierść z  brzucha. 
Nie wiem, jak długo będzie 
jeszcze żył, w tym momencie 
prawdopodobnie ma przerzuty 
do wątroby. Wyniki są bardzo 
złe.. 

�� Proszę mnie nie 
nachodzić 

Po wielu tygodniach walki 
o ustabilizowanie stanu Łyska 
Izabela Kadłucka postanowiła 
znaleźć jego właścicieli. Za 
ich wskazanie wyznaczyła 
nagrodę pieniężną i rozwiesiła 
ogłoszenia. Zadzwonił chło-
pak, podał jej imię i nazwisko 

mieszkanki Wójcic. Pojechała 
to sprawdzić. Rozmawiała 
z ludźmi, część z nich potwier-
dziła, że to pies wskazanej 
kobiety. Inni mówili, że cała 
wioska dyskutowała, gdy 
zdjęcie czworonoga pojawi-
ło się w  grudniu w  gazecie.  
- Z relacji mieszkańców wiem, 
że wszyscy w Wójcicach mó-
wili o  tej sprawie - twier-
dzi Kadłucka. - Mieszkańcy 
nieoficjalnie podawali mi 
imię i  nazwisko właściciel-
ki, ale nie chcieli zeznawać 
i  potwierdzić oficjalnie tych 
informacji na policji. W ostat-
nim tygodniu rozmawiałam ze 
wskazaną przez mieszkańców 
właścicielką. Przyznała, że 
Łysek jest bardzo podobny 
do psa, którego miała, jed-
nak powiedziała, że nie ma 
pewności, czy to jej pies. Za-
proponowałam wówczas, że 
go przywiozę, bo nawet jeśli 
ona nie jest pewna, to pies na 
pewno się nie pomyli. Ale ona 
odpowiedziała, że mam jej nie 
nachodzić i  mogłabym psa 
oddać do schroniska, wtedy 
nie byłoby problemu. 

�� Znęcanie przez 
zaniechanie

My także udaliśmy się do 
Wójcic, jednak wskazanej 
właścicielki czworonoga nie 
zastaliśmy w  domu. Miesz-
kańcy chętnie mówili, gdzie 
mieszka, ale zgodnie podkre-
ślali, że nie wiedzą, czy miała 
akurat takiego psa. 

Izabela Kadłucka rozma-
wiała już z  komendantem 
komisariatu policji w Jelczu-
-Laskowicach. W ciągu kilku 
dni planuje złożyć oficjalne 
doniesienie o  możliwości 
popełnienia przestępstwa. 
Doprowadzenie psa do nędzy, 
nieleczenie chorób, wyrzuce-
nie czy niedożywianie może 

być bowiem przestępstwem 
znęcania się nad zwierzętami, 
zagrożonym karą pozbawienia 
wolności do lat 3, a  jeśli do 
znęcania doszło ze szczegól-
nym okrucieństwem, od 3 
miesięcy do lat 5.

Zapytaliśmy weterynarz 
Martę Aksman, czy to moż-
liwe, by stan psa mógł się 
pogorszyć tak drastycznie 
w  ciągu kilku dni? - Nie, to 
na pewno trwało bardzo długo 
- odpowiada. - Przypominam, 
że on był łysy od pasa w dół, 
strasznie zapchlony i  scho-
rowany. Wszystko wskazuje 
na to, że doszło do zaniedbań 
ze strony właścicieli. Jeżeli 
ktoś ma problemy, może się 
zgłosić o  pomoc do różnych 
fundacji. Nie ma sytuacji bez 
wyjścia, zawsze można zna-
leźć wsparcie, a w niektórych 
przypadkach zdecydować 
się na eutanazję, by ukrócić 
zwierzęciu cierpienie. To jest 
przerażające. Ludzie chodzą 
do kościoła, modlą się, a sto 
metrów dalej zwierzę cier-
pi. Pies tak samo czuje jak 
my. To, że go zamkniemy 
w stodole czy wyrzucimy, nie 
oznaczy, że cierpieć przesta-
nie. Nie wiem, co dokładnie 
działo się z tym psem. Ale to 
wygląda na znęcanie przez 
zaniechanie. Być może ktoś 
trzymał go w  stodole, przy 
okazji nie podając preparatów 
przeciwko pchłom. On choro-
wał, nie przyjmował leków, 
był zaniedbany. Pół roku jest 
w  dobrych rękach i  nagle 
przytył, chodzi, cieszy się, 
bawi i dalej żyje. To pokazuje, 
że można było mu pomóc. 

�� Apel
Co dalej z  Łyskiem? Czy 

uda się go w pełni wyleczyć? 
Tego na razie nie wiadomo. 
Tymczasowa właścicielka za-
powiada jednak walkę o uka-
ranie osób, które dopuściły 
się zaniedbań. W  tym celu 
apeluje do mieszkańców Wój-
cic: - Ten cudowny maluch 
poruszył serca tysięcy ludzi. 
Uratowanie pieska było długie 
i  kosztowne. Na jego lecze-
nie złożyli się ludzie z  całej 
Polski. Wysyłali pieniądze, 
przysyłali karmę, legowiska, 
koce, ręczniki, maści, wita-
miny, przyjeżdżali go poznać. 
Piesek ledwo żył, ale udało 
się go uratować. Teraz reszta 
należy do was! Trzymanie psa 
w stanie nieleczonej choroby 
jest znęcaniem się i przestęp-
stwem. Wiemy, że wiecie, kto 
był jego właścicielem. My też 
wiemy, bo docierają do nas 
informacje od was. Niestety, 
nieoficjalne. Prosimy was 
o  pomoc. Miejcie odwagę 
potwierdzić policji, kto był 
właścicielem psa, nie ukry-
wajcie sprawcy. Niech Wójci-
ce staną się lepszym miejscem 
dla zwierząt, nieobojętnym 
na krzywdę bezbronnych. 
Brak reakcji i  dopuszczenie 
w  najbliższym otoczeniu do 
łamania prawa, stanowi jasny 
sygnał dla sprawców, że moż-
na je bezprawnie łamać.

Jeśli ktoś chciałby pomóc, 
może dzwonić bezpośrednio 
do Izabeli Kadłuckiej, tel. 
506-465-420.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Ten pies miał umrzeć...  
Kto doprowadził go do takiego stanu?

Pies w dniu znalezienia...
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Fragment rozmowy przedstawicielki fundacji „Lex 
Nova” z potencjalną właścicielką znalezionego psa: 

- Może przyjadę do pani z tym psem? 
- Po co pani będzie przyjeżdżać? Czy pani nie rozumie, 

co mówię? 
- Przyjadę do pani i  jeśli pies panią pozna, to będę 

o tym wiedziała. 
- Pani mnie w tej chwili nęka i nachodzi. 
- Mogę przyjechać z policją.
- A policja ma nakaz? Nie znam się na tym, ale pro-

szę mnie nie nachodzić. Już z  banku mnie ostatnio 
nachodzili. 

- Jeśli pani mówi, że to nie jest pani pies, to on pani 
nie pozna. Jeśli jednak to będzie pani pies, to on panią 
pozna. 

- Czy pani nie rozumie, że człowiek na wsi nie może 
mieć więcej niż dwóch psów? Nie będzie pani do mnie 
nikogo przywoziła i robiła konfrontacji, ponieważ ja so-
bie tego nie życzę. A co pani zrobi , to jest pani sprawa. 
Proszę mnie nie nachodzić ani nie nachodzić sąsiadów, 
bo słyszałam, że pani tutaj robi jakieś rozpoznanie. Jeżeli 
pani znalazła psa, trzeba było go oddać do schroniska. 
Dlaczego pani go nie oddała?

- Podobno oglądając zdjęcie w „Wiadomościach 
Oławskich” stwierdziła pani...

- Jest podobny do mojego psa, jest podobny. Ale czy 
ja powiedziałam, że to jest mój pies? 

- Jeśli jest pani, to panią pozna. 
- Mój pies był bardzo obrotny i życzliwy. Tutaj było 

dużo psów, które mogły być po nim.
- Jestem biegłym sądowym i będę w stanie określić...
- Dobrze, proszę pani. Mnie to nie interesuje, kim pani 

jest. Może pani być, kim tylko pani chce.
- Chodzi o to, żeby on panią poznał lub nie. 
- W tej chwili pani mnie nachodzi i ja sobie tego nie 

życzę! Wróciłam z pracy i potrzebuję spokoju.
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informacje

Burmistrz Jelcza-Laskowic ogłasza nabór kandydatów na stanowisko ds. kontroli podatko-
wych i pomocy publicznej w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. 

1. Nazwa i adres jednostki:
Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice

2. Określenie stanowiska pracy:
stanowisko urzędnicze ds. kontroli podatkowych i pomocy publicznej

3. Wymagania niezbędne:
- obywatelstwo polskie;
- wykształcenie wyższe prawnicze lub administracyjne;
- co najmniej 2 letni staż pracy w administracji publicznej;
- pełna zdolność do czynności prawnych oraz korzystanie z pełni praw publicznych;
- brak skazania prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne przestępstwo ścigane z oskarżenia 
publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe;
- nieposzlakowana opinia.

4. Wymagania dodatkowe:  
- znajomość przepisów: kodeksu postępowania administracyjnego, ustawy ordynacja podat-
kowa, ustawy o postępowaniu w sprawach dotyczących pomocy publicznej, 
ustawy o podatkach i opłatach lokalnych, ustawy o podatku rolnym, ustawy o podatku leśnym, 
ustawy o fi nansach publicznych, ustawy o samorządzie gminnym;
- komunikatywność;
- umiejętność sprawnej organizacji pracy;
- samodzielność.

5. Zadania do wykonania na stanowisku:
- prowadzenie spraw związanych ze stosowaniem i monitorowaniem pomocy publicznej 
udzielonej przedsiębiorcom;
- prowadzenie bezpośrednich kontroli podatkowych u podatników podatku od nieruchomości, 
rolnego i leśnego;
- zbieranie materiału dowodowego i przygotowywanie decyzji w sprawie ulg i zwolnień udzie-
lanych na wniosek przedsiębiorców i rolników, które stanowią pomoc publiczną;
- prowadzenie spraw związanych z wymiarem podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego 
dla osób prawnych i jednostek nie posiadających osobowości prawnej;
- obsługa interesantów w zakresie wykonywanych obowiązków.

6. Informacja o warunkach pracy na stanowisku:
- warunki pracy typowe dla stanowiska pracownik administracyjno-biurowy, zgodne 
z Rozporządzeniem Ministra Pracy i Polityki Socjalnej z dnia 26 września 1997 r. w sprawie 
ogólnych przepisów bezpieczeństwa i higieny pracy oraz Rozporządzeniem Ministra Pracy 
i Polityki Socjalnej z dnia 1 grudnia 1998 roku w sprawie bezpieczeństwa i higieny pracy.

7. Wskaźnik zatrudnienia osób niepełnosprawnych - poniżej 6%.
8. Wymagane dokumenty:

- życiorys i list motywacyjny;
- kopie dokumentów potwierdzających wykształcenie i posiadane kwalifi kacje oraz staż pracy;
- oświadczenie kandydata o posiadaniu pełnej zdolności do czynności prawnych i korzystaniu 
z pełni praw publicznych;
- oświadczenie, że kandydat nie był skazany prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne 
przestępstwo ścigane z oskarżenia publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe oraz, 
że nie toczy się przeciwko niemu postępowanie karne lub karno-skarbowe;
- w przypadku kandydatów, którzy zamierzają skorzystać z uprawnienia, o którym mowa 
w art. 13a ust. 2 ustawy o pracownikach samorządowych, kopie dokumentów potwierdza-
jących niepełnosprawność.

9. Informacje o przetwarzaniu danych osobowych:
Informujemy, że administratorem danych osobowych osób składających oferty jest Gmina 

Jelcz-Laskowice, ul. Witosa 24, 55-220 Jelcz-Laskowice. Wyznaczono inspektora ochrony danych 
osobowych, kontakt: e-mail: iod@jelcz-laskowice.pl, tel. 71 381 71 49. Dane osobowe osób skła-
dających oferty będą przetwarzane w celu realizacji procedury naboru na stanowisko ds. kontroli 
podatkowych i pomocy publicznej. Podstawą przetwarzania danych osobowych dotyczących 
kandydatów jest art. 22ˡ § 1 i § 4 ustawy z dnia 26 czerwca 1974 r. Kodeks pracy (t. j. Dz. U. 
z 2018 r., poz. 917) , art. 6 i art. 13 ustawy z dnia 21 listopada 2008 r. o pracownikach samorzą-
dowych (t. j. Dz. U. z 2018 r., poz. 1260) w związku z art. 6 ust. 1 lit. c RODO. Dane osobowe 
wykraczające poza zakres określony w ww. przepisach przetwarzane będą na podstawie zgody 
zgodnie z art. 6 ust. 1 lit. a RODO. Dane osobowe nie będą przekazywane innym podmiotom. 
Dane kandydatów nie będą przekazywane do państwa trzeciego lub organizacji międzynarodowej.

Kandydat ma prawo: cofnięcia zgody w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność 
przetwarzania, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem, żądania od Ad-
ministratora dostępu do danych, ich sprostowania oraz ograniczenia przetwarzania danych 
w zakresie dopuszczonym przepisami prawa. Kandydat ma prawo wniesienia skargi do organu 
nadzorczego, którym jest Prezes Urzędu Ochrony Danych Osobowych. 

Podanie danych osobowych przez kandydata przystępującego do naboru jest dobrowolne. 
Bez podania wymaganych danych osobowych udział kandydata w naborze nie będzie możliwy. 
Dane osobowe kandydatów nie podlegają zautomatyzowanemu podejmowaniu decyzji, w tym 
profi lowaniu.

Złożone dokumenty można odebrać w terminie 1 miesiąca po ogłoszeniu wyników naboru. Po 
upływie tego terminu nieodebrane dokumenty zostaną odesłane na podany adres zamieszkania. 

Oferty z dopiskiem „Oferta pracy na stanowisko ds. kontroli podatkowych i pomocy publicznej 
w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice” należy składać w terminie do dnia 22.05.2019 r.:

- osobiście w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice - sekretariat - I piętro
(godziny pracy Urzędu pn. - pt. 7.30 - 15.30, środa 8.30 - 16.30);
- przesłać pocztą na adres (za datę złożenia uznaje się datę wpływu do Urzędu): 
Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. W. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice

BURMISTRZ JELCZA-LASKOWIC
BOGDAN SZCZĘŚNIAK

Jelcz-Laskowice, 07.05.2019 r.

OGŁOSZENIE O NABORZE
Burmistrz Jelcza-Laskowic ogłasza nabór kandydatów na stanowisko ds. księgowości 
podatkowej - umowa na zastępstwo w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. 

1. Nazwa i adres jednostki:
Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice

2. Określenie stanowiska pracy:
stanowisko urzędnicze ds. księgowości podatkowej - umowa na zastępstwo

3. Wymagania niezbędne:
- obywatelstwo polskie;
- wykształcenie wyższe (preferowane prawnicze lub administracyjne);
- pełna zdolność do czynności prawnych oraz korzystanie z pełni praw publicznych;
- brak skazania prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne przestępstwo ścigane z oskarżenia 
publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe;
- nieposzlakowana opinia.

4. Wymagania dodatkowe:  
- znajomość przepisów: kodeksu postępowania administracyjnego, ustawy ordynacja podat-
kowa, ustawy o postępowaniu w sprawach dotyczących pomocy publicznej, 
ustawy o podatkach i opłatach lokalnych, ustawy o podatku rolnym, ustawy o podatku leśnym, 
ustawy o fi nansach publicznych, ustawy o samorządzie gminnym;
- komunikatywność;
- umiejętność sprawnej organizacji pracy;
- samodzielność.

5. Zadania do wykonania na stanowisku:
- prowadzenie spraw księgowych w zakresie zobowiązań pieniężnych z tytułu łącznego 
zobowiązania pieniężnego, podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego osób fi zycznych 
zamieszkałych na terenie wiejskim;
- przygotowywanie, wydawanie i rozliczanie kwitariuszy wpłat podatków lokalnych dla sołtysów;
- księgowanie na kontach wpłat podatników;
- wysyłanie upomnień podatnikom;
- wysyłanie wezwań do zapłaty płatnikom czynszu;
- sporządzanie tytułów egzekucyjnych;
-dokonywanie zabezpieczeń na majątku dłużników;
- obsługa interesantów w zakresie wykonywanych obowiązków.

6. Informacja o warunkach pracy na stanowisku:
- warunki pracy typowe dla stanowiska pracownik administracyjno-biurowy, zgodne 
z Rozporządzeniem Ministra Pracy i Polityki Socjalnej z dnia 26 września 1997 r. w sprawie 
ogólnych przepisów bezpieczeństwa i higieny pracy oraz Rozporządzeniem Ministra Pracy 
i Polityki Socjalnej z dnia 1 grudnia 1998 roku w sprawie bezpieczeństwa i higieny pracy.

7. Wskaźnik zatrudnienia osób niepełnosprawnych - poniżej 6%.
8. Wymagane dokumenty:

- życiorys i list motywacyjny;
- kopie dokumentów potwierdzających wykształcenie i posiadane kwalifi kacje oraz staż pracy;
- oświadczenie kandydata o posiadaniu pełnej zdolności do czynności prawnych i korzystaniu 
z pełni praw publicznych;
- oświadczenie, że kandydat nie był skazany prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne 
przestępstwo ścigane z oskarżenia publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe oraz, 
że nie toczy się przeciwko niemu postępowanie karne lub karno-skarbowe;
- w przypadku kandydatów, którzy zamierzają skorzystać z uprawnienia, o którym mowa 
w art. 13a ust. 2 ustawy o pracownikach samorządowych, kopie dokumentów potwierdza-
jących niepełnosprawność.

9. Informacje o przetwarzaniu danych osobowych:
Informujemy, że administratorem danych osobowych osób składających oferty jest Gmina 

Jelcz-Laskowice, ul. Witosa 24, 55-220 Jelcz-Laskowice. Wyznaczono inspektora ochrony 
danych osobowych, kontakt: e-mail: iod@jelcz-laskowice.pl, tel. 71-381-71-49. Dane osobowe 
osób składających oferty będą przetwarzane w celu realizacji procedury naboru na stanowisko ds. 
księgowości budżetowej. Podstawą przetwarzania danych osobowych dotyczących kandydatów 
jest art. 22ˡ § 1 i § 4 ustawy z dnia 26 czerwca 1974 r. Kodeks pracy (t. j. Dz. U. z 2018 r., poz. 
917) , art. 6 i art. 13 ustawy z dnia 21 listopada 2008 r. o pracownikach samorządowych (t. j. Dz. 
U. z 2018 r., poz. 1260) w związku z art. 6 ust. 1 lit. c RODO. Dane osobowe wykraczające poza 
zakres określony w ww. przepisach przetwarzane będą na podstawie zgody zgodnie z art. 6 ust. 
1 lit. a RODO. Dane osobowe nie będą przekazywane innym podmiotom. Dane kandydatów nie 
będą przekazywane do państwa trzeciego lub organizacji międzynarodowej.

Kandydat ma prawo: cofnięcia zgody w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność 
przetwarzania, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem, żądania od Ad-
ministratora dostępu do danych, ich sprostowania oraz ograniczenia przetwarzania danych 
w zakresie dopuszczonym przepisami prawa. Kandydat ma prawo wniesienia skargi do organu 
nadzorczego, którym jest Prezes Urzędu Ochrony Danych Osobowych.

Podanie danych osobowych przez kandydata przystępującego do naboru jest dobrowolne. 
Bez podania wymaganych danych osobowych udział kandydata w naborze nie będzie możliwy. 
Dane osobowe kandydatów nie podlegają zautomatyzowanemu podejmowaniu decyzji, w tym 
profi lowaniu. 

Złożone dokumenty można odebrać w terminie 1 miesiąca po ogłoszeniu wyników naboru. Po 
upływie tego terminu nieodebrane dokumenty zostaną odesłane na podany adres zamieszkania. 

Oferty z dopiskiem „Oferta pracy na stanowisko ds. księgowości podatkowej w Urzędzie 
Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice” należy składać w terminie do dnia 22.05.2019 r.:

- osobiście w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice - sekretariat - I piętro
(godziny pracy Urzędu pn. - pt. 7.30 - 15.30, środa 8.30 - 16.30);
- przesłać pocztą na adres (za datę złożenia uznaje się datę wpływu do Urzędu): 
Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. W. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice

BURMISTRZ JELCZA-LASKOWIC 
BOGDAN SZCZĘŚNIAK 

Jelcz-Laskowice, 07.05.2019 r.

OGŁOSZENIE O NABORZE
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OŁAWA 
Wybory 

W ramach przedwyborczej 
kampanii swój lokalny 
wiec 8 maja mieli kandy-
daci z listy „Konfederacja 
KORWiN, Liroy, Braun, 
Narodowcy”

Najpierw głos zabrała 
Halszka Bielecka, reprezen-
tantka Partii Kierowców (miej-
sce 8). - Założyliśmy naszą 
partię, aby bronić interesów 
kierowców. Ale to nie był naj-
ważniejszy powód. Chcemy 
bronić wszystkich, którzy są 
ciemiężeni przez wysokie po-
datki, przez rozbudowaną biu-
rokrację i absurdalne przepisy. 

Kandydatka mówiła o pro-
blemach, które jej zdaniem 
niszczą obecną Unię Europej-
ską. Padały więc hasła zniesie-
nia ograniczeń prędkości czy 
zróżnicowania dozwolonego 
poziomu alkoholu dla kierow-
ców (miałby być uzależniony 
od płci). Do tego chwilę potem 
odniósł się Janusz Korwin-
-Mikke: - Każdy, kto zapraszał 
dziewczynę na randkę, wie, że 
jak ona wypije kieliszek i on 
wypije kieliszek, to ona jest 
prędzej gotowa. 

Słowa wywołały wesołość 
na sali. Korwin-Mikke mó-
wił, że z wieloma postulatami 
Partii Kierowców się zgadza, 
lecz teraz przedstawi swoją 
wizję Europy i świata.: - Znie-

sienie podatków oznacza skok 
gospodarki do przodu. Nie 
zdajecie sobie sprawy z tego, 
ile Polacy płacą podatków.

W czasie wystąpienia padły 
hasła o świniach, które tylko 
kradną, o zagrażającej nam fali 
muzułmańskiej, która zniszczy 
Europę, o „tfu, demokracji”. 

- Ludzie nie zdają sobie 
sprawy, w jakich czasach 
żyją - mówił Korwin-Mikke. 
- Z jednego ziarna pszenicy 
rodzi się pięć razy więcej 
ziaren niż 120 lat temu i dwa-
dzieścia razy więcej niż było 
to w czasach starożytnych. 
I mimo że mamy ogromne 
ilości żywności, że mamy 
tanią energię, oczywiście tanią 
przed opodatkowaniem, że 
mamy możliwości techniczne 
wręcz nieprawdopodobne, 
ludzie narzekają. Polacy mo-
gliby wylądować na Marsie już 
dobrych parę lat temu, gdyby 
nie to, że marnujemy pieniądze 
na socjalizm, że marnujemy je 
na podatki, które rząd bierze 
i marnuje w sposób dziki. Nie 
mówię, że rozkrada sam. Jeżeli 
rząd daje 500 +, to pieniądze 
rozkradają też ci, którzy dosta-
ją to świadczenie. 

Pojawiały się też odniesie-
nia do socjalizmu: - Znani 
socjaliści jak Adolf Hitler 
i Józef Stalin musieli mordo-
wać ludzi, ale to, co dzisiejszy 
politycy głoszą, jest znacznie 
głupsze, a nikogo nie muszą 
mordować, bo mają telewizję. 
Ludzi pokornie robią to, co jest 
pokazane w telewizji, dlatego 
ci złodzieje, którzy rządzą 
Europą i Polską, mogą dalej 

kraść, oddając jak najwięcej 
głosów kobietom oczywiście. 
Ludzie tego nie rozumieją. Nie 
ma najmniejszego znaczenia, 
kto rządzi. Czy PiS dostanie 
17 albo 20 mandatów, a PO 
odwrotnie, nie ma żadnego 
wpływu na to, co się dzieje 
w Polsce. Żadnego! Oni obie-
cują nam złote góry, ale nie 
mają na to żadnego wpływu. 

Pojawiły się też tezy, że Eu-
ropa przez elity ma być przero-
biona na jedno komunistyczne 
państwo. Kolejną poruszoną 
kwestią były szkoły koeduka-
cyjne, które są według kandy-
data ogromnym nieszczęściem 
współczesnych czasów: - Tak 
jest tylko w bardzo prymityw-
nych plemionach, oczywiście 
gdzieś w dorzeczu Amazonki, 
a w jednym z nich, w Bruk-
seli, też panuje koedukacja. 
Dlaczego? Ja zawsze byłem 
dumny, że chodziłem do szko-
ły męskiej, bo w nich panuje 
zawsze większy poziom niż 
w szkołach koedukacyjnych. 

Dlaczego więc naszym wła-
ścicielom tak zależy na takiej 
edukacji? Bo niewolnik ma 
być głupi, koedukacja jest zro-
biona tylko po to. Robi się też 
klasy integracyjne, dodaje się 
do klasy jednego czy dwóch 
debili, a już poziom od razu 
spada do poziomu najgłup-
szego dziecka w klasie. Jest 
to celowa robota, aby ogłupić 
naród. 

Na nazwanie dzieci niepeł-
nosprawnych „debilami” nikt 
nie zareagował, choć na sali 
byli także rodzice z dziećmi, 
były nauczycielki z oławskich 
szkół.

Kandydat przybliżył też 
swoje przemyślenia na temat 
kształcenia chłopców: - Mu-
zułmanie ryją z nas ze śmie-
chu. Uważają nas za zgniłków, 
niewolników. Jakiś czas temu 
parka w Berlinie pojechała do 
lasu, na polankę. Przyjechał 
jakiś „nachodźca”, wyciągnął 
dziewczynę za włosy, zgwał-

cił, a tamten drugi siedział 
grzecznie na trawie, bo „na-
chodźca” miał nóż. Tak Unia 
uczy, że na agresję nie można 
odpowiadać agresją. Jeżeli jest 
agresor, to trzeba z nim podjąć 
negocjacje, trzeba wejść z nim 
w dialog. Po cholerę kobiecie 
taki facet?! Muzułmanie mó-
wią otwarcie, że nasze córki 
i wnuczki będą w ich hare-
mach. I będą zadowolone. Jak 
mówił George Bernard Shaw, 
„prawdziwa kobieta woli być 
czwartą żoną prawdziwego 
mężczyzny niż jedyną żoną 
fajtłapy”. Po co jej taki facet? 
Mężczyzna u Arabów podczas 
obrzędów w wieku ośmiu czy 
dziewięciu lat musi zabić ba-
ranka. A u nas mężczyzna nie 
potrafi  zabić karpia na święta. 
Oni potrafi ą zabijać, dlatego 
wygrają. My musimy naszych 
chłopców uczyć zabijać. Mu-
simy wrócić do normalnych 
wartości europejskich, a nie 
unijnych.

Janusz Korwin-Mikke star-
tuje z 10. miejsca z listy nu-
mer 1.

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

„Polacy mogliby wylądować na Marsie już parę lat temu”

Halszka Bielecka - kandydatka 
Partii Kierowców i „ośemka” 
na liście Konfederacji do 
Europarlamentu

Janusz Korwin-Mikke opowiadał 
o swojej wizji świata

Sala w Ośrodku Kultury była wypełniona po brzegi, głównie młodymi ludźmi
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Misją Aleuro Converting 
Sp. z o.o. (AEC) jest produkcja 
wysokiej jakości opakowań, 
w tym opakowań przeznaczo-
nych do bezpośredniego kon-
taktu z żywnością. Wdrożone 
procedury oraz wykorzysty-
wanie w produkcji certyfi ko-
wanych surowców są gwa-
rancją wysokiego standardu 
gotowego wyrobu. Wszystkie 
produkty są dostosowane do 
kontaktu z żywnością, fi rma 
dysponuje niezbędnymi cer-
tyfi katami, również tymi zwią-
zane z utrzymaniem pozio-
mu jakości. Dziś miesięcznie 
sprzedaje taką ilość produk-
tów, że może z nich skorzystać 
kilka milionów użytkowników 
od Wielkiej Brytanii, przez 
Niemcy, Holandię, Hiszpanię, 
Szwajcarię, Skandynawię, 
kraje Bałtyckie, po Izrael, 
Jordanię czy Północną Afrykę. 

*
Firmę, w której wszystko 

kręci się wokół kuchni, wokół 
przygotowania potraw, zbudo-
wali bracia Sylwester i Wal-
demar Godlewscy. Początki 
ich działalności w tej branży 
sięgają 1994 roku.

- Pomysł wziął się stąd, 
że dostałem od taty trabanta 
- mówi Sylwester Godlewski. 
- Układ był czysty. Masz furę, 
ale tankujesz sam. To był ten 
bodziec, który spowodował, 
że zacząłem pracować jako 
przedstawiciel handlowy. Po 
roku stwierdziłem, że jednak 
wolałbym mieć własną fi rmę. 
Tak się to zaczęło. 

Pierwszym produktem był 
papier śniadaniowy, bo to było 
najłatwiejsze. Wystarczyło 
mieć duży arkusz papieru, 
pociąć go w oławskiej drukarni 
koło dworca PKS, i można 
było sprzedawać. Po jakimś 
czasie pojawił się pomysł na 
folię aluminiową i tak to się 
potoczyło. Firma przechodziła 
wiele transformacji, by w 2008 
roku, mimo kryzysu wybu-
dować w stanowickiej strefi e 
przemysłowej nowoczesny 
zakład, który w ubiegłym 
roku jeszcze się rozbudował, 
powstała nowa hala maga-
zynowa, zakończono dużą 
modernizację parku maszy-
nowego. 

- Wymieniliśmy wszystkie 
urządzenia na bardzo nowo-

czesne i wydajne, zautoma-
tyzowane - mówi Katarzyna 
Dobosz, kierownik produkcji. 
- To był duży krok w rozwoju 
fi rmy. W zamian mamy pro-
dukty bardzo wysokiej jakości, 
wysoką wydajność, a także 
powtarzalność, co ważne w tej 
branży, bo podczas jednej 
zmiany produkujemy blisko 
800 tysięcy torebek papiero-
wych, a wszystkie muszą być 
identyczne i żadna nie może 
być rozklejona czy mieć ja-
kiejś innej wady. Podobnie jest 
z folią, tackami aluminiowymi 
czy papierem do pieczenia. 

Firma koncentruje się na 
sprzedaży detalicznej, co zna-
czy, że wyroby trafi ają wprost 
do supermarketów, dyskontów 
czy innych sieci handlowych. 
To są główni klienci AEC. 

W ramach wytwarzanych 
przez spółkę opakowań moż-
na wymienić cztery grupy 
produktów. Pierwsza to kon-
tenerki aluminiowe i tacki 
grillowe, które obecnie, gdy 
rozpoczął się sezon na grilla, 
są bardzo istotnym produktem, 
do kupienia także w oławskich 
dyskontach czy supermarke-
tach. Druga grupa produktów 
to folia aluminiowa i folia 
spożywcza. Trzecia - torebki 
papierowe - proekologicz-
ny ukłon, który spotkał się 
z bardzo dobrym przyjęciem 
klientów. Dość powiedzieć, że 
obecnie kilkadziesiąt procent 
niemieckich klientów korzysta 

ze stanowickich torebek śnia-
daniowych. No i czwarta gru-
pa, czyli papier do pieczenia.

*
Aleuro Converting Sp. z o.o. 

przede wszystkim produkuje 
pod marką swoich klientów, 
czyli to sieć handlowa narzuca 
formę grafi czną opakowania. 
I to jest ok. 90 % produkcji. Na 
przykład na niemieckim rynku 
na opakowaniu jest tylko infor-
macja, że produkt wykonany 
został w UE albo w Polsce, 
podobnie w Wielkiej Brytanii. 
Ale już na przykład w pewnej 
znanej sieci drogeryjnej AEC 
pojawia się jako producent.

- Najwięcej produktów je-
dzie na rynek niemiecki, ale on 
nie dominuje - mówi Katarzy-
na Dobosz. - Nasza produkcja 

w 50% to rynek polski. Jest 
duża dywersyfi kacja i zorien-
towanie na każdy z rynków. 
A każdy jest inny. To nie jest 
tak, że wyprodukujemy coś na 
rynek polski i potem możemy 
to sprzedawać wszędzie. Cza-
sem przyzwyczajenia klientów 
są różne. Na przykład kolor 
papieru do pieczenia jest róż-
ny w różnych krajach. Bliski 
Wschód, Niemcy, Bałkany 
to biały papier, a w Polsce 
głównie brązowy. W jednych 
krajach na rolce powinno być 
nawinięte np. dziesięć metrów 
papieru, a w innych w ogóle 

nie ma rolki, tylko są arkusze. 
U jeszcze innych klientów te 
arkusze papieru muszą być 
odpowiednio złożone i mieć 
wielkość np. fi ltra do kawy. 
I do każdego produktu musimy 
mieć oddzielną technologię. 
Do tego dochodzi różnorod-
ność opakowań. Ktoś woli wo-
reczek plastikowy, inny chce 
kartonik. To musimy wiedzieć. 
I za tą wiedzą kryje się nasze 
wieloletnie doświadczenie, bo 
to już prawie ćwierć wieku, jak 
funkcjonujemy w tej branży.

Co dalej? Co jeszcze? Jak 
mówią w Aleuro Converting 
Sp. z o.o., to będą raczej waria-
cje na temat tych produktów, 
które już są, np. specjaliści 
myślą o tym, aby zaoferować 
foremki papierowe. To byłby 
kolejny ukłon w stronę eko-
logii. 

- Chcemy, aby fi rma była 
jednostką elastyczną - opowia-
da Sylwester Godlewski. - Co 
to znaczy? Aby była nie za 
duża, a wystarczająco silna, 
by mogła swoje produkty 
dostarczyć w każde miejsce 
na świecie. Dziś wygrywamy 
nie tylko ceną, bo to się już 
zmienia. Raczej jakością, ser-
wisem, dbałością o obsługę 
klienta. Pod każdym wzglę-
dem klient musi wiedzieć, że 
jest dla nas szczególny. Bo 
on naprawdę jest szczególny. 
I robimy wszystko, aby to nie 
było jedynie hasło nad drzwia-
mi, tylko autentycznie chcemy, 
by każda osoba pracująca 
w fi rmie miała świadomość, 
że my tu robimy dla klienta, 
który czasem mieszka bardzo 
daleko i zaufał nam, bo się-
gnął po nasz produkt po raz 
dziesiąty czy setny. I on musi 
wiedzieć, że dostał dokładnie 
to, za co zapłacił i czego się 
spodziewał. 

TEKST I FOT.:
JERZY KAMIŃSKI

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Z AEC w kuchni

Teresa Lilla obsługuje linię produkcji tacek aluminiowych
Proces kontroli jakości wykonują operatorzy prowadzący Agnieszka 
Kułakowska i Małgorzata Suchecka

Nowa hala magazynowa

Tu powstają wyroby AEC

Tę stanowicką fi rmę z jej charakterystycznym logo dobrze widać 
z drogi Oława-Wrocław

Przykłady produktów fi rmy AEC 
- foremki aluminiowe, papier 
do pieczenia, folia aluminiowa, 
torebki śniadaniowe

FIRMA 
Szykując majowe grillowanie dla rodziny nawet nie podejrzewasz, 
że być może skorzystasz z produktów lokalnej fi rmy ze Stanowic

około tylu osób jest 
zaangażowanych w wytworzenie 
tych produktów AEC, których 
używamy codziennie w kuchni

90

Aleuro Converting 
Sp. z o.o. 

jest nowoczesną 
rodzinną fi rmą opartą 
w 100% na polskim 

kapitale
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OŁAWA 
Zapraszamy 

Kiedy i gdzie? 30 maja 
(czwartek) o godzinie 
18:00 w Hotelu Oławian

Jak zapewnia organiza-
tor Sebastian Kotwicki, pod 
Cocktailu Biznesowego będzie 
można poznać 120 właścicieli 
fi rm z różnych branż. 

- To sprawdzony sposób do 
nawiązania kontaktów bizne-
sowych, pozyskania, nowych 
klientów, zareklamowania 
się oraz otrzymania dobrych 
rekomendacji biznesowych 
- mówi Kotwicki. - To takie 
spotkanie biznesowe, tyle, że 
w luźniejszej atmosferze i na 
większą skalę. Zaproszone 
osoby to właściciele znanych 
fi rm z Oławy, Brzegu, Wro-
cławia i Opola, a także osoby 
decyzyjne w fabrykach ze 
strefy ekonomicznej. 

Co może dać taki coctail 
uczestnikom? Między innymi 
nawiązanie i pogłębienie rela-
cji biznesowo-towarzyskich, 
zebranie informacji z rynku, 
poszerzenie zasięgu sprzeda-
ży, pozyskanie partnerów do 
współpracy. Spotkanie potrwa 
do godz.21.00. 

- Sukces w biznesie w ca-
łości opiera się na budowa-
niu więzi - mówi Kotwicki. 
- W związku z tym, że na 
pierwszy Cocktail Biznesowy 
dotarło więcej osób niż była 
w stanie pomieścić salam, tym 
razem wymagana jest rejestra-
cja on-line, bo ilość miejsc jest 
ograniczona. Więcej informa-
cji udzielam telefonicznie, tel. 
693 913 093.

(CK)

Drugi coctail 
BIZNESOWY

- Sukces w biznesie w całości opiera się na budowaniu więzi - mówi 
Sebastian Kotwicki
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JELCZ-LASKOWICE 
Historia 

Miejsko-Gminne Centrum Kultury 
zaprasza 18 maja na pierwszą edycję 
Nocy Muzeów w J-L

Podczas imprezy instytucje kultury, muzea 
oraz inne placówki w całej Polsce otwierają 
swoje drzwi w godzinach wieczornych i noc-
nych. Najczęściej nieodpłatnie udostępniają 
ludziom swoje przestrzenie, pozwalają 
na zwiedzanie i organizują towarzyszące 
eventy. 

W Jelczu-Laskowicach będzie można od-
wiedzić Izbę Muzealną Marki Jelcz. - Naszą 
ideą jest uzmysłowienie mieszkańcom, że 
w naszym mieście istnieje takie wartościo-
we miejsce - mówią organizatorzy. - Izba 
przybliża historię słynnych w całym kraju 
Jelczańskich Zakładów Samochodowych, 
począwszy od powstania JZS, po czasy 
współczesne spółki „Jelcz”. Obecna ekspo-
zycja mieści się w kilku salach prezentują-
cych historię i charakter miasta oraz udoku-
mentowany wkład JZS w jego modernizację. 

Sale ekspozycyjne prezentują także m.in. 
rozwój produkcji i działalność socjalną. 

18 maja muzeum zostanie otwarte o 19:00 
i będzie je można zwiedzać do północy. Oso-
by, które będą miały problem z dojazdem, 
mogą skorzystać z trzech kursów „Muzycz-
nych Jelczy”. Autobusy wyjadą z parkingu 
obok Galerii Centrum o 20:00, 21:00 i 22:00. 
Po zwiedzaniu będzie można nimi wrócić. 

Bezpłatne wejściówki na przejazd „Mu-
zycznym Jelczem” do odbioru w MGCK. 
Liczba miejsc ograniczona. 

* 
Tego dnia w Jelczu-Laskowicach będzie 

się działo wyjątkowo dużo! Przemysłowa 
Noc Muzeów organizowana jest w ramach 
zlotu samochodów tuningowanych oraz 
pojazdów marki „Jelcz”. Od samego rana 
będzie można oglądać auta na terenach 
przy Centrum Sportu i Rekreacji. Szczegó-
ły wszystkich zaplanowanych atrakcji - na 
plakatach niżej. 

*
Przypominamy również, że 29 czerwca 

odbędą się przełożone majówkowe kon-
certy. Zagrają Agata Sobocińska, O.S.T.R. 
i Afromental.

(KT)

Zwiedzaj i poznaj 
historię JZS
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OŁAWA 
Zapraszamy 

Już w najbliższy czwartek 
16 maja w Sali Rajców 
w oławskim ratuszu 
odbędzie się premiera 
książki Łukasza Orbitow-
skiego „Kult” - początek 
o godz.18.00. Nie 
przegapcie, bo to także 
spotkanie z autorem. 
A będzie o czym pogadać 
- tak oławskiej książki 
jeszcze nie czytaliście

Kult opowiada historię ob-
jawień maryjnych, które miały 
miejsce u nas. 

Fakty: W  latach osiem-
dziesiątych Oława stała się 
centrum polskiego ruchu 
pielgrzymkowego. Lokalne 
władze, milicja, służby bez-
pieczeństwa nie wiedziały, co 
z tym fantem zrobić. Wszyst-
ko zaczęło się od Kazimierza 
Domańskiego. W 1983 roku, 
będąc na działce, doświadczył 
objawienia - przyszła do niego 
Matka Boska. Na działkach 
wybudował kaplicę, potem 

kościół z przyległościami. Po 
jego śmierci żona przekazała 
nieruchomości Kościołowi. 
Powieść nawiązuje do historii 
Domańskiego, ale oczywiście 
jej nie opowiada 1:1. 

                *
Oto próbka najnowszej po-

wieści Orbitowskiego:

Co mówił, pan pyta? Proszę 
pana, przekazy Heńka są 
dłuższe niż Biblia. Doprawdy, 
nie wiedziałem, że Zwycięska 
Pani z Oławy jest tak gadatli-
wą świętą. Wszystko spisali. 
Bolek powielał te przekazy 
najpierw na ksero, potem 
drukował gazetkę. Dam panu, 
jeśli pan chce. W każdym ra-
zie Dobra Pani lubiła zmieniać 
tematy. Najpierw pochwali-
ła mojego brata, że dobrze 
wypełnia polecenia, i  zaraz 
zaczęła opieprzać tych na 
Zachodzie. Jej zdaniem żyli 
w  rozkoszy, tak powiedziała. 
Potem było o Różańcu i licz-
nych łaskach, które niesie, 
o sześciu facetach, co właśnie 
planują drugi, skuteczniejszy 
zamach na Ojca Świętego. 
Dowiedziałem się, że koniec 
świata jest bliski, a  to za 
sprawą naszych straszliwych 
grzechów. Jezus szykował 
nowy potop i  tylko zmiana 

stylu życia mogła ocalić ludz-
kość, ostatecznie chociaż na-
sze województwo. Najgorsze 
było pijaństwo i skrobanki. Te 
właśnie grzechy raniły święte 
serca. Pomyślałem, że skoro 
tak, to w  sobotę wieczorem 
w niebie muszą mieć perma-
nentny zawał. Tymczasem 
przekaz skupił się na mie-
ście Piła, polskiej odpowiedzi 
na Sodomę i  Gomorę. Już 
wkrótce Piła zostanie zamie-
niona w bagno, rzekł Heniek, 
przeszedł do błogosławieństw, 
sflaczał i runął na trawę. Sam 
chciałem go podnieść. Cesia 
zabroniła. Nie mam pojęcia, 
czemu jej posłuchałem. Była 
trochę jak policjant na przej-
ściu. Z takim się nie dyskutuje.
Henio leżał na trawie, jakby 
rzeczywiście spadł z  nieba. 
Wsparł się na rękach i znów 
upadł. Tak kilka razy. Wreszcie 
jakoś się pozbierał. Chyba nie 
bardzo rozpoznawał, gdzie 
jest i co robi. Ludzie go oblegli, 
całowali po dłoniach. Henio 
poprosił o wodę. Wyprostował 
się. Zrobił znak krzyża w po-
wietrzu.
- Palce nieposłusznych kapła-
nów spalą się w ogniu - rzekł. 
- Wielu zginie w trzęsieniach 
ziemi, zbezczeszczona woda 
będzie zalewać lądy, pochło-
nie wioski i  miasta, ale jeśli 

ktoś będzie się gorąco modlił, 
może być uratowany. Otrzy-
małem wielką, szlachetną mi-
sję. Zwycięska Pani z Oławy 
wybrała sobie to miejsce, aby 
do nas zstąpić. W  domach 
jej nie chcieli. W  kościołach 
nie chcieli! Więc przyszła do 
altanki. Dlatego tutaj musi sta-
nąć wielkie sanktuarium. Z ko-
ściołem! Z kaplicą! Z klaszto-
rem! Z  drukarnią i  z domem 
pielgrzyma! Tak zostało mi 
obwieszczone i tak właśnie się 
stanie. Wybudujemy wielką 
świątynię. Właśnie tutaj, na 
działkach! 
Jeremiasze dopingowali go 
modlitwą do dalszych po-
bożnych wrzasków, niektórzy 
mieli miny, jakby chcieli ryć 
fundamenty gołymi rękami. 
Poszedłem stamtąd, wściekły, 
zdziwiony i przejęty, w końcu 
nie codziennie człowiek się 
dowiadujesz, że jego własny 
brat będzie przerabiał Oławę 
na Watykan. Tego właśnie 
potrzebowała ta nieszczęśli-
wa ziemia. Najpierw Hitler, 
potem Ruskie, teraz święci na 
chmurce. No ale nie ma czym 
się przejmować, przecież on 
tego nie zrobi, powiedziałem 
sobie i pojechałem do swoich 
spraw na mieście.

(ck)

Premiera książki „Kult” już w czwartek

Najnowsza książka Łukasza Orbitowskiego będzie do kupienia 
podczas spotkania z autorem

OŁAWA 
Wybory 

Kampania przed majowy-
mi wyborami do europar-
lamentu nabiera tempa. 
Klejna kandydatka, tym 
razem z „Kukiz 15”, 
przedstawiała swoją wizję 
pracy w tej instytucji

Agnieszka Ścigaj 9 maja 
spotkała się z  wyborcami 
w oławskim Ośrodku Kultury. 
Choć spotkanie nie przycią-
gnęło wielu zainteresowa-
nych, poseł przyznała, że 
każda taka inicjatywa jest 
cenna, a  rozmowy w  tym 
czasie są niezmiernie ważne: 
- Dziękuję, że poświęciliście 
państwo swoje popołudnie 
na to spotkanie w czasie, kie-
dy tych spotkań pewnie jest 
bardzo dużo. Cieszę się, że 
jest tak mała grupa, bo będę 
miała okazję państwa wy-
słuchać. W telewizji politycy 
mówią, więc nie ma szansy 
porozmawiać. Bardzo często 
ta debata polityczna jest taka, 
że politycy nie mówią, co 
chcą, tylko dziennikarze na-
rzucają tematykę i nie zawsze 
na najbardziej palące tematy, 
którymi jesteście państwo 
zainteresowani. Przynajmniej 
ja mam takie poczucie. 

Spotkanie miało charakter 
panelu dyskusyjnego, więc 
każdy mógł zadać pytanie, 
a posłanka próbowała odnieść 
się do wszystkich kwestii. 
Główną tematyką była oczy-
wiście przyszła praca w  eu-
roparlamencie, ale były też 
poruszane kwestie bieżące 

dotyczące obecnych rządów, 
czy całości kondycji demokra-
cji w Polsce: - Polacy często 
nie czują, że politycy mogą 
zmienić cokolwiek, a mówiąc 
o tych wyborach nasi rodacy 
nie moją poczucia, że to jest 
coś blisko nich, że wybrani 
tam parlamentarzyści mają 
bezpośredni wpływ na ich 
życie. 

Kandydatka wspomniała 
o programie „Kukiz 15”, któ-
ry zawiera się w  dziesięciu 
postulatach programowych. 
Ugrupowanie to zawarło po-
rozumienie z  innymi partia-
mi europejskimi, z  którymi 
chcą stworzyć wspólny blok 
w  przyszłym europarlamen-
cie. Sojusz ten został zawarty 
między innymi z  Ruchem 
Pięciu Gwiazd z  Włoch (to 
obecnie partia współrządząca 
tym krajem), chorwacką par-
tią Żywy Mur, ruchem Teraz 
z Finlandii oraz partią AKKEL 
z Grecji. 

Agnieszka Ścigaj przyzna-
ła, że kampanię zdominowała 
dyskusja o tematyce światopo-
glądowej, natomiast zdecydo-
wanie brakuje jej dyskusji na 
problemy dotyczące polityki 
europejskiej, pomysłów na 
działanie instytucji i prawa we 

wspólnej Europie: - O  co ja 
bym chciała walczyć? Jestem 
zwolennikiem Unii Europej-
skiej. Uważam, że ona sama 
jest bardzo dobrym projektem 
politycznym, jest bardzo po-
trzebna obywatelom, przede 
wszystkim jest gwarantem po-
koju po II wojnie światowej, 
jest gwarancją zmniejszania 
różnic gospodarczych między 
państwami, które wytwo-
rzyła wojna i  panujące po 
niej reżimy. Przez większość 
czasu te elementy, o których 
wspomniałam, były zagwa-
rantowane. Ale, niestety, UE 
kształtują politycy i  dysku-
tują oni o  dwóch kształtach 
tej instytucji. Jednym z  nich 
jest projekt Unii jako jednego 
wielkiego państwa z  jednym 
rządem i  jednym budżetem. 
Taka wizja jest lansowana 
przez większość polityków. 
Druga koncepcją jest dzia-
łanie instytucji, pod spodem 
których można robić interesy. 
I  wtedy różne państwa mó-
wią obywatelom, że walczą 
o wartości i używają różnych 
górnolotnych haseł, a tak na-
prawdę rozgrywają różne inte-
resy, które dla poszczególnych 
naródów i  państw są ważne. 
Widzimy, że tak naprawdę to, 
co się obecnie odbywa, jest 

najlepsze dla tych najsilniej-
szych państw w Unii, a szcze-
gólnie dwóch dominujących, 
czyli Francji i Niemiec. Reszta 
jest traktowana trochę po 
macoszemu. Niestety, wiele 
błędów popełnianych przez 
polityków w  Brukseli, któ-
rzy usadowili się na różnych 
stanowiskach, powoduje, że 
mamy coraz więcej ruchów 
eurosceptycznych. Ludzie 
czują się oszukiwani. Jestem 
zwolennikiem tego, że jeśli są 
problemy, to należy je dostrze-
gać, aby później można było 
je rozwiązywać. Nie należę do 
osób, które są eurosceptyczne. 
Jestem sceptyczna do tego, 
co w  Unii Europejskiej się 
wyprawia. 

W czasie spotkania padały 
pytania nie tylko o  sprawy 
europejskie, bo m.in. o służbę 
zdrowia i o działanie organi-
zacji pozarządowych. W tym 
ostatnim punkcie nawiąza-
ła się ostra wymiana zdań 
między kandydatką a  asy-
stentką społeczną Kornela 
Morawieckiego Edytą Kubik. 
Sprawa dotyczyła likwido-
wanej szkoły specjalnej we 
Wrocławiu. Z  sali padło też 
pytanie, dlaczego kandydatka 
startuje akurat z tego okręgu, 

choć jest posłem ziemi mało-
polskiej. Agnieszka Ścigaj od-
powiedziała, że ma tutaj biuro 
poselskie, często działała tutaj 
wraz z organizacjami pozarzą-
dowymi, więc jest dumna, że 
prezydium Kukiz 15 zdecydo-
wał, że właśnie w tym okręgu 
ma być liderką listy.

Zapytaliśmy kandydatkę 
o wydawanie pieniędzy z fun-
duszy europejskich przez 
samorządy. Czy inwestycja 
w  infrastrukturę techniczną 
jest tą, która powinna mieć 
pierwszeństwo? A może lepiej 
zainwestować w nowoczesne 
technologie i innowacje? 

- Moje zastrzeżenie nie jest 
takie, że środki są wydawane 
na infrastrukturę, tylko że są 
wydawane na zasadzie kto się 
pierwszy dorwie do tego. A po 
drugie - gdzieś na górze było 
to bardzo uściślane, w Oławie 
na przykład potrzebny jest 
park, ale decyzja jest inna, 
możemy wam wybudować 
trzeci basen na przykład. Taka 
nieracjonalność wydatków. 
UE dzieli pieniądze w nastę-
pujący sposób, daje na kon-
kretne obszary i  tam lokuje 
kwoty. Na przykład fundusz 
gwarancji i  orientacji rolnej, 
który finansuje wieś. Jest tam 

część dotycząca gwarancji 
i  orientacji. Ta pierwsza do-
tyczy dopłat bezpośrednich, 
a druga dotyczy tego, co wy-
negocjuje sobie rząd, czyli 
np. na budowanie na wsiach 
ławeczek, parków itp. Jestem 
zwolennikiem, aby na pozio-
mie subregionów, czyli rządu 
i  samorządu, decydowano 
o tym, na co konkretnie będą 
szły te pieniądze. Jestem zda-
nia, że nikt nie powinien się 
tu wtrącać poza społecznością 
lokalną. Aby to oni wszystko 
zaprojektowali wraz z  orga-
nizacjami i przedsiębiorcami. 
Oni powinni zdecydować, że 
np. teraz nie chcą na te ławki, 
ale na przemysł. I wtedy rząd 
powinien to uwzględniać. 
Uważam, że to powinno iść 
od dołu - odpowiedziała po-
słanka.

Tekst i fot.: ‚
Grzegorz Kacała 
gkacala@gazeta.olawa.pl

KUKIZ`15, czyli Europa 
bliższa obywatelom

Agnieszka Ścigaj z „Kukiz 15” 
tłumaczyła, dlaczego kandyduje 
do europarlamentu
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OŁAWA 
Kultura 

Centrum Sztuki zaprasza 
na seanse majowego Kina 
Seniora i Kina w Spódnicy

W ramach Kina w Spódnicy 
20 maja o godz. 18:00 będzie 
wyemitowany fi lm „Niedobra-
ni”. To komedia twórców hitów 
„Sąsiedzi” i „Atomic Blonde”. 
Piękna laureatka Oscara Char-
lize Theron i niepoprawnie za-
bawny Seth Rogen w komedii 
o tym, że czasem najbardziej 
zgrane są niedobrane pary. 
Śmieszne dialogi, ich bły-
skotliwość i cięty komentarz 
dotyczący kondycji amerykań-
skiego społeczeństwa to jeden 
z atutów fi lmu. 

Tradycyjnie już Centrum 
Sztuki wraz z partnerami szy-
kuje niespodzianki. Bilety dla 
pań w cenie 12 zł są dostępne 
w kasie „Odry” i online na 
kultura.olawa.pl. 

* 
W ramach Kina Seniora we 

wtorek 21 maja o godz. 16:00 
w „Odrze” będzie można zo-
baczyć czuły i poruszający 
portret duetu doskonałego, 
film zatytułowany „Maksy-
miuk. Koncert na dwoje”. 
Osobowość twórcza, mister-
ność i dynamika: oto on, Jerzy 
Maksymiuk, światowej sławy 
dyrygent, pianista i kompo-
zytor. Spokój, równowaga 
i perfekcyjna organizacja - to 
ona, Ewa Maksymiuk, bez 
której maestro wydaje się być 
zupełnie bezradny w otacza-
jącej go codzienności. To ona 
wspiera go w najprostszych 
czynnościach i podejmuje za 
niego wiele życiowych decyzji. 
Kamera towarzyszy artyście 
w trakcie pracy z wybitnymi 
muzykami i orkiestrami. Uka-
zuje fascynujący świat genial-
nego twórcy, pochłoniętego do 
granic szaleństwa przez par-
tytury. Poznamy także artystę 
od strony prywatnej. Ten drugi 
portret pełen jest barwnych 
epizodów, drobnych słabości, 
ale i kłopotliwych natręctw. 
Film opowiada o miłości, wiel-
kiej pasji, talencie i jeszcze 
większej cenie - płaconej za 
ten talent. 

(KT)

Zabawna komedia 
i artystyczny portret

OŁAWA 
Kultura 

Ruszają zapisy na letnie 
warsztaty artystyczne

Centrum Sztuki w Oławie 
zaprasza do udziału w bez-
płatnych warsztatach, które od 
8 do 14 lipca będą realizowane 
w Ośrodku Kultury. Zajęcia 
dedykowane są osobom po-
wyżej 16 roku życia. 

W programie m.in: ma-
larstwo i rysunek, czyli spo-
tkanie z historią miasta Oła-
wy (za pomocą akwareli, 
akrylo-malarstwa, rysunku, 
tuszu, sepii, ołówka i pasteli 
uczestnicy zmierzą się z 785-
tą rocznicą uzyskania praw 
miejskich), warsztaty z ce-
ramiki raku (praca w glinie 
w starej technice wywodzącej 
się z XVI wiecznej Japonii - 
RAKU), rzeźba (teoretyczna 
wiedza o podstawowych me-
todach rzeźbienia i konstruk-
cji rzeźby, połączona z re-
alizacją własnych projektów 
na podstawie sporządzonych 
szkiców), warsztaty tworze-
nia szablonów (zapoznanie 
z techniką grafi ki warsztato-
wej, tworzenie własnych wzo-
rów i samodzielnie wykonane 
odbitki na torbie/koszulce), 
warsztaty witrażu metodą Tif-
faniego (zapoznanie z metodą 
cięcia szkła, użycie lutownic 
o wysokiej temperaturze oraz 
szlifi erek do obróbki szkła), 
fusing (wykonanie elementów 
dekoracyjnych typu kafel, 
elementów biżuteryjnych 
oraz drobnych naczyń użyt-
kowych.

(KT)

Bezpłatne zajęcia z artystami

OŁAWA 
Kultura 

Klasyka kina to nowy 
cykl filmowy w „Odrze”, 
w którym prezentowane 
będą klasyczne, 
niezapomniane produkcje 
odrestaurowane 
cyfrowo. Debiutem 
będzie niedzielny pokaz 
„Czarnoksiężnika z Oz”, 
który w tym roku 
kończy... 80 lat!

Nie bez przyczyny rok 1939 
nazywany jest przez znaw-
ców kina jednym z najlep-
szych okresów światowej 
kinematografii. To właśnie 
wtedy powstały takie dzieła, 
jak „Przeminęło z wiatrem”, 
„Wichrowe wzgórza”, „Pan 
Smith jedzie do Waszyngtonu” 
i właśnie „Czarnoksiężnik 
z Oz”. Dzieła, które stały się 
kamieniem milowym w dzie-
jach kina, wywierając wpływ 
na wiele fi lmów produkowa-
nych później. Sprawiły, że 
kino nigdy już nie było takie 
jak wcześniej. 

(KT)

Legenda wraca na duży ekran

  Bilety w cenie 14 zł już dostępne w kasie 
„Odry” i online na www.kultura.olawa.pl.

  Więcej informacji na kultura.olawa.pl. 
Zapisy trwają, liczba miejsc 
ograniczona! 

  Kontakt – Agnieszka Szuturma: 
tel. 71-313-28-29 lub 793-833-404, 
mail: kursy@kultura.olawa.pl.

  Bilety dla seniorów w cenie 10 zł dostępne 
w kasie „Odry” oraz na kultura.olawa.pl.
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G2 Boutique 
Fitness to autorski 
projekt butikowego 
klubu sportowego 
stworzony przez 
Martę i Marcina 
Berdyś. Misją G2 
jest wspieranie 
mieszkańców Oławy 
w dbaniu o kondycję 
fi zyczną

Pomysł na stworzenie si-
łowni pojawił się kilka lat 
temu. Mówimy „siłowni”, bo 
o klubie butikowym nikt wtedy 
jeszcze nie myślał. Prowa-
dząc własną fi rmę nigdy nie 
skupialiśmy się jedynie na 
jak największych zyskach. 
Najważniejsze było stawianie 
sobie nowych wyzwań, reali-
zowanie marzeń i satysfakcja 
z kreowania czegoś nowego 
i niepowtarzalnego.

Na rynku weselnym osią-
gnęliśmy praktycznie wszyst-
ko i postanowiliśmy coś zmie-
nić w naszym życiu. Myśląc 
o modelu biznesowym ana-
lizowaliśmy rynek i potrzeby 
przyszłych Klientów. Tak na-
rodziła się idea butikowego 
klubu fi tness.

INDYWIDUALNIE

G2 Boutique Fitness od 
klasycznych siłowni odróżnia 
przede wszystkim indywi-
dualne podejście do Klienta 
i budowanie poczucia przyna-
leżności do klubu. Integracja 
jest dla nas bardzo ważna. 
Pragniemy stworzyć miej-
sce, w którym nasi Klienci 
będą czuli się jak w domu, 
do którego chętnie przyj-
dą nie tylko na trening, ale 
również przyjemnie spędzą 
czas w miłym towarzystwie. 
Wszystkich Klientów znamy 
po imieniu, obserwujemy 
ich postępy, motywujemy 
i wspieramy w dążeniu do 
założonych celów. Nagradza-
my za wytrwałość, wręczając 
np. limitowane koszulki na 
pięćdziesiąty, setny czy sto 
pięćdziesiąty trening.

Bazujemy przede wszyst-
kim na zajęciach w małych 

grupach, które liczą 8 - 16 
osób. Dzięki temu trener 
ma możliwość zaopiekowa-
nia się wszystkimi osobami 
uczestniczącymi w treningu, 
poprawienia techniki wyko-
nywanych ćwiczeń, zmiany 
obciążenia lub intensyw-
ności itd. Wszystko po to, 
by osiągnąć jak najlepszy 
efekt.

Chcemy, by każdy trening 
był nie tylko wysiłkiem fi zycz-
nym, ale także dobra zabawą.

NIE OCENIAMY

U nas każdy, kto chce ak-
tywnie spędzać czas, zadbać 
o kondycję fi zyczną, poprawić 
sylwetkę lub zgubić trochę 
tkanki tłuszczowej znajdzie 
zajęcia dla siebie, niezależ-

nie od wieku, wagi i stopnia 
zaawansowania.

W naszym klubie nikogo 
nie interesuje to, ile „wyci-
skasz na klatę”. Ważne jest 
to, czy chcesz dać z siebie 
100% na zajęciach. Jeśli tak, 
zajmiemy się resztą i pomo-
żemy Ci osiągnąć wymarzone 
efekty.

Nie musisz kupować kar-
netu, by sprawdzić nasz 
klub. Każdemu nowemu 
Klientowi oferujemy pakiet 7 
darmowych treningów oraz 
dodatkowo jeden trening per-
sonalny. Dzięki temu może, 
bez ponoszenia kosztów, 
przetestować nasz klub, zaję-
cia i poznać kadrę trenerską, 
a później zdecydować, czy 
chce z nami trenować. 

Oferujemy kompleksową 
usługę - Klient musi tylko po-

      Czekamy na Ciebie!
 Boutique Studio Fitness G2
 Gazowa 2, Oława, tel. 576 021 030
 www.studiog2.pl

Nowe oblicze fi tnessu w Oławie
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jawić się na zorganizowanych 
zajęciach, a nasi trenerzy, 
stosując swoje autorskie pro-
gramy, zadbają o to, by efek-
tywnie wykorzystać pełne 60 
minut spotkania. Celem pro-
wadzonych w G2 Boutique 
Fitness zajęć jest wzmocnie-
nie mięśni oraz stymulacja 
metabolizmu na poziomie 
pozwalającym spalać tkankę 
tłuszczową jeszcze przez 
36 godzin po zakończeniu 
treningu. 

Walczymy z tendencją do 
niewykorzystywania karne-
tów. Zależy nam, by nasi klu-
bowicze rzeczywiście przy-
chodzili do klubu i osiągali 
zamierzone cele.

Dla nas trening to więcej 
niż praca. Wiemy, że oferu-
jemy produkt na naprawdę 
wysokim poziomie. Dlatego 
nikogo nie dziwi fakt, że na 
zajęciach razem z Klientami 
trenują właściciele i pracow-
nicy, a także sami trenerzy. 

JAKIE ZAJĘCIA 
ZNAJDZIESZ 
W G2 BOUTIQUE 
FITNESS

Prowadzimy treningi dla 
wszystkich, którzy ukończyli 
14 lat, niezależnie od stopnia 
zaawansowania. Jakie?

HIIT, POWER HIIT, z ang. 
„interwałowe treningi wyso-
kiej intensywności”. Polegają 
na wykonywaniu ćwiczeń si-
łowych na przemian z ćwicze-
niami cardio. Są idealne dla 
osób szukających treningu 

poprawiającego siłę, wytrzy-
małość i dynamikę. 

BOOTCAMP - System wy-
wodzący się z metodologii 
amerykańskich treningów 
wojskowych. Coś dla praw-
dziwych twardzieli i twar-
dzielek.

TABATA - Trening inter-
wałowy, podczas którego 
ćwiczymy wytrzymałość bez-
tlenową i tlenową, przyspie-
szamy procesy metaboliczne 
i spalamy tkankę tłuszczową.

INDOOR CYCLING - Za-
jęcia imitujące kolarstwo, 
prowadzone w rytm muzyki 
na specjalnych rowerach 
stacjonarnych. Pozwalają 
kształtować wytrzymałość 
mięśniową i spalać zbędną 
tkankę tłuszczową oraz ujędr-
niać ciało

STRECHING, PILATES 
I MOBILITY - Dla wszystkich 
chcących poprawić komfort 
życia, powiększyć zakresu 
ruchów w stawach i rozluźnić 
mięśnie. Szczególnie poleca-
ne osobom z przykurczami 
mięśni, pracującym statycznie 
lub intensywnie trenującym.

Na zajęciach z techniki 
nauczymy Cię poprawnie wy-

konywać większość ćwiczeń, 
z którymi się spotkasz na 
naszych treningach. Dzięki 
temu unikniesz niebezpiecz-
nych kontuzji i poprawisz 
efekty. 

Płaski brzuch, jędrna pupa 
i smukłe uda. Tylko dzięki 
ABS WORKOUT.

BARRYS. Nasz autorski 
trening polegający na połą-
czeniu treningu cardio, TRX 
i treningu siłowego, popra-
wiający kondycję, spalający 
tkankę tłuszczową i wzmac-
niający mięśnie.

Prowadzimy również, in-
dywidualnie lub w parach, 
treningi personalne. Co to 
takiego? To indywidualna 
forma prowadzenia zajęć, 
ukierunkowana na osiągnię-
cie ustalonego przez Klienta 
celu treningowego. Prowa-
dzący dobiera środki trenin-
gowe, żywieniowe, motywuje 
i wspiera w procesie prze-
miany ciała. Dzięki bliskiej, 
intensywnej współpracy z tre-
nerem Klient ma gwarancję 
osiągnięcia wymarzonego 
celu przy zachowaniu abso-
lutnego bezpieczeństwa.

TAK PROSTO 
JAK NIGDY

Stawiamy na maksymalne 
uproszczenie kontaktu człon-
ków naszego klubu z nami 
oraz procedurę rezerwacji 
zajęć. Całkowicie zautoma-
tyzowaliśmy ten proces. Nasi 
Klienci mogą zapisywać się 
na zajęcia poprzez panel 
Klienta na stronie interneto-
wej bądź poprzez aplikację 
mobilną dostępną na tele-
fony komórkowe. Zapisanie 
się na zajęcia i rezygnacja 
z nich to dosłownie kilka se-
kund. W aplikacji są opisane 
wszystkie rodzaje treningów 
i nasza profesjonalna kadra. 
Istnieje również możliwość 
wystawienia oceny instruk-
torowi i ocenienia odbytych 
zajęć.

Studio G2 ściśle współpra-
cuje z Bistro Gazowa 2. Od 
początku przyświecała nam 
myśl, by połączyć te dwie 
działalności. Nasi Klienci 
mają możliwość zamówienia 
dań dietetycznych, które 
czekają na nich zaraz po 
zakończonym treningu.

Honorujemy oczywiście 
karty Benefi t Systems (Mul-
tisport) i Fit Profi t.

PLANY 

Nieustannie udoskonalamy 
G2 Boutique Fitness i pra-
cujemy nad poszerzaniem 
naszej oferty. W tym tygodniu 
ruszamy z zajęciami dla przy-
szłych i świeżo upieczonych 
mam, od września z gimna-
styką korekcyjną i zajęciami 
dla dzieci oraz zajęciami dla 
seniorów. Również we wrze-
śniu wprowadzimy monitory 
pracy serca, dzięki którym 
jeszcze bardziej zwiększy-
my poziom bezpieczeństwa 
naszych Klientów podczas 
treningu, kontrolując ich tętno 
i maksymalizując osiągane 
efekty.

Dla wygody bywalców klu-
bu już wkrótce wprowadzimy 
płatności internetowe. Dzięki 
temu każdy będzie mógł 
nabyć karnet i zapisać się 
na zajęcia bez konieczności 
wizyty w klubie.

      Czekamy na Ciebie!
 Boutique Studio Fitness G2
 Gazowa 2, Oława, tel. 576 021 030
 www.studiog2.pl

Nowe oblicze fi tnessu w Oławie

(TS)
fot.: B. Wróbel

Marta i Marcin Berdyś
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HISTORIA 
Oława 

Mieszkanka jednej z ka-
mienic w pobliżu oławskie-
go sądu podczas remontu 
pod koniec ubiegłego roku 
znalazła stertę ponad-
stuletnich dokumentów. 
Czego dotyczą? Czy coś je 
łączy? Kto je tam schował? 
Z jakiego powodu? Dlacze-
go nie wrócił po nie? Tylko 
na część pytań jesteśmy 
w stanie odpowiedzieć...

Ludzie od pokoleń ukrywają 
rzeczy dla nich ważne. Cen-
ne kruszce, środki płatnicze, 
precjoza, obiekty kultu, broń, 
pamiątki czy też dokumenty. 
Czekają one w ziemi, zamuro-
wane gdzieś pomiędzy ściana-
mi budynków, w piwnicach, na 
strychach lub pod podłogami. 
Bywa tak, że przez różne zawi-
rowania losów właściciele nie 
wracają po te skarby. Często 
po wielu latach odkrywa je 
ktoś postronny, dokładnie 
tak jak w przypadku naszego 
znaleziska. 

Śmieci?

Na strychu przedwojennego 
budynku jedna z desek podło-
gowych była lekko poluzowa-
na. Gdy kobieta ją podniosła, 
ujrzała schowane papiery. Po-
kryte brudem, lekko zawilgo-
cone, nadgryzione przez owa-
dy i gryzonie, nie prezento-
wały się zbyt ciekawie. Część 
z nich dosłownie rozsypywała 
się w rękach, inne przetrwały 
w nieco lepszym stanie, pew-
nie ze względu na użyty papier. 
Niektórzy zapewne nazwaliby 
je śmieciami, jednak te znisz-
czone dokumenty to skarb. Za 
jego sprawą możemy chociaż 
w niewielkim stopniu cofnąć 
się w czasie i poznać część 
zapomnianej historii miejsca, 
w którym żyjemy. 

Większość kartek pokryta 
jest odręcznym, ładnym, sty-
lizowanym niemieckim pi-
smem. stworzonym za pomocą 
ołówka, rzadziej pióra. Laik 
nie jest w stanie odczytać tak 
przygotowanej treści. Tylko 
kilka dokumentów wypełnio-
no za pomocą maszyny do 
pisania. 

Cały zbiór ma związek 
z oławskim sądem. Są to akta 
i korespondencja dotyczące 
kilku różnych spraw. Część 
wpisano na specjalnych fi rmo-
wych formularzach. Oprócz 

tego w zbiorze możemy zna-
leźć potwierdzenia wpłat, 
telegramy, przekazy pocztowe 
oraz jeden wycinek gazety 
i pocztówkę ze zdjęciami 
obecnego Wierzbna. Doku-
menty dotyczą nie tylko miesz-
kańców Oławy, ale też osób 
z pobliskich miejscowości.

Brzemienna 
trzynastolatka

W kilku pismach poruszana 
jest sprawa Marthy Märlän-
der z Polnische Steine, czyli 
obecnej Ścinawy Polskiej. 
W dokumencie datowanym 
na 17 maja 1915 roku prawdo-

podobnie lekarz lub biegły są-
dowy w dziedzinie medycyny 
o nazwisku Krecker stwierdza, 
że trzynastoletnia dziewczyn-
ka jest w ciąży. Dziesięć dni 
później rolnik Otto Kirmis 
przeprosił na łamach lokal-
nej prasy za zniesławienie 
Marthy. Wycinek owej gazety 
(wielkości drobnego ogłosze-
nia) zachował się w dobrym 
stanie. O ciężarnej Marcie 
wiemy jedynie tyle, że była 
najstarszym z czwórki dzieci 
Emmy Märländer z domu 
Neuterl, która to jako powód-
ka broniła interesów swojej 
córki. Kim był Otto Kirmis 
i czym zniesławił Martę? Czy 
dziewczynka urodziła? Kto był 
ojcem dziecka? Co się z nimi 
stało? Tego nie wiemy.

Spór o konia

Z dokumentów dowiadu-
jemy się, że właściciel ziem-
ski Wendelin Hiersemann 

z Würben, czyli dzisiejszego 
Wierzbna, nabył konia od 
Karla Andersa. Jednak zwierzę 
było chore, o czym kupują-
cy nie wiedział, a ponadto 
w październiku 1914 roku ule-
gło wypadkowi. Hiersemann 
sądził się z Akcyjną Spółką 
Ubezpieczeń od Wypadków 
i Odpowiedzialności Cywilnej 
„Zürich” - filia w Berlinie. 
Chciał odzyskać pieniądze 
za leczenie konia. Na podsta-
wie licznej korespondencji 
można wysnuć wniosek, że 
już ponad sto lat temu wal-
ka o zadośćuczynienie nie 
była łatwa. Postępowanie naj-
prawdopodobniej zakończono 
ugodą, która jednak niezbyt 
satysfakcjonowała nowego 
właściciela zwierzęcia. Warto 
wspomnieć, że pisma w tej 
sprawie są datowane na koniec 
1914 i początek 1915 roku, 
czyli czas, w którym trwała 
I wojna światowa. Konie były 
wtedy w cenie, dlatego nie 
powinna dziwić determinacja 
Hiersemanna.

Inne

Oprócz wymienionych do-
kumentów pod podłogą znale-
ziono pisma odnoszące się do 
mniej spektakularnych spraw. 
Wśród nich było takie z 1916 
roku dotyczące uregulowania 
podatku od gruntu, na którym 
stało gospodarstwo w Neu 
Ottag (Nowym Otoku). Za-
chowała się karta pocztowa 
z Löwen (Lewin Brzeski) - 
Schlesien z 1911 r. Ponadto pi-
smo z Pruskiego Królewskiego 
Sądu Okręgowego Breslau, 
czy też z Królewskiego Sądu 
Rejonowego w Ohlau do miej-
scowego radcy prawnego.

Z innej korespondencji 
Amtsgericht Ohlau (Sądu Re-
jonowego) dowiadujemy się, 
że bracia Michalek - właści-
ciele fabryki cygar z Rawitch 
(Rawicza) - złożyli pozew 
przeciw Annie Gasteier, wła-
ścicielce sklepu kolonialnego 
w Quallwitz (Chwałowice). 
Obydwóm stronom zasądzo-
no koszty sądowe na kwotę 
132,25 marek. Sąd uznał, że 
kobieta musiała zapłacić karę. 
Czego dotyczył spór, tego nie-
stety nie wiemy. Natomiast na 
podstawie dostępnych w inter-
necie informacji udało nam się 
ustalić, że bracia Michalek byli 
Żydami i nosili imiona Karl 
i Juliusz, a ich fabryka cygar 
była dobrze znana w regionie.

Dla historyka

Cały zbiór dokumentów 
trafi ł do Izby Muzealnej Ziemi 

Oławskiej. Papiery będą pod-
dane fumigacji, czyli specjalnej 
dezynfekcji w celu usunięcia 
szkodliwych grzybów oraz 
mikroorganizmów, a następnie 
digitalizacji. Po tych zabiegach 
każdy będzie mógł mieć do 
nich dostęp w postaci cyfro-
wej. Być może w przyszłości 
jakiś historyk zainteresuje się 
zbiorem i dzięki jego badaniom 
poznamy szczegóły opisanych 
przypadków oraz dowiemy 
się nieco więcej o osobie od-
powiedzialnej za ukrycie do-
kumentów? Czy człowiek ten 
był stroną w sprawach, których 
dotyczą dokumenty? A może 
urzędnikiem? Dlaczego skarb 
pozostał w schowku? Czy jego 
pierwszy właściciel zapomniał 
o nim? A może zmarł lub zginął 
np. gdzieś na froncie I wojny 
światowej?

*
Ze względu na stan zacho-

wania dokumentów oraz język 
użyty do ich sporządzenia 
istnieje prawdopodobieństwo, 
że w podanych w niniejszym 
tekście informacjach są błędy. 
Jeśli tak jest - przepraszam.

Na strychach, pod podłoga-
mi, pomiędzy ścianami i pod 
ziemią zapewne jest jeszcze 
wiele podobnych skarbów. 
W razie ich odkrycia zachęca-
my czytelników do dzielenia 
się nimi z naszą redakcją 
oraz Izbą Muzealną Ziemi 
Oławskiej. Dzięki temu każdy 
będzie miał do nich dostęp. 
Badania nad takimi skarbami 
z pewnością przyczynią się do 
odkrywania nieznanych kart 
historii naszego regionu.

TEKST I FOT.: 
PIOTR TUREK

Skarby spod podłogi

Chociaż większość dokumentów zachowała się w złym stanie i wyglądają niemal jak śmieci, to w rzeczywistości są to skarby

Pocztówka z Würben, czyli dzisiejszego Wierzbna
Fragment gazety, na łamach której Otto Kirmis przeprasza Marthę 
Märländer za zniesławienie

Fragment dokumentu z pieczęcią Königl. Preuss. Oberlandesgericht, 
czyli rodzaju sądu apelacyjnego

Pieczęć woskowa urzędu 
rozjemczego, czyli rodzaju sądu 
niższej instancji działającego na 
terenie gmin, jedyna taka wśród 
znalezionych dokumentów. 
Przybita jest na jednym z pism 
dotyczącej trzynastoletniej 
ciężarnej

Wiele dokumentów pokrytych jest odręcznym pismem wykonanym za 
pomocą ołówka. Na fotografi i jeden z lepiej zachowanych przykładów
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W związku z 20-leciem 
Oławskiej Izby Muzealnej 
z kierownikiem tej instytucji 
- Martą Możejko rozmawia 
Grzegorz Kacała

ˮˮ - Jak wyglądała na początku praca 
w Izbie? 

- Zostałam przyjęta do pra-
cy na początku lutego i  już 
jakiś zasób, jakieś zbiory 
były. Głównie były to eks-
ponaty, które pokazywano 
na wystawie przy parafii pw. 
ŚŚ. Apostołów Piotra i Pawła 
w Oławie z okazji beatyfika-
cji Bernarda Lichtenberga. 
Niejako przy okazji pokazano 
też zabytki sakralne i  trzy 
sarkofagi, które do dziś mamy 
w  zbiorach. To był zalążek. 
Oczywiście już wcześniej 
były zbierane materiały na 
tematy historyczne. Dyrektor 
biblioteki Janina Kordys już 
znacznie wcześniej miała 
pomysł, aby takie muzeum 
w  Oławie powstało. Nawet 
w  uchwale ówczesnej rady 
miejskiej podkreślano, że po-
czątkiem Izby jest właśnie wy-
stawa poświęcona Bernardowi 
Lichtenbergowi. Pomysły, 
projekty były wcześniej, ale ta 
okazja stała się katalizatorem 
do powstania instytucji (stając 
się najmłodszym oddziałem 
biblioteki). Było też archi-
wum. Jak się później okazało, 
cudowny zbiór z  archiwum 
parafii Piotra i Pawła, ogrom-
ny, jeszcze sięgający XVII 
wieku. Są tam dokumenty 
dotyczące najróżniejszych 
rzeczy, nie tylko kościelnych 
- pisma lokalne, akty zgonów, 
dokumenty dotyczące pomocy 
charytatywnej, dowody ra-
chunkowe ze sklepu Augusta 
Lichtenberga, ojca Bernar-

da, ponieważ on miał sklep 
z  artykułami kolonialnymi 
i  parafia właśnie tam bardzo 
często się zaopatrywała. Tak 
naprawdę to oddzielny temat 
do analizy i  badań. Ogrom 
źródłowego materiału, który 
niestety ze względu na swój 
charakter jest bardzo trudny 
do opracowania. Pewne rze-
czy udało się nam oczywi-
ście wyłuskać, niektóre już 
pokazywaliśmy na naszych 
wystawach, ale dalsze opra-
cowywanie to jeszcze dużo 
pracy w  przyszłości. Mieli-
śmy przedwojenne numery 
gazety oławskiej. W połowie 
lutego 1999 roku zaczęliśmy 
pracę nad pomysłem i kształ-
tem pierwszej wystawy. Tak 
się szczęśliwie złożyło, że 
Jarosław Furgała, artysta 
związany z  ziemią oławską, 
przekazał nam w  depozycie 
ponad 30 swoich prac, więc 
jedna z sal wystawowych stała 
się de facto galerią sztuki. 
Skorzystaliśmy też z sąsiedz-
twa Ryczyna. Dostaliśmy 
od archeologów makietę, na 
której widać, jak te ryczyńskie 
grody wyglądały. Pokazywała 
stan odtworzony na podstawie 
badań z  lat 60-tych. Część 
teorii zweryfikowano przez 
badania prowadzone dziś. 
No i oczywiście są też zdjęcia 
starej przedwojennej Oławy. 
Tak wyglądała ta pierwsza 
wystawa. Miała ona miejsce 
21 czerwca 1999 roku. 

ˮˮ - Jak wygląda odbiór Izby przez 
oławian? Współpracują? 

- Nie powiem, żeby odzew 
był masowy, ale kilkanaście 
osób podzieliło się z  nami 
swoimi pamiątkami historii. 
Bardzo nam pomogły przy 
wystawach czasowych i tema-
tycznych. Przy okazji zbliża-
jącej się gali 20-lecia istnienia 
naszej Izby Muzealnej chcieli-

byśmy większość z tych osób 
uhonorować. 

ˮˮ - Czy w jakiś inny sposób udaje się 
wam pozyskać eksponaty?

- Ludzie często przekazują 
nam różne swoje archiwa 
domowe. Czasem to są zdję-
cia, legitymacje, dyplomy. 
Przychodzą ludzie starsi i mó-
wią, że dzieci tym się nie 
interesują, chcieliby to oddać 
w dobre ręce, bo może komuś 
się przysłuży. Zdarzyło się, że 
pani przyniosła nam korespon-
dencję, która była z  czasów 
I wojny światowej - jej dziadek 
pisał listy z zsyłki na Syberię. 
Był też niesamowicie ciekawy 
zbiór, który przekazał pan 
mieszkający w starym przed-
wojennym domu w podoław-

skiej wiosce. Robił porządki 
i znalazł plik wieloletniej ko-
respondencji robotnika przy-
musowego z rodziną. 
ˮˮ - Skąd mam wiedzieć, co mogę 
do państwa przynieść? Czy to wy 
określicie, że coś ma wartość dla 
muzeum? 

- Ludzie mogą przynieść 
coś, co niekoniecznie stanowi 
obiekt naszego zainteresowa-
nia, co im wydaje się cenne, 
a  nam może tematycznie nie 
pasować. Ale przyjmujemy 
to z  wdzięcznością, że ktoś 
pomyślał o tym jako pamiątce 
przeszłości. To piękna postawa 
i my bardzo sobie to cenimy. 

ˮˮ - Czy ludzie, którzy dzielą się 
swoimi zdjęciami, zostawiają 

je tutaj? Czy stare zdjęcia są 
poddawane digitalizacji, a potem je 
oddajecie? 

- Jest różnie. To zależy od 
osoby, która chce się z  nami 
podzielić. Może być tak, że 
wypożyczamy, skanujemy 
i  oddajemy. Ale też przyno-
szą dlatego, że nie mają dla 
tych rzeczy lepszego miejsca. 
Powierzają nam kawał swojej 
historii, a my nad tym mamy 
pieczę. 

ˮˮ - Czy przyjeżdżają tutaj też osoby, 
które są jakoś związane z dawną 
Oławą? 

- Tak. To Niemcy, których 
przodkowie tutaj się wycho-
wywali. Jeśli ktoś przyjeż-
dża, potomek kogoś znanego 

w mieście, to jest szansa, że coś 
znajdziemy i pokażemy jakieś 
pamiątki przeszłości. 

ˮˮ - Jakie jest pani marzenie 
związane z Izbą? Co w ramach 
rozbudowy mogłoby się w niej 
pojawić? 

- Planowane rozprzestrze-
nienie się muzeum na część 
piwnic w  ratuszu spowoduje, 
że może coś udać zrealizować. 
Bardzo chciałabym, żeby moc-
niej zaakcentować obecność 
Sobieskich w Oławie. To było 
ponad 40 lat ważnych dla roz-
woju miasta. Warto pokazać 
bliżej tę rodzinę.

Tekst: Grzegorz Kacała 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Powierzają nam kawał swojej historii

Marta Możejko, kierownik Oławskiej Izby Muzealnej, przybliża nam 
kulisy działalności tej instytucji i zdradza, co będziemy mogli zobaczyć 
w przyszłości w muzeum
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Bystrzyca 
Po medal i ku pamięci 

25 maja w ramach akcji 
„Mogiłę pradziada ocal od 
zapomnienia” już po raz 
piąty odbędzie się Bieg 
Kresowy na 10 km

- Nasz bieg wpisał się już 
na stałe w  kalendarz lokal-
nych wydarzeń, więc przy-
pominamy stałym bywalcom 
i zapraszamy do udziału bie-
gaczy oraz kijkarzy, którzy 
jeszcze nie brali w nim udzia-
łu - mówi Helena Masło, 
współorganizatorka biegu. 
- Trasa prowadzi przez pięk-
ne tereny, bystrzyckie lasy 
i  grodziska ryczyńskie, więc 
chociażby z  tego względu 
naprawdę warto wziąć w nim 
udział. Zapisywać można się 
poprzez stronę internetową 
www. zmierzymyczas.pl, do 
21 maja. Jeżeli będą wolne 
miejsca, także w dniu biegu. 
Start o godz. 10.00 na ul. Le-
śnej przy Szkole Podstawowej 
w Bystrzycy. 

Tradycyjnie organizatorzy 
przygotowali dla uczestników 
biegu okolicznościowe upo-

minki, medale oraz pamiątko-
we koszulki - w tym roku wy-
jątkowe, bo zaprojektowane 
przez firmę, która specjalizuje 
się w tworzeniu ubrań patrio-
tycznych. Wyjątkowy będzie 
też emblemat tegorocznej 
koszulki. Do tej pory zdobiły 
ją zdjęcia miejscowości na 
Kresach, gdzie wolontariusze 
z Oławy i Bystrzycy ratowali 
polskie nekropolie w ramach 
akcji „Mogiłę pradziada ocal 
od zapomnienia”. Tym razem 
koszulkę Biegu Kresowego 
ozdobi podobizna rzeźby lwa 
z  herbem Lwowa i  napisem 
„ZAWSZE WIERNY”. Obec-
nie rzeźba (jedna z  dwóch) 
ponownie znajduje się na 
Cmentarzu Orląt we Lwowie, 
ale od powrotu na swoje miej-
sce budzi wiele emocji w re-
lacjach polsko-ukraińskich.

W rywalizacjach będą mo-
gły wziąć udział także dzieci 
w wieku 3-12 lat. Po starcie 
dorosłych na boisku szkoły 
odbędzie się Bieg Małego 
Kresowiaka na 100 i 150 m. 

- Bieg to jednak nie tylko 
wydarzenie sportowe - przy-
pominają organizatorzy - ale 
też kulturalne, którego celem 
jest przypomnieć uczestnikom 
spotkania o przeszłość nasze-
go kraju i narodu. O naszych 

rodakach, którzy tam pozo-
stali, a  także znaczeniu ziem 
wschodnich dla mieszkańców 
powiatu. Na uczestników spo-
tkania czeka więc wiele dodat-
kowych atrakcji - wystawy, 
konkursy i quizy z nagrodami 
dla dzieci z wiedzy o Kresach, 
a  także lokalnej przyrodzie. 
Można będzie posmakować 
smakołyków kuchni kresowej. 
W spotkaniu wezmą też udział 

gościnnie dzieci z  zespołu 
muzycznego w  Żytomierzu, 
gdzie jest największe skupisko 
Polaków na Ukrainie. Zespół 
przyjedzie do Bystrzycy w ra-
mach finału akcji „Mogiłę 
pradziada...”, który odbędzie 
się na wrocławskim Rynku 
w dniach 24-25 maja.

(WK)

Jubileuszowy 
Bieg Kresowy

Podobizna lwa z herbem Lwowa ozdobi koszulkę tegorocznego Biegu 
Kresowego

Rozpoczyna się okres wiosennych, później letnich wyjazdów na wyciecz-
ki, wczasy, z których przywozimy wiele wspomnień. Świat jest piękny, 
nie tylko gdzieś daleko. Wiele pięknych miejsc mamy tuż za „miedzą”, 
o czym warto mówić, przypominać i zachęcać do odwiedzania naszych, 
pięknych i rozległych miejsc, tzw. zaodrzańskich terenów. Moje bardzo 
częste (od kilkudziesięciu lat) piesze i rowerowe wypady na te tereny, 
skłoniły mnie do napisania wiersza o tych pięknych okolicach

Kiedy wracamy z wczasów krajowych,
Lub z zagranicznych, długich wojaży,
To przeglądamy setki zdjęć nowych,
Myśląc, czy coś się lepszego zdarzy?
Żadnemu pięknu nie zaprzeczamy,
Ale pomyślmy także czasami,
Jak wiele piękna u siebie mamy,
Które jest blisko, gdzieś za plecami.

Bo tuż za Odrą, lasy mieszane,
Strzeliste sosny, dęby wiekowe,
Klony, jawory, bluszczem przetkane,
Lipy, jesiony, drzewa bukowe.
A wśród tych gąszczy i bluszczu splocie,
Rosną kłujące krzewy jeżyny,
Czarne jagody, piękne paprocie,
Grzyby, poziomki, leśne maliny.
Tu znajdziesz różne akweny wodne,
Trzciną, szuwarem w krąg okolone,
W ryby i wodne ptactwo zasobne
I w piękne lilie żółte, czerwone.

Lasy iglaste pełne urody,
Mocno żywicą zawsze pachnące
I białe brzozy, jak panny młode,
Wśród drzew iglastych z wiatrem tańczące.
Niemal pierwotne lasy łęgowe.
Obok swe miejsca znalazły bobry.
Spotkasz tu sarny, dziki i sowy,
W pięknym dorzeczu prastarej Odry.
Tu, w samym sercu łęgowych lasów,
Napotkasz znane wykopaliska,
Które historią są dawnych czasów,
Tych ziem i ryczyńskiego grodziska.

Tu skraje lasu swój urok mają,
Kiedy zakwitną gibkie leszczyny,
Białe czeremchy, kasztany w maju,
Głogi, akacje, krzewy tarniny.
To wszystko prawda, więc krótko powiem,
Że wiele piękna tuż obok mamy,
Że tu się kłania znane przysłowie:
„Cudze chwalimy, swego nie znamy”.

Eugeniusz Chorostecki 
ECHO

Listy do redakcji

„Cudze chwalimy, 
swego nie znamy”

GODZIKOWICE 
Akcja 

W ramach projektu 
„Co wiem o sobie, 
tobie i naszej miejsco-
wości” dzieci uczyły się 
walki ze stresem

Walka ze stresem

Dzieci mogły znaleźć chwile wytchnienia podczas zajęć
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Interesuje Cię praca Komisji Europejskiej, chcesz 
dowiedzieć się od urzędników instytucji europejskich,  
w jaki sposób realizowana jest polityka spójności  
i co nam daje w Polsce, np. jakie środki przeznacza się  
na wzrost kompetencji cyfrowych? Masz okazję!

Zgłoś się 
na trzydniowy wyjazd studyjny do Brukseli (12-15 
września 2019 r.) w ramach projektu „InForMe 2.0  
– Działania informacyjne na rzecz promocji polityki 
spójności w polskich mediach lokalnych”. Dziesięcioro 
pełnoletnich czytelników gazet lokalnych wspólnie  
z dziennikarzami przygotuje relację z pobytu w stolicy UE.

Do 10 czerwca 2019 r. 
prześlij swoje zgłoszenie na kuponie wyciętym  
z Twojej gazety lokalnej pod adresem: Stowarzyszenie  
Gazet Lokalnych, ul. Foksal 3/5, pok. nr 19,  
00-366 Warszawa, z dopiskiem: InForMe 2.0.

Wyniki rekrutacji ogłosimy do 15 lipca 2019 r. na 
www.gazetylokalne.pl. Tam też znajdziesz regulamin 
rekrutacji. Dostarczone w terminie i spełniające 
kryterium rekrutacyjne aplikacje oceni komisja 
powołana przez organizatora wyjazdu.

Bruksela – zobacz to sam!
Fundacja Rozwoju Demokracji Lokalnej i Stowarzyszenie Gazet Lokalnych ogłaszają rekrutację na wyjazd studyjny dla czytelników gazet lokalnych

1. Moje hasło promujące Politykę Spójności Unii Europejskiej:

2. Moje uzasadnienie chęci wyjazdu do stolicy UE. „Chcę pojechać do Brukseli, bo...

Oświadczam, że zapoznałam/em się z regulaminem rekrutacji na wyjazd studyjny do Brukseli organizowany przez Fundację Rozwoju Demokracji Lokalnej i Stowarzyszenie 
Gazet Lokalnych, akceptuję jego warunki i wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych w celu przeprowadzenia rekrutacji. Jestem autorem hasła promocyjnego  
i oświadczam, że nie narusza ono praw osób trzecich. Imię, nazwisko, data, miejscowość...................................................................................................................................

Projekt realizowany przy wsparciu Unii Europejskiej w ramach konkursu 2018CE16BAT042 „Wsparcie środków informacyjnych dotyczących Polityki Spójności UE”. Niniejsza publi-
kacja odzwierciedla wyłącznie stanowisko autora. Komisja Europejska nie ponosi odpowiedzialności za jakiekolwiek użycie zawartych w niej informacji.

ZGŁOSZENIE NA WYJAZD STUDYJNY DO BRUKSELI

e-mail
miejscowość

telefon
województwo

Imię i nazwisko kandydata

tytuł Twojej gazety lokalnej

Biblioteka publiczna w Godzikowicach 
organizuje cykliczne spotkania w ramach 
tej akcji. Tym razem oprócz teorii były 
zajęcia praktyczne, które odbywały się 
na podstawie założeń z książki Lesława 
Kulmatyckiego „Lekcje relaksacji”. Dzieci 
uczyły się medytacji w  ramach zabawy 
w „zaczarowany ogród” gdzie też mogły 
podzielić się swoimi problemami. Dużo 
radości przyniosła też gra w „zwolnione 
ruchy”. Uczestniczy na koniec zajęć mogli 
zadawać pytania i dzielić się swoimi wra-
żeniami.                              (GK)
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MIŁOSZYCE 
Ciekawy pomysł 

Czy można wychowy-
wać pomagając innym? 
Niepubliczne Przedszkole 
„Mikołajek” pokazuje, że 
tak. I to skutecznie

Na pomysł wpadła dyrektor 
przedszkola Anna Witow-
ska. Właściwie przypadkowo, 
podczas prywatnego wyjazdu 
do Afryki. 

- Zawsze mnie fascynowały 
dalekie wyprawy, bo lubię po-
dróżować - mówi. - Trafi ła się 
Namibia, bo zależało mi, aby 
to nie był kraj bardzo znany 
i odwiedzany przez turystów. 
To nie był wyjazd hotelowy, 
tylko jazda jeepami z namio-
tami na dachach. Często noco-
waliśmy na dziko, w sawannie, 
bez wygód, spotykaliśmy się 
z tubylcami, rozmawialiśmy 
z nimi, a nawet tańczyliśmy. 
To było wyzwanie! W wielu 
miejscach byliśmy jedyny-
mi białymi. Namibia mnie 
zaskoczyła. Czułam się tam 
bardzo bezpiecznie, ludzie 
byli bardzo przyjaźnie do nas 
nastawieni. Są na swój sposób 
szczęśliwi i bardzo pogodni, 
pomimo ogromnej biedy. Oni 
nie potrzebują wielkich zmian, 
bardziej pewnych udogodnień, 
wody, opieki lekarskiej.

Wyprawa trafi ła do Purros. 
Okazało się, że biuro, które 
ją organizowało, opiekuje się 
tamtejszą szkołą. To placówka, 
która obsługuje dwie miej-
scowości. Chodzi do niej ok. 
140 uczniów, z czego 40 nie 
mieszka w tej miejscowości. 
Aby rozpocząć naukę, ucznio-
wie najpierw muszą przejść 
100 km. Często idą samotnie, 
czasem starsze rodzeństwo 
bierze za rękę i tak przez dwa 
i pół dnia wspólnie podróżują 
do szkoły. Nocami śpią gdzieś 
w sawannie, gdzie dzikie zwie-
rzęta nie są rzadkością. 

- To mnie bardzo wzruszyło, 
choć tam jest normą - opo-
wiada Witkowska. - Często 
kobieta z chorym dzieckiem 
czeka przy drodze dwa dni na 
okazję, by pojechać do lekarza, 
bo inaczej tam się nie da. 

Szkoła jest państwowa - 
odpowiednik naszej szkoły 
podstawowej, a jej potrzeby 
są przeogromne. Jest nawet 
jak na warunki afrykańskie 

skromnie urządzona. Dzieci 
siedzą np. po troje na dwóch 
krzesełkach. Trudno się dzi-
wić, skoro w Namibii jedna 
osoba ma dziennie około do-
lara na przeżycie. 

- To się czuje, że oni tam 
bardzo walczą o edukację swo-
ich dzieci - mówi Witkowska. 
- Te, które idą dwa i pół dnia 
do szkoły, zostają tam dłużej, 
np. miesiąc albo nawet cały 
semestr. Wtedy śpią u obcych 
ludzi, ktoś je przygarnia, aby 
mogły się kształcić. Potem 
najczęściej uciekają stamtąd 
do stolicy albo po prostu tam, 
gdzie jest więcej możliwości, 
bo w Namibii są ogromne 
różnice, jeżeli chodzi o za-
możność. 

Firma z Wrocławia, organi-
zująca wyprawy do Namibii, 
ufundowała szkole podręczni-
ki na cały rok. Często uczestni-
cy wyjazdów, widząc jak jest 
na miejscu, zrzucają się na coś 
dla uczniów. Właściciel fi rmy 
jest tam witany bardzo ser-
decznie, dzięki temu polskich 
turystów traktuje się tam jak 
przyjaciół, a miejscowi są dla 
nich bardzo otwarci. 

- Od razu zaświeciła mi 
się lampka w głowie - mówi 
dyrektor „Mikołajka”. - To, 
co się dzieje z uchodźcami, to 
nasze zaniedbanie, bo łatwiej 
jest pomóc tam, na miejscu, 
wykształcić, pomóc funkcjo-
nować w swoim środowisku, 
niż potem budować obozy dla 
uchodźców. A my w naszym 
przedszkolu uczymy poprzez 
kontakt z dziećmi niepełno-
sprawnymi, że na świecie 
są różni ludzie. Że jeden nie 
chodzi, inny źle słyszy czy 
śmiesznie mówi, a jeszcze 
inny ma odmienny kolor skóry. 
Uczymy tolerancji i otwartości 
na drugiego człowieka. Pisze-
my na przykład przy kranie, 
żeby dzieci oszczędzały wodę, 
bo dla wielu na świecie to jest 
tylko marzenie i muszą cho-
dzić po nią wiele kilometrów. 
Uczenie ekologicznej dbałości 
o nasz świat to też rodzaj 
edukacji. 

Już w Purros Witkowska 
wiedziała, że będzie chcia-

ła i mogła pomóc. Przecież 
w samym przedszkolu zbiera 
się co miesiąc worek ubrań 
i bucików, do których nikt się 
nie przyznaje. Po prostu mamy 
tak dużo rzeczy, że nawet nie 
pamiętamy o nich albo po 
prostu z nich wyrastamy. 

- Wiedziałam, że parę dni 
po naszym powrocie z wyjaz-
du będzie kolejna wyprawa, 
a więc okazja, aby dostarczyć 
rzeczy wprost do uczniów 
z Purros - opowiada Witkow-
ska. - Wysyłanie paczki jest 
dość drogie. Skorzystanie 
z dobrej woli uczestników wy-
cieczki jest najtańsze, zwłasz-
cza że wszyscy się na to godzą. 

Napisała ogłoszenie do mi-
kołajkowych rodziców, że jest 
taka akcja i dosłownie tylko 
jeden dzień, by coś zebrać 
i przekazać do Namibii. Re-
akcja zaskoczyła wszystkich. 
Na drugi dzień w przedszkolu 
było pełno rzeczy: - Nasi 
kochani rodzice przynieśli ko-
szulki, spodenki, buty. Popa-
kowaliśmy to w niewielkie pa-
kunku 2-3 kilogramowe, żeby 
rozdać uczestnikom kolejnej 
wyprawy do Afryki. Bagaż 
na lot międzykontynentalny 
może ważyć nawet do 30 kg, 
a mało kto z polskich uczest-
ników bierze ze sobą aż tyle. 
Po pierwsze - wszystko tam 
mają, po drugie - nie wszyscy 
tyle uniosą, a po trzecie - to 
jest ciepły kraj, więc nie ma 
potrzeby zabierania mnóstwa 
rzeczy. 

Po akcji napisali do szko-
ły w Purros zaproszenie do 
współpracy, bo chcieliby po-
magać stale, ale także wymie-
niać się informacjami o ży-
ciu w szkole i przedszkolu. 
Teraz czekają na odpowiedź 
z Namibii, ale już wiedzą od 
organizatora wyjazdów, że 
uczniowie byli bardzo szczę-
śliwi i dziękowali za wszystko, 
co otrzymali od „Mikołajka”.

- To jest nasze okienko na 
inny świat - mówi Anna Wit-
kowska. - Może stać się naszą 
tradycją, że będziemy im po-
magali, a przy okazji poka-
zywali dzieciom, że są różne 
światy, a ludzie różnie żyją. 

Chcemy także uwrażliwiać na 
innych, bo przecież jesteśmy 
na świecie jednością. Nasi 
rodzice chętnie uczestniczą 
w takich akcjach, bardzo je so-
bie cenią. Oczywiście ta oraz 
inne akcje są możliwe dzięki 
ogromnemu zaangażowaniu 
i pomocy naszej kadry, której 
pomysł wspierania szkoły 

w Purros bardzo się spodobał. 
Za tym pierwszym razem jed-
nak nie spodziewałam się, że 
odzew wśród rodziców będzie 
tak duży. Bo był tylko jeden 
dzień na przejrzenie szaf, 
a rano przychodzili z pakun-
kami i kładli nam je w biurze. 
Nie do wszystkich to dociera, 
ale często mamy wszystkiego 

w nadmiarze, żyjemy w boga-
tym społeczeństwie. Dlatego 
taka akcja, taki pomysł. Na do-
datek wiemy, że pomoc trafi a 
do konkretnej miejscowości, 
do konkretnych dzieci.

JERZY KAMIŃSKI 
jkaminski@gazeta.olawa.pl

Mikołajek dla Afryki
Takie selfi e Anna Witkowska zrobiła z dziećmi z Namibii. - Tam bardzo się cieszą ze zdjęć, na których mogą 
sobaczyć siebie

Takie samo selfi e Witkowska zrobiła z mikołajkowymi dziećmi i wysłała do Afryki

Te dzieci z Namibii chcą się uczyć - warto im pomóc
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Minął rok działalności 
Ośrodka Interwencji 
Kryzysowej. Czy jest 
potrzebny? Z jego szefem, 
a zarazem terapeutą 
- Dariuszem Święsem, 
rozmawia Wioletta 
Kamińska

 » - W powiecie są trzy ośrodki 
pomocy społecznej, Powiatowe 
Centrum Pomocy Rodzinie, kilka 
fundacji i stowarzyszeń organizują-
cych różnego rodzaju pomoc m.in. 
psychologiczną, pedagogiczną oraz 
wsparcie osobom potrzebującym 
w różnych sytuacjach kryzysowych. 
W marcu ubiegłego roku w ramach 
PCPR powołano Powiatowy Ośrodek 
Interwencji Kryzysowej. Czy kolejna 
placówka pomocowa naprawdę 
była potrzebna?

- Ośrodek powstał na pod-
stawie przepisów prawa, które 
nakazują powołanie takich 
placówek na terenie powiatów. 
Owszem, nie wszystkie powia-
ty utworzyły takie ośrodki, ale 
nasz tak i według mnie była to 
słuszna decyzja. Mimo istnie-
nia kilku placówek pomoco-
wych na naszym terenie nie 
podbieramy sobie klientów, 
a każdy ma co robić. Powia-
towy Ośrodek Interwencji 
Kryzysowej to źródło wsparcia 
dla rodzin, osób, które znajdu-
ją się w kryzysie psychicznym 
wynikającym z przeróżnych 
sytuacji - przemocy domo-
wej, żałoby, wieku, sytuacji 
związanych z chorobą kogoś 
bliskiego czy z niepełnospraw-
ności, z katastrofą, nagłym 
wydarzeniem losowym itp. 
Katalog jest naprawdę bardzo 
długi i generalnie wszystkie 
te osoby mogą się do nas 
zgłaszać i uzyskać pomoc nie 
tylko w sensie porady, pomocy 
prawnej, ale też schronienia, 
jeżeli sytuacja tego wymaga. 
Jedyne, czym się nie zajmu-
jemy w kwestii dachu nad 
głową, to jest bezdomność. 

 » - Ośrodek jako jedyna instytucja 
w powiecie ma w swoich zasobach 
hostel. Co to jest i dla kogo? 

- To element wyposażenia 
ośrodka, którym dysponuje-
my od jesieni ubiegłego roku. 
Hostel, czyli dwupokojowe 
mieszkanie - cztery miejsca 
noclegowe - to schronienie 
dla osób w nagłej sytuacji 
kryzysowej. Mieszkanie przy-
dzielane jest potrzebującym 
maksymalnie na pół roku 
w przypadku osób w procesie 
zdrowienia, aby spokojnie mo-
gły zakończyć leczenie, albo 
na trzy miesiące, jeżeli osoba 
tego nie wymaga. Nie jest to 
mieszkanie zastępcze czy so-
cjalne. To miejsce, gdzie moż-
na zapewnić potrzebującemu, 
który niespodziewanie znalazł 
się bez dachu nad głową, bez-
pieczeństwo i egzystencję na 
pewien czas w celu przywró-
cenia równowagi psychicznej 
i umiejętności samodzielnego 
radzenia sobie.

 » - Co później? 

- W tym czasie pracownicy 
naszego ośrodka pomagają 

tej osobie ułożyć sobie życie. 
Powołujemy zespół specja-
listów z różnych dziedzin, 
wynikający z sytuacji tego 
kogoś, i każdy z nich zajmuje 
się swoją działką, aby osoba, 
która znalazła się w trudnej 
sytuacji życiowej, stanęła na 
nogi zarówno pod względem 
psychicznym jak i formalnym. 

 » - Ile osób do tej pory skorzystało 
z hostelu i waszego wsparcia?

- Dwie matki z dziećmi, 
ofiary przemocy domowej, 
znalazły schronienie w na-
szym mieszkaniu. Ponadto 
cały czas prowadzimy usługi 
pomocowe w postaci porad-
nictwa oraz pracy socjalnej. 
Do tej pory skorzystało z nich 
kilkadziesiąt osób, głównie 
potrzebujący wsparcia psy-
chicznego. Wszystkie nasze 
usługi są bezpłatne. A po-
trzebujący mogą się zgłaszać 
o każdej porze. Jeżeli jest taka 
potrzeba, przyjedziemy do 
nich nawet w nocy. 

 » - Czy patrząc na te statystyki 
warto było tworzyć taką instytucję 
i hostel?  

- Pyta mnie pani, czy warto 
tworzyć miejsce dla dwóch 
rodzin, z których jedna trafi ła 
do nas w okresie świat Boże-
go Narodzenia? Tak, warto. 
Nawet gdyby to były nie dwie 
rodziny, a tylko jedna osoba, 
której zapewnilibyśmy bezpie-
czeństwo, to warto. Jeżeli jest 
taka możliwość i taki hostel 
może istnieć, to niech istnieje, 

bo nie wiadomo, kiedy i komu 
może być potrzebny.

 » - Mówi pan „potrzebujący”, czyli 
kto najczęściej korzysta z pomocy 
ośrodka? 

- Głównie kobiety dotknięte 
przemocą w rodzinie, ale to 
nie oznacza, że mniej męż-
czyzn potrzebuje wsparcia. 
Przeciwnie. Mężczyźni po 
prostu rzadziej o to proszą, 
bo się wstydzą i uważają, że 
to niemęskie. Może brzmi 
to jak stereotyp, ale tak jest. 
Dowodzi tego choćby wskaź-
nik samobójstw. Na sześć 
tysięcy popełnianych rocznie 
w naszym kraju pięć tysięcy 
samobójców to mężczyźni. 

 » - Jeżeli już mówimy o samobój-
stwach, to Światowa Organizacja 
Zdrowia alarmuje, że ich liczba 
rośnie zwłaszcza wśród dzieci i mło-
dzieży. Z czego to wynika?  

- Zmiany cywilizacyjne, 
tempo życia zmieniającego 
się świata, życie pod ciągłą 
presją prowadzą do tego, że 
odporność psychiczna bardzo 
maleje. Do tego dochodzi 
kryzys rodziny, która kiedyś 
była ogromnym wsparciem 
dla człowieka podobnie jak 
ksiądz czy sąsiad. Rozmowy 
z nimi, porady były często 
jak autoterapia, która obecnie 
jest w zaniku. Dlatego ośrodki 
interwencji kryzysowej, takie 
jak nasz, mają i będą miały co 
robić, bo będzie się do nich 
zgłaszać coraz więcej ludzi, 

którzy są w kryzysie i potrze-
bują indywidualnego podejścia 
i wsparcia. 
 » - Czy ludzie, którzy mają myśli 
samobójcze, zawsze sygnalizują 
swoje zamiary? 

- Według badań 80 procent 
tych, którzy popełnili albo 
usiłowali popełnić samobój-
stwo, wcześniej to sygna-
lizowało. Problem w tym, 
że otoczenie bagatelizuje te 
sygnały albo nie chce ich 
usłyszeć. Wciąż działa też 
straszny stereotyp, że jak ktoś 
o tym mówi, to tylko mówi, 
bo gdyby naprawdę chciał, to 
by to zrobił, a nie gadał. Sły-
szałem to wiele razy i wiem, 
że ludzie naprawdę tak myślą, 
tymczasem to jeden z sygna-
łów wołania o pomoc. 

 » - Co jeszcze powinno nas zaniepo-
koić w zachowaniu drugiej osoby, 
by nie doszło do tragedii?

- Nie ma jednego portretu 
osoby, która chce popełnić 
samobójstwo. Nie ma kon-
kretnego wieku, sytuacji, jed-
nakowego zachowania. Jedni 
się izolują, inni wręcz przeciw-
nie. Przed próbą samobójczą 
wykazują dużą aktywność, 
zamykają swoje sprawy, na-
wiązują kontakty z osobami, 
których dawno nie widzieli. 
Zmiennych jest bardzo dużo 
i są różne. Sygnałem jest więc 
zmiana, odstępstwo od normy 
tej osoby. Trzeba słuchać bli-
skich i jeżeli zaobserwujemy 
taki suicydalny, czyli związany 

z myślami samobójczymi kry-
zys i związane z tym zagroże-
nie, to zapraszamy do naszego 
ośrodka. Jestem zwolennikiem 
teorii, że rodzina jest syste-
mem i jeżeli choruje jeden ele-
ment, chorują wszystkie. Jeżeli 
pracuje się z jednym, to dobrze 
popracować z innymi. Inne 
rozwiązania nie przynoszą 
oczekiwanego efektu. Rzadko 
zdarza się, żeby ewaluowało to 
w drugą stronę.

 » - Instytucje publiczne wielu kojarzy 
się z tonami papierów, które trzeba 
wypełnić, i często z urzędowym 
podejściem do klienta. Czy człowiek 
poszarpany emocjonalnie, w trud-
nej sytuacji psychicznej, mając 
przed sobą taką wizję, zechce 
szukać pomocy w ośrodku? 

- Zapewne jest sporo racji 
w tym, co pani mówi. Dla 
wielu synonimem pomocy 
udzielanej przez instytucje jest 
- przepraszam za kolokwia-
lizm - możliwość wyrwania 
pieniędzy. My nie świadczy-
my pomocy fi nansowej i tym 
różnimy się od większości 
instytucji pomocowych. My 
udzielamy pomocy psycho-
logicznej, prawnej, porad, 
prowadzimy pracę socjalną. 
Nie jesteśmy urzędnikami. My 
wychodzimy do ludzi. Ow-
szem, ślad po tym, co robimy, 
musi być, by nie oskarżono nas 
o to, że nic nie robimy i bez-
podstawnie otrzymujemy pie-
niądze. Biurokracja jest jednak 
na marginalnym poziomie i na 
szarym końcu, a z instytucji 
mamy tylko szyld. U nas po-
trzebujący nie jest numerem 
statystycznym w urzędzie, nie 
musi się wcześniej umawiać na 
wizytę itd. Musi tylko przyjść 
albo zadzwonić. Jeżeli nie bę-
dzie mógł dotrzeć do nas, my 
pojedziemy do niego.

 » - Ośrodek ma określone godziny 
pracy, a sytuacja kryzysowa 
wymagająca interwencji specjalisty 
może pojawić się o każdej porze 
dnia i nocy. Co wtedy? 

- Numer interwencyjny - tel. 
512 125 050 - odbieram osobi-
ście 24 godziny na dobę i, jak 
już mówiłem, jeżeli jest taka 
potrzeba, pomagamy nieza-
leżnie od pory dnia i godziny. 
W dni powszednie zapraszamy 
do naszej siedziby przy Placu 
Zamkowym 17 w Oławie, 
pokój 101 na pierwszym pię-
trze budynku Domu Dziecka, 
w godzinach 7.30 - 15.30 we 
wszystkie dni robocze z wy-
jątkiem środy. W tym dniu 
zapraszamy od godziny 8.00 

do 16.00. Można też dzwonić 
na numery: 071 303-62-95 
lub 508-719-706, albo napi-
sać e-maila - interwencja@
pcpr-olawa.pl. Mamy również 
swojego facebooka. 

 » - Czym zajmuje się ośrodek 
oprócz działań w podejmowanych 
w sytuacjach kryzysowych, bo takie 
nie zdarzają się codziennie? 

- To prawda, ale to nie zna-
czy, że wtedy bezczynnie 
siedzimy. Prowadzimy zadania 
poświęcone działaniom zapo-
biegające przemocy w rodzi-
nie - działalność edukacyjną, 
współpracujemy ze szkołami, 
realizujemy projekty w tym za-
kresie, prowadzimy warsztaty. 
W tym roku po raz pierwszy 
rozpoczęliśmy warsztaty kom-
petencji wychowawczych dla 
rodzin biologicznych. Są to 
zajęcia dla rodziców, którzy 
mają problemy wychowawcze 
z dziećmi i nie umieją sobie 
z tym poradzić. Bezsilność 
życiowa dotyka coraz wię-
cej osób niezależnie od ich 
wykształcenia, majątku czy 
sytuacji, a trzeba pamiętać, że 
jeżeli nic z tym nie zrobimy, to 
doprowadzi się do głębokiego 
kryzysu w rodzinie. Nasz ośro-
dek prowadzi też warsztaty dla 
sprawców przemocy - program 
korekcyjno-edukacyjny dla 
mężczyzn. Chcielibyśmy też 
stworzyć grupę wsparcia dla 
osób w kryzysie. Uważam, że 
takie grupy samopomocy są 
fenomenalną sprawą, czego 
przykładem są grupy AA funk-
cjonujące już prawie 100 lat. 

 » - Próby tworzenia takich grup 
wsparcia dla osób w kryzysie były 
już podejmowane przez ośrodki 
pomocy społecznej. Pomysł się nie 
sprawdził. Dlaczego teraz miałoby 
się udać? 

- Powody porażki były róż-
ne i nie wiadomo do końca, 
dlaczego się nie powiodło. To 
małe środowisko i ludzie się 
wstydzą, inni mają za daleko, 
dlatego na początek chcemy 
stworzyć grupę wirtualną, 
wzorując się na takiej grupie 
dla osób niepełnosprawnych. 
Będzie to moderował psycho-
log. W ten sposób zapewnimy 
uczestnikom anonimowość, 
a każdy potrzebujący będzie 
mógł skorzystać. Może póź-
niej ta grupa wirtualna zapo-
czątkuje realną? To ma sens 
i wierzę, że byłoby dobrym 
rozwiązaniem. Na razie to 
jednak jeszcze plan i dopó-
ki tak jest, nie chcę mówić 
o szczegółach. 

Z kryzysem można sobie poradzić

Dariusz Święs - kierownik Ośrodka Interwencji Kryzysowej w Oławie
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”Nie świadczymy pomocy 
fi nansowej i tym różnimy się od 
większości instytucji pomocowych. 
My udzielamy pomocy 
psychologicznej, prawnej, porad, 
prowadzimy pracę socjalną
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Rubrykę „Witamy wśród nas” publikujemy 
dzięki pomocy pracowników Oddziału 
Noworodków i Oddziału Położniczego 
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Stanu Cywilnego

Witamy 
    wśród nasANABEL WITEK

redakcja@gazeta.olawa.pl

URODZILI SIĘ:
Jan Adam Ziółkowski
Antonina Dominika Świegot
Hanna Piskorz
Michał Maciejewski
Grzegorz Motylewski
Jan Tadeusz Śliwiński
Maja Zuzanna Hubisz
Tobiasz Adam Szlasa
Oliwia Kozina
Fabian Michor
Maksymilian Praszkiewicz
Robert Osiecki

Nadchodzi czas na działanie. Przestań tyl-
ko marzyć, w najbliższych dniach będziesz 
mieć okazję realizacji swoich planów. Nie 
możesz wtedy się zawahać, bo następna 
taka okazja długo się nie pojawi. W pracy 
ktoś będzie potrzebował twojej pomocy, 
nie odmawiaj, ale też nie angażuj się za 
bardzo w tą sprawę, w innym przypadku 
źle na tym wyjdziesz.

Nie osądzaj pochopnie, bo nie wszystko 
jest tak proste jak ci się wydaje. Zanim ob-
razisz się na przyjaciela wysłuchaj, co ma 
do powiedzenia i postaraj się zrozumieć 
jego motywy. Nie moralizuj przy tym, bo 
twoje czyny też często pozostawiały wiele 
do życzenia. W sprawach zawodowych 
również wskazana jest ostrożność. Miej na 
uwadze co i do kogo mówisz, bo możesz 
niechcący rozpętać małą aferę. W wolnych 
chwilach zrób porządek w dokumentach, 
mogłeś przeoczyć jakąś ważną sprawę.

Idź za ciosem i nie zwalniaj! Otworzyłeś 
nowy rozdział w swoim życiu, w którym 
robisz to o czym dotąd tylko myślałeś. 
Dobre skutki takiego podejścia przyjdą już 
niedługo. Osiągniesz wiele dzięki swojemu 
uporowi, a przede wszystkim pozytywne-
mu nastawieniu. Nie trać humoru, nawet 
jeśli spotka cię kilka porażek. One też są 
częścią życia.

Mimo nawału pracy i obowiązków znajdź 
czas na spotkanie z przyjacielem. Chwila 
tylko dla siebie i rozmowa z kimś bliskim 
dobrze ci zrobi. Nie stresuj się problemami 
zdrowotnymi bliskiej ci osoby, wszystko 
skończy się dobrze. W życiu prywatnym 
dopadnie cię poczucie monotonii. Zrób coś 
z tym, zamiast popadać w przygnębienie. 
W weekend zawrzesz znajomość, która 
wiele zmieni w twoim życiu. Nie stanie się 
to od razu, ale ta osoba odegra dużą rolę 
w twojej przyszłości.

Nareszcie zrozumiesz, że nie zawsze 
rozsądne wybory są tymi najlepszymi. 
Czasem warto pójść za głosem serca. Nie 
obawiaj się podjąć próby naprawy swoich 
błędów. Nawet jeśli się nie powiedzie, bę-
dziesz spokojniejszy, że zrobiłeś wszystko 
co mogłeś. W sprawach zawodowych nie 
jest tak źle jak ci się wydaje. Za bardzo 
przeżywasz wszystkie nieistotne sytuacje. 
Ktoś z przyjaciół może potrzebować twojej 
pomocy. Bądź w pogotowiu.

Nie zamartwiaj się na zapas. Czeka cię 
kilka ważnych momentów w nadchodzą-
cych tygodniach, ale nie są aż tak istotne 
jak ci się wydaje. Świat się nie zawali, jeśli 
nie wszystko pójdzie tak idealnie jakbyś 
chciał. Skup się na relacjach z partnerem, 
to dobry czas aby poprawić wasze stosunki 
i zmienić to czego nie akceptujesz. Znajdź 
również chwilę dla siebie. Potrzebujesz 
odpoczynku i relaksu po wyzwaniach 
zawodowych, z którymi się niedawno 
mierzyłeś.

Nadchodzący tydzień będzie niezwykle 
udany. Dobry humor nie będzie cię 
opuszczać. Odkryjesz, że dobro naprawdę 
powraca, pomyśl czy nie warto zawsze kie-
rować się tą zasadą. Odrobina życzliwości 
na co dzień może zdziałać cuda. Osoby, 
które dotąd utrzymywały wobec ciebie 
dystans teraz się ośmielą i szczerze z tobą 
porozmawiają. Będziesz zaskoczony tym 
jak postrzegają cię inni. Wyciągnij z tego 
wnioski.

Dużo czasu zajmą ci teraz obowiązki 
zawodowe, w pracy będzie się dużo działo, 
ale nie zapominaj w ferworze pracy o życiu 
towarzyskim. Jeśli jesteś samotną osobą 
postaraj się wychodzić i poznawać nowych 
ludzi, możesz teraz znaleźć prawdziwą 
miłość. Jeśli jesteś w związku poświęcaj 
uwagę swojej drugiej połówce. Nic nie jest 
dane raz na zawsze, nawet miłość.

W weekend nareszcie znajdziesz chwilę na 
odpoczynek tylko w swoim towarzystwie. 
Po majówkowych wrażeniach i zabieganiu 
w pracy, chwila wyciszenia będzie bezcen-
na. Wykorzystaj ją i naładuj akumulatory, 
bo czeka cię nowe wyzwanie w życiu pry-
watnym. Nie obawiaj się, bliscy okażą ci 
dużo wsparcia. Razem ze wszystkim sobie 
poradzicie. Zdrowie będzie dopisywać, 
chociaż zmęczenie może dać o sobie znać.

Twoi najbliżsi i domowe obowiązki dadzą 
ci teraz w kość. Nie złość się w duchu, 
tylko poważnie porozmawiaj z domow-
nikami i rozdziel zadania. Nie musisz 
robić wszystkiego sam. Na szczęście dużo 
spokoju i pozytywnych niespodzianek 
czeka cię w pracy zawodowej. Możesz 
liczyć na miłe gesty ze strony przełożonych 
i codzienne obowiązki, które nie sprawią 
ci żadnych problemów. Zadbaj o swoje 
zdrowie i kondycję, ostatnimi czasy trochę 
odpuściłeś tę sferę życia.

Staniesz przed poważną decyzją dotyczącą 
twojego związku. Od dawna odkładałeś 
myślenie o tej sprawie, jednak dłużej się 
nie da. Łatwiej będzie w sprawach zawo-
dowych, obowiązki których się obawiałeś 
okażą się mało wymagające. Postaraj się 
wykonywać je jak najlepiej, a może cię 
spotkać miłe zaskoczenie. Zainteresuj się 
stanem zdrowia swoich najbliższych, ktoś 
z nich może mieć problemy.

Bądź ostrożny w sprawach sercowych. 
Możesz mieć teraz skłonność do wchodze-
nia w skomplikowane i niekorzystne dla 
ciebie związki. Osoby, dla których twoje 
serce mocniej zabije mogą mieć nieszczere 
zamiary, albo nieuregulowaną sytuację 
życiową. Dla swojego dobra powściągnij 
emocje i weź pod uwagę zdanie rodziny 
i przyjaciół, co do swojej drugiej połówki.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

(21.03-20.04)

BARAN

(21.04-21.05)

BYK

(22.06-22.07)

RAK

(23.08-22.09)

PANNA

(24.10-22.11)

SKORPION

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

(21.02-20.03)

RYBY

(23.07-22.08)

LEW

(23.09-23.10)

WAGA

(23.11-21.12)

STRZELEC

(21.01-20.02)

WODNIK

To ja Szymon, Piotr Gała 
z Kończyc. 
Urodziłem się 11 maja. Ważę 3800g, 
mój wzrost to 57 cm. Moi rodzice to 
Sylwia i Tomasz

To ja Julian Kucyniak. 
Urodziłem się 12 maja. Ważę 3050 g, 
a mierzę 54 cm. Mieszkam w Oławie 
z mamą Kasia i tatą Adamem

Jestem Wiktor Ciołek. 
Mama Sandra urodziła mnie 6 maja. 
Mam 55 cm wzrostu i ważę 3900 g. 
W domu w Zakrzowie czeka na mnie 
tata Przemek, siostry: Maja i Wiktoria 
oraz brat Zdzisio

Nazywam się Jaś Cisiński. 
Mieszkam w Drzemlikowicach z mamą 
Kasią, tatą Wojtkiem i i starszym bratem 
Mikołajem. Urodziłem się 10 maja. 
Ważę 3000 g i mierzę 52 cm.

Jestem Michał Małek z Oławy. 
Urodziłem się 11 maja. Ważę 3400 g 
i mierzę 54 cm. Moi rodzice to Justyna 
i Mariusz

Jestem Zuzia Kohut. 
Mama Monika urodziła mnie 11 maja. 
Ważę 4150 g i mierzę 57 cm. 
W domu w Oławie czeka na mnie tata 
Kamil i braciszek Staś

To Ja Karol Wierzbicki. 
Moja mama Ewelina urodziła mnie 
10 maja. Ważę 4050 g, a mój wzrost 
to 56 cm. W domu w Domaniowie czeka 
na mnie tata Mateusz i starszy 
braciszek StasioPrzedszkolaki z Kredki odwiedzili seniorów oławskiego DPS i wspólnie świętowali 3 Maja
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Mocno naaaaci¹gane... 

Tygodniowy 
remanent 

Subiektywna kronika J-L

...czyli strona satyryczna, dla ludzi 
z poczuciem humoru, na której nie 
wszystko i nie zawsze jest prawdziwe!

Wybrał i opracował:
Krzysztof A. Trybulski

Miedziane usta prawdy

PO NIEDAWNEJ WIZYCIE W OŁAWIE JANUSZA KORWINA-MIKKE, KTÓREMU TOWARZYSZYŁA UKRYTA W WYBORCZYM 
BUSIE RENATA BEGER, LOKALNI DZIAŁACZE PLATFORMY POSTANOWILI ZAWNIOSKOWAĆ DO WŁADZ PARTII O ZMIANĘ 
NAZWY SWOJEGO KOMITETU WYBORCZEGO - Z „KOALICJI OBYWATELSKIEJ” NA „KOALICJĘ ANTYODOROWĄ”...

POWIATOWA 

INFO
DA SIĘ

UKRYĆ

Można inaczej? Można!

latSolimy już 8
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* Po deszczowej majów-
ce wszyscy liczą na to, 
że impreza pod tytułem 
„Dwa Światy” odbędzie 
się już w pełnym słońcu. 
Gmina robi co może, by 
jak najgłośniej wypromo-
wać to wydarzenie, bo 
kolejnej klapy mieszkańcy 
mogliby już nie wybaczyć. 
W tym przypadku nie 
tylko mieszkańcy, ale też 
właściciele zabytkowych 
„jelczów”, którzy już przed 

ubiegłoroczny-
mi jesiennymi 
wyborami sta-
wili się w Jel-
czu-Laskowi-
cach. Zrobili to 
na zaproszenie 
jednego z kandydatów. 
Jednak zamiast trąbić mu 
na wiwat, wytrąbili go ze 
złości. Impreza się nie od-
była. Trzymamy kciuki, by 
tym razem wyszło lepiej...

(SÓL)

Dokumentalny film 
braci Tomasza i Marka 
Sekielskich, zatytuło-
wany „Tylko nie mów 
nikomu”, poruszył opi-
nię publiczną w całym 
kraju. Obojętnie nie 
przeszli obok niego tak-
że nasi lokalni politycy. 
Jak widać i „słychać” 
na załączonej fotografi i, 
szczególnie zafrasowany 
poruszanymi w fi lmowej 
opowieści zagadnienia-
mi był oławski starosta 
Zdzisław Brezdeń (na 
fot. z lewej), nadzorują-
cy placówki oświatowe 
w regionie. Salomonowe 
rozwiązanie, a raczej 
pocieszenie, próbował 
natomiast zastosować 
zawsze pryncypialnie 
wspierający swojego 
szefa świeżo upieczo-
ny wicestarosta Witold 
Niemirowski (na zdjęciu 
z prawej), odpowiedzial-
ny m.in. za powiatową 
służbę zdrowia...

(KAT)

- Platforma naciska, 
żebyśmy na początku nowego roku 

szkolnego wszędzie w naszych szkołach ten fi lm 
Sekielskich wyświetlili, a ja mam dylemat, bo jak 

się zgodzę, to będzie szok dla młodzieży, a jak 
zablokuję, to powiedzą, że obiecałem kiedyś 
kardynałowi, iż o tych problemach w naszym 

powiecie nikomu nic nie 
będziemy mówić... 

- Nie martw 
się Zdzisiek, jak „Botoks” 

Patryka Vegi wszedł na kino-
we ekrany, to też mnie wszyscy 

pytali, czy akcja tego fi lmu 
w naszym oławskim szpitalu 

się przypadkiem 
nie toczy... 

Po serii małoparlamentarnych wyzwisk, z jakimi mieliśmy do czynie-
nia podczas przedwyborczych wizyt w Oławie kandydatów KE i PiS na 
europejskich posłów, okazuje się, że czasami jest też inaczej. W minionym 
tygodniu dotarła do nas kandydatka niby od oszołomów oraz miłośników 
wieczornych piątkowych ponadnormatywnych drinków, a tymczasem oka-
zało się, że to spokojna, merytoryczna i kulturalna kobieta. Aż miło było 
ją posłuchać. O reprezentantce komitetu „Kukiz 15” Agnieszce Ścigaj tym 
razem wspominamy i jedną jej ważną dla lokalnej społeczności wypowiedź 
z wyborczego spotkania obok cytujemy...

- Moje zastrzeżenie nie jest takie, że środki są wydawane 
na infrastrukturę, tylko że są wydawane na zasadzie kto 
się pierwszy do tego dorwie! A po drugie - gdzieś na górze 
było to bardzo uściślane. W Oławie na przykład potrzebny 
jest park, ale decyzja jest inna - możemy wam wybudować 
trzeci basen! - tak mówiła krytycznie o dotacjach unijnych 
w Ośrodku Kultury do przyjaźnie tym razem usposobio-
nych mieszkańców Oławy posłanka klubu „Kukiz 15”.

OPR.: (KAT)

Nie, nie - nie, nie nie!

Ten tytuł, by lepiej go 
zrozumieć, należy naj-
pierw wyklaskać. Najlepiej 
w rytmie znanym ze scen 
w kotłowni, w kultowym 
„Misiu”. No tam gdzie ten 
palacz, jak pamiętacie, palił 
bez przerwy, a mimo to 
było zimno! Jak wyjaśniał 
przez telefon kierowniczce 
ADeeMu (ten powszechnie 
znany w czasach Peerelu 
skrót ADM piszemy w tej 
nieco zagmatwanej grama-
tycznie formie, by młodzież 
mogła go lepiej zrozumieć, 
a przede wszystkim prawi-
dłowo odczytać, podobnie 
jak skrót PRL przedstawia-
my jako „Peerel”). A tej tu 
postponowanej współcze-
snej młodzieży dodatkowo 
jeszcze wyjaśniamy, że 
ów „ADM”, to była Admini-
stracja Domów Mieszkal-
nych. No więc ten palacz 
wyjaśniał jeszcze owej 
adeemowskiej kierownicz-
ce, że „jest zimno, bo jest 
zima i musi być zimno”. 
A u nas teraz kurcze zimy 
już niby dawno nie ma, 
a też jest zimno i miejska 
kotłownia w Nowym Otoku 
wciąż pełną parą i miałem 
węglowym pracuje. Czyli 
prezes Gmiterek i jego fi r-
ma mają koniunkturę! A od 
jesieni ubiegłego roku - tak-
że tę polityczną, bo wszak 
jeden z szeregowych dotąd 
pracowników ciepłowniczej 
spółki komunalnej ważną 
fi gurą we władzach miasta 
wybrany został. O Krzysiu 
Mazurku tu piszemy, które-
go w ramach PiS-owskiej 
„wojny wewnętrznej” Rolfi -
-Wolfi  wciąż na różnych 
forach internetowych gani 
za to, że jego samozwań-
czo-prezesowej skargi na 
burmistrza prawidłowo nie 
sprocedował... Ale my tu 
znowu za bardzo w bok 
odjeżdżamy - jak ta winda 
w innym kultowym polskim 
fi lmie, „Nic śmiesznego” za-

tytułowanym. No i podobny 
w klimacie „nieśmieszności” 
fi lm, tyle że dokumentalny, 
bracia „Niebliźniaki” nam na 
majowe chłodne dni w inter-
necie zafundowali. Dlatego 
my tu pryncypialnie, ale nie 
bez Kozery (to taki spiker 
telewizyjny kiedyś był, co 
uchwały i decyzje KC co-
dziennie o 19.30 w okienku 
TV czytał) od powszechnej 
nagonki na 1000-letnią 
instytucję i jej uzbrojonych 
w koloratki żołnierzy - zde-
cydowanie się odcinamy! 
I by przekaz nie był zbyt 
jednostronny, na „poszerza-
jące rzeczywistość” nowe 
„Wiadomości TVP-1” się 
powołujemy i przypomina-
my, iż według najnowszych 
danych, ustalonych przez 
najpoważniejsze instytuty 
badania opinii publicznej, 
najwięcej pedofi lów jest 
wśród murarzy. Jeden ze 
starszych mieszkańców 
gminy Oława przypomniał 
nam, że podobne badania 
przeprowadzono u nas 
jeszcze w latach sześćdzie-
siątych ubiegłego wieku - 
na reprezentatywnej grupie 
mieszkańców Maszkowa. 
Wynik był bardzo podob-
ny, ale wpływ na to mogło 
mieć nietypowe lokalne 
wydarzenie. Otóż akurat 
wtedy Milicja Obywatelska 
zatrzymała w tej wsi 55-let-
niego wówczas Zenona D., 
który w komórce na węgiel 
zamurował świeżo wydane 
trzy tomy powieści „Dzieci 
z Bullerbyn”.I dopiero cał-
kiem niedawno dociekliwi 
historycy z wrocławskiego 
oddziału IPN, na podstawie 
notatek dzielnicowego Cze-
sława M. ustalili, że mistrz 
murarski z Maszkowa ukrył 
te dziecięce książki tak 
nietypowo zimową porą, bo 
nie chciał, żeby zbyt szybko 
wpadły w ręce wścibskich 
wnuków, którym dzieło 
szwedzkiej pisarki dopiero 
na majową komunię chciał 
podarować...

(PIEPRZ)
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PRACA
DAM PRACĘ

 ► Zatrudnię blacharza, pomocnika 
mechanika - mechanika Guz, Marcin-
kowice Tel. 500-110-300

 ► Zatrudnię traktorzystę w gospo-
darstwie rolnym w Nowym Dworze. 
Dzwonić od 8.00-15.00 pod nr Tel. 
502 174 411

 ► Zatrudnię murarzy cieśli, zbroja-
rzy i pomocników Tel. 501 621 506

 ► Zatrudnię pracownika do prac 
remonotowo-wykończeniowych Tel. 
502 505 001

 ► Zatrudnię fryzjerkę z doświadcze-
niem, Odnova Tel. 724 064 346

ZATRUDNIĘ 
DO OBSŁUGI WTRYSKAREK, 

PEŁNY ETAT, UMOWA O PRACĘ. 
MIEJSCE PRACY 

BYSTRZYCA OŁAWSKA 
TEL. 503 964 115

 ► Przyjmę do pracy na budowie Tel. 
57 576 09 06

BUDMAX ZATRUDNI 
MURARZY I PRACOWNIKÓW 

DO OCIEPLEŃ 
570-433-610

 ► Pilnie poszukujemy spawacza 
metodami MIG/MAG/TIG – praca w 
Niemczech. Kontakt Tel. 668 767 826 
Email: info@atfservice.eu

ZATRUDNIĘ 
KIEROWCĘ NA SAMOCHÓD 
CIĘŻAROWY - BRAMOWY. 
PRZEWÓZ KONTENERÓW. 

WYMAGANE PRAWO JAZDY 
KAT C LUB C + E. 

PRACA A TERENIE OŁAWY  
TEL. 501 278 422

 ► Zatrudnię pracowników budow-
lanych Tel. 502 411 884

 ► Opieka Niemcy Legalnie. Tel. 725 
248 935

 ► Firma ATF zatrudni mechanika 
samochodowego - mile widziani rów-
nież pracownicy z Ukrainy Tel. 507 
804 231

CHROMAX 
ZAKŁAD OBRÓBKI METALU 
W JELCZU-LASKOWICACH 

POSZUKUJE PRACOWNIKA NA 
STANOWISKO: 

- SPECJALISTA DS.WYCEN / 
TECHNOLOG, 

- PRACOWNIK ADMINISTRACYJNO 
BIUROWY. 

CV WRAZ Z LISTEM 
MOTYWACYJNYM PROSZĘ 

PRZESŁAĆ NA ADRES E-MAIL: 
biuro@chromax.pl

 TEL. KONTAKTOWY – 71 318 86 40 

DAM PRACĘ PRZY SPRZEDAŻY 
OWOCÓW W PUNKCIE 

HANDLOWYM. 
 TEL. 692 471 87

 ► Zatrudnię osobę do sprzątania, /
lokalizacja ul. Polna 49 Oława, kontakt 
tel Ewa 508-339-769 

 ► Zatrudnię osobę do sprzątania, 
dobre wynagrodzenie /lokalizacja ul. 
Belgijska Jelcz Laskowice  kontakt tel 
Ewa 508-339-769

 ► Firma „Karaś” zatrudni do warszta-
tu mechanicznego spawacza, tokarza 
oraz kierowcę na transport krajowy z 
kat C+E Tel. 509 828 672 lub 71-313-
30-21 do godz 15

 ► PRZYJMĘ OSOBĘ DO PRACY DO 
SKLEPU W BYSTRZYCY  Tel. 664 948 
095

 ► Firma METALERG Oława ul. Por-
towa 1a zatrudni pracownika na 
stanowisko dozorca: Obowiązki: - pil-
nowanie obiektów firmy, - dbanie o 
porządek na terenie firmy. Wymaga-
nia: - orzeczenie o stopniu niepełno-
sprawności. Rodzaj umowy: - umowa 
o pracę Godziny pracy według wcze-
śniej ustalonego grafiku. Oferty pro-
szę o przysyłanie na adres mailowy 
ela@metalerg.pl

 ► KROMABIS.PL ZATRUDNI KIEROW-
CE C+E W TRANSPORCIE KRAJOWYM. 
Tel. 600 050 600

 ► Poszukuję specjalisty ds Kadr i 
Płac. Tel. 696 594 776

 ► Firma zatrudni pracownika ochro-
ny, obiekt przemysłowy, dobra obsłu-
ga komputera. Forma zatrudnienia 
do  uzgodnienia. Tel. 660 769 899

ZATRUDNIMY: 
KIEROWCÓW AUTOBUSÓW 

Z CZYNNYM PRAWEM JAZDY 
KAT. D ORAZ WSZYSTKIMI 

UPRAWNIENIAMI 
NA PRZEWÓZ OSÓB. 

WYMAGAMY PÓŁ ROKU STAŻU 
W PRACY JAKO KIEROWCA 

AUTOBUSU. 
REGULARNY PRZEWÓZ 
OSÓB NA KRAJOWYCH 

LINIACH KOMUNIKACYJNYCH. 
POSZUKUJEMY: KANDYDATÓW 

Z OŁAWY I NAJBLIŻSZYCH OKOLIC. 
OFERUJEMY: STABILNĄ PRACĘ 

I ATRAKCYJNE WYNAGRODZENIE. 
KONTAKT TEL. 53 570 01 10 

EMAIL: biuro@beskidautobusy.pl

 ► Zatrudnię murarzy praca w akor-
dzie Tel. 502 081 120

KUPNO
 ► Kupię palety wszystkie. Własny 

transport, tel.  Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 602 811 423

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam mała betoniarkę cena 
250 zł Tel. 603 099 568

 ► Sprzedam piec c.o - olej opałowy 
Buderus z osprzętem - moc 31,1 - 38 
kW. Cena 3000,00 zł Godzikowice.  Tel. 
797 956 255

 ► Sprzedam bojler elektryczny o 
poj. 80 l Cena 150,00 zł Godzikowice.  
Tel. 797 956 255

 ► Sprzedam hydrofor  603-319-
242

 ► Sprzedam rower górki mało 
używany, cena 170 zł,  Tel. 603 915 
570

 ► Sprzedam wannę  Tel. 603 319 
242

 ► Sprzedam silnik 380 V  Tel. 603 
319 242

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► LEKARZ STOMATOLOG – DOROTA 
NAGLIK przyjmuje Oława, ul. Rybac-
ka 5 a,  Tel. 601-89-32-32,  887-877-
97771-303-22-33, codziennie (oprócz 
niedziel) od 9.00 do 20.00 

 ► LEKARZ STOMATOLOG, LEKARZ 
MEDYCYNY – TOMASZ NAGLIK przyj-
muje Oława, ul. Rybacka 5 a, codzien-
nie (oprócz niedziel) od 9.00 do 20.00  
tel. 601-893-232, 887-877-977, 71-
303-22-33 

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATARZY-
NA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental Clinic,  
Tel. 71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Clinic,  
Tel. 71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. hum. 
JOLANTA KACZMAREK-STEC Tel. 501-
681-669 www.gabinetZoMi.olawa.pl
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UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

– SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; WTOREK OD 

16.00 DO 18.00, REJESTRACJA 
TELEFONICZNA PN.-PT.8.00-16.00 

TEL. 71 303 43 24

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

PRYWATNY GABINET 
DERMATOLOGICZNY 

- KRYSTYNA DROZDOWSKA. 
OD 15 KWIETNIA ZOSTAŁ 

PRZENIESIONY DO PRZYCHODNI 
RODZINNEJ 

LEK. MED. JÓZEFA JAROSZA, 
OŁAWA, UL. IWASZKIEWICZA 45A, 

WTORKI OD 16.00 DO 18.00 
TEL. 71-303-81-88 603-779-092

DERMATOLOG DR HAB. NAUK 
MEDYCZNYCH RAFAŁ BIAŁYNICKI 

- BIRULA ADIUNKT KLINIKI 
DERMATOLOGII LECZENIE CHORÓB 

SKÓRY: ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, 
GRZYBIC, ŁYSIENIA, BRODAWEK, 

ALERGII, OCENA ZNAMION 
OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 

(NZOZ MEDAN).  GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► M. WAWRZYŃSKA – SPECJALISTA 
CHIRURG: rektoskopia, laseroterapia, 
choroby żył, osteoporoza, leczenie, za-
biegi (usuwanie znamion, brodawek, 
włókniaków i innych zmian skórnych), 
stulejki, Oława ul. Mickiewicza 41 
Tel. 603-606-121

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

PRYWATNY 
GABINET CHIRURGICZNY

MIŁOSZ BEDNARCZYK
LECZENIE ŻYLAKÓW 

I HEMOROIDÓW, USG DOPPLER 
TEL. 664 267 215

PRYWATNY GABINET 
CHIRURGICZNY 

DR N. MED. BARBARA ŚLIWA. 
RENOVAMED, 

UL. ZEROMSKIEGO 1E/2, OŁAWA 
TEL. 781 248 265

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologicz-
ne Katarzyna i Daniel Błaszczyk spe-
cjaliści kardiolodzy Gabinet Prywatny 
ul. Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ ME-
DAN) rejestracja wyłącznie telefonicz-
na. Tel. 698 808 606

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► Budowę domu parterowego na 
Zwierzyńcu w Oławie,  Tel. 502-627-
675 

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, 
TEL. 601-990-187 

CAŁA OFERTA NA STRONIE 
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 

*2-POKOJOWE, 54,4 M KW., 
WYSOKI PARTER, BALKON, NOWE, 

ZACISZNA - 289000 * 3-POKOJOWE  
50,60 M KW., III PIĘTRO, BALKON, 

SOBIESKIEGO - 219900 ZŁ*3-
POKOJOWE 80 M KW., PARTER, 

2011 ROK Z OGRÓDKIEM I 
TARASEM SŁONECZNE POŁUDNIE 
- 379 TYS ZŁ* 4-POKOJOWE 65,70 
M KW., III PIĘTRO, TRÓJKĄT 14 M 
KW., BALKON, PIWNICA - 259 TYS 
ZŁ *4-POKOJOWE 58,20 M KW., I 

PIĘTRO, BALKON, PO REMONCIE - 
269 TYS ZŁ*DOM SZEREGOWY 189 
M KW., DZIAŁKA 288 M KW., PLUS 
198 M KW. DZIERŻAWA, OSIEDLE 

BACZYŃSKIEGO - 470 TYS ZŁ*DOM 
NA DWIE RODZINY 130 M KW., 
DZIAŁKA 700 M KW., 6 POKOI, 

2 KUCHNIE, 3 ŁAZIENKI, GARAŻ 
NOWY OTOK - 499 TYS ZŁ.* DOM 

SZEREGOWY 108 M KW., DZIAŁKA 
457 M KW., 6 POKOI, GARAŻ - 399 
TYS ZŁ* DOM JEDNORODZINNY 
125 M KW., DZIAŁKA 459 M KW., 

4 POKOJE, GARAŻ 1999 ROK, 
OKOLICE SOBIESKIEGO 

- 449 TYS ZŁ* 
CAŁA OFERTA NA STRONIE  

www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 
TEL. 601-990-187

 ► Mieszkanie bezczynszowe Jelcz-
-Laskowice, 90mkw, 359tys BN  Tel. 
793 020 202

 ► Dom 112 mkw w najwyższej jako-
ści, centrum Jelcza-Laskowic, 440tys 
BN  Tel. 793 020 202

NOWE DOMY PARTEROWE 
W ZABUDOWIE SZEREGOWEJ 

O POW. OK. 73MKW.  
TEL. 691 731 691

 ► Mieszkanie 3 pokojowe, rozkłado-
we, cena 260 000 PLN, Jelcz- Laskowice
 Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, wysoki 
parter, 51mkw, 220 000 PLN, rozkła-
dowe, Jelcz- Laskowice Tel. 506 540 
120

 ► Dom 85 mkw , bliźniak, stan de-
weloperski, cena 285 000PLN,  Miło-
szyce. Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, II piętro, 
57 mkw, centrum, 235 000 PLN, Jelcz- 
Laskowice. Tel. 506 540 120

 ► Działki budowlane okolice Jelcza-
-Laskowic od 65 000 PLN. Tel. 506 540 
120

 ► Sprzedam działkę budowlaną o 
pow. 0,2098 ha w Jaczkowicach tel. 
691 221 097, 795-795-470

 ► Sprzedam garaż na ul. Żeromskie-
go za stadionem cena 25000 pln do 
negocjacji 669-508-172

 ► Dom w zabudowie bliźniaczej o 
pow. 150 m2 z garażem w Marcinko-
wicach. Zakończenie budowy w paź-
dzierniku 2019. Tel. 506 196 170

 ► Sprzedam działkę ogrodową Tel. 
609 930 766

 ► Sprzedam kawalerkę 29 m kw.. 
Wierzbno. 78.000 zł.  Tel. 609 469 362

 ► Sprzedam mieszkanie 3 pokojowe 
47m2  parter na osiedlu Kasprowicza 
cena 202 000 PLN  Tel. 509 725 252

 ► Sprzedam garaż Jelcz-Laskowice, 
osiedle Hirszfelda, ul. Mieszka I , mu-
rowany, stan bardzo dobry Tel. 73 003 
43 43

 ► Sorzedam mieszkanie 46 m kw., 
na Chrobrego 20, 235 000 zł,  Tel. 691 
740 182

 ► Działka budowlana w Stanowi-
cach (od strony Oławy na początku 
Stanowic) o pow. 011,64 ha (11,64 
ary) Media (gaz, woda, prąd, kanali-
zacja) cena 150 tys  Tel. 600 499 233

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 669 505 054

 ► Kupię mieszkanie, lokal usługowy 
Tel. 603 127 445

 ► Kupię małą działkę budowlaną w 
Oławie Tel. 609 930 766

 ► Kupię mieszkanie w Oławie 2 po-
koje na 1 lub 2 piętrze nowe budow-
nictwo. Tel. 694 129 546

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

DO WYNAJĘCIA LOKALE 
O POW. 15,28 MKW, 23,50 MKW 

I 36,83 MKW 
W BUDYNKU BIUROWO-

USŁUGOWYM. DO DYSPOZYCJI: 
ZAPLECZE SOCJALNE, 

DUŻY PARKING PRZED BUDYNKIEM 
TEL. 691 731 691, 71/303 40 11

 ► Wynajmę nowe w pełni wyposa-
żone jednoosobowe pokoje dla osób 
prywatnych z miejscem parkingo-
wym, Marcinkowice, Tel. 535-080-816

DO WYNAJĘCIA LOKAL 60 M KW., 
W CENTRUM OŁAWY, 

ŚWIETNA LOKALIZACJA, 
NA KAŻDĄ DZIAŁALNOŚĆ, 

LOKAL SKŁADA SIĘ Z 4 
POMIESZCZEŃ W TYM ZAPLECZE 

SOCJALNE I WC,  
TEL. 605 996 555

 ► Pokój 2 km od Oławy. Dla Polaków 
509 934 721

 ► Pokoje 1,2,3,4 osobowe Jelcz-La-
skowice,  Tel. 601 788 813

 ► Kawalerka Jelcz-Laskowice,  Tel. 
601 788 813

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA LOKALE 
O POW. OD 13,98 MKW 

DO 36,83 MKW 
W BUDYNKU BIUROWO-

USŁUGOWYM. DO DYSPOZYCJI: 
ZAPLECZE SOCJALNE, DUŻY 

PARKING PRZED BUDYNKIEM.  
KONTAKT: 691 731 691, 

71/303 40 11

WYNAJMĘ 
UMEBLOWANY DOM W OŁAWIE  

TEL. 604 121 529

 ► Wynajmę lokal Rynek Oława ul. 
Krótka 3 (od podwórka) Tel. 789 257 
004

 ► Pokoje do wynajęcia 663-237-772

 ► 2 pokoje, Oława, centrum, 1500 zł 
+ opłaty.  Tel. 602 129 769

 ► Garaż w Jelczu-Laskowicach, ul. 
Hirszfelda. Tel. 697 142 520

WYNAJMĘ 
UTWARDZONĄ DZIAŁKĘ 

O POWIERZCHNI 2 500 M KW 
W MIEJSCOWOŚCI ŁĘG 
PRZY DRODZE NR 455 

Z DOSTĘPEM DO PRĄDU I WODY 
TEL. 601 734 551

 ► Do wynajęcia lokale na dowolną 
działalność produkcyjno handlowo 
usługowo-biurową składające się 
z dwóch pomieszczeń i sanitariatu 
z dostępem do siły powierzchnia 
70,40m2 znajduje się na parterze na 
terenie zamykanym z parkingiem dla 
klientów cena 1650zł netto+media-
,jest możliwość powiększenia go o 
kolejne pomieszczenie o powierzchni 
27,90m2 oraz lokal który składa się z 
dwóch pomieszczeń i łazienki łączna 
powierzchnia 33m2 cena 1300zł net-
to+media. Dodatkowa powierzchnia 
hala 60m2 cena do uzgodnienia. Lo-
kale znajdują się na terenie zamyka-
nym. Adres Oława ul. Lipowa 13. Tel: 
501775746, 664-459-407

 ► Hala do wynajęcia 50 m kw.,  603-
319-242

TELEFONY

TELEFONY W DOMANIOWIE

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych  - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania  - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy  - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
i Ucznia   - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje na temat 
HIV i AIDS                       - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor   - 71-301-13-13

zastêpca dyrektora  - 71-301-13-14

sekretariat dyrektora  - 71-301-13-11 

                                   - fax: - 71-301-13-12

naczelna pielêgniarka  - 71-301-13-91

ordynator   - 71-301-13-40

izba przyjêæ  - 71-301-13-96

dy¿urka lekarska       - 71-301-13-39 lub 58

dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-37

gabinet zabiegowy  - 71-301-13-97

ordynator   - 71-301-13-22

sekretariat  - 71-301-13-54

izba przyjêæ  - 71-301-13-35

dy¿urka lekarska  - 71-301-13-34

USG:  - 71-301-13-84

EKG  - 71-301-13-85

sala “R”  - 71-301-13-32

ordynator  - 71-301-13-20

sekretariat  - 71-301-13-55

izba przyjêæ:   - 71-301-13-47

dy¿urka lekarska       - 71-301-13-44 lub 45

dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-42 lub 43

sala ”R”  - 71-301-13-46

ordynator  - 71-301-13-21

sekretariat  - 71-301-13-53

izba przyjêæ  - 71-301-13-89

dy¿urka lekarska 

 - ginekologiczno-po³o¿nicza   
- 71-301-1351

dy¿urka lekarska 

 - porodówka  - 71-301-13-52

dy¿urka pielêgniarska 

- ginekologiczno-po³o¿nicza  - 71-301-13-49

dy¿urka pielêgniarska

 - porodówka  - 71-301-13-50

ordynator  - 71-301-13-56

dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-57

ordynator  - 71-301-13-23

dy¿urka lekarska  - 71-301-13-61

dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-60

sala operacyjna  - 71-301-13-62

laboratorium  - 71-301-13-64

blok operacyjny  - 71-301-13-24

POZ  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor   - 71-301-13-92

rehabilitacja  - 71-301-13-68

RTG - pracownia  - 71-301-13-87

ruch chorych  - 71-301-13-78

centrala  - 71-301-13-00

centralna rejestracja do poradni 

specjalistycznych   

 -   71-301-13-00

 -   71-301-13-75

 -   71-301-13-76

TELEFONY W GMINIE O£AWA

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ GINEKOLOGICZNO-PO³O¿NICZY

ODDZIA£ NEONATOLOGICZNY

ODDZIA£ LARYNGOLOGICZNY

RÓ¯NE

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

Urz¹d Gminy  - 71-301-77-35

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-301-77-23

Parafia Nawiedzenia NMP   - 71-301-77-42

Gminne Centrum Kultury   - 71-301-78-79

Urz¹d Gminy  - 71-313-30-44

Gminny Zespó³ Oœwiaty   - 71-313-46-57
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 ► Wynajmę utwardzoną działkę o 
powierzchni 2 500 m² w miejscowości 
Łęg przy drodze nr 455 z dostępem 
do prądu i wody Tel. 601 734 551

 ► Wynajmę pokój w centrum 
Jelcza-Laskowic. Numer telefonu: 
0048601914542

 ► Wynajmę mieszkanie 55 m kw. Tel. 
793 395 005

 ► Wynajmę powierzchnię użytkową 
w sklepie 11 m2. Tel. 504 158 306

 ► WYNAJEM POKOI, NOCLEGI PRA-
COWNICZE OD 45ZŁ/ DOBA Tel. 664 
948 095

 ► Wynajmę mieszkanie 1 pokojo-
we dla jednej osoby na długi czas. 
Umeblowane 2 piętro, plus miejsce 
parkingowe. Czynsz 1tyś. zł./m-c plus 
media. Tel. 602 775 663

 ► Wynajmę pokój samotnej osobie - 
Oława Tel. 509 768 613

 ► Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe 
na Chrobrego 1200 zł 691-740-182

POSZUKUJĘ DO WYNAJĘCIA

 ► Szukam dwupokojowego mieszka-
nia w Jelczu-Laskowicach od 1 czerwca. 
Tel. 888 997 860

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne, 50 m  kw. 
Tel. 883 249 655

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Wycena Nieruchomości Rzeczo-
znawca majątkowy Lesław Pelc. Tel. 
504 227 303

 ► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2,   600-340-
145 www.comforthousenieruchomo-
sci.gratka.pl 

 ► Biuro Nieruchomości: Sprzedaż, 
kupno oraz wynajem mieszkań, do-
mów, działek, lokali. Kredyty mieszka-
niowe, gotówkowe. Wasz Ekspert Do-
rota Kopyta. Biuro Oława ul. Zaciszna 
94/2. Tel. 73 382 74 10

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Elektryk – awarie, montaż, odbio-
ry,   Tel. 608-770-478

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444  Tel. 506-
196-175 695-777-444

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel.  Tel. 604 957 359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-483

 ► Cyklinowanie, Tel. 697-143-799

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
Tel. 665 639 401

 ► Usługi elektryczne w zakresie 
instalatorstwa, pomiarów, naprawy 
maszyn i urządzeń elektrycznych Tel. 
501 230 282

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Pio-Spaw Piotr Kiełbicki. Wykona-
nie płotów, balustrad i innych czyn-
ności spawalniczych Tel. 783 136 074

 ► Rekuperacja projekt, montaż Eko-
Dom  Tel. 693 372 129 

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl tel./
fax 71-313-74-45,

STOLARSTWO

 ► Renowacje mebli antycznych, Tel. 
607-916-795 

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena 
- montaż - serwis, Marcin Ostrowski 
- Oława – ul. Iwaszkiewicza 48. Zapra-
szamy Tel. 500 108 785, www.bdbme-
ble.net,

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 

GRAFICZNĄ 
605 741 606 

AGD
NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 

CHŁODNICZYCH I AGD 
– DOMOWYCH I SKLEPOWYCH 

– OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 
TEL. 508-267-478  71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4,  Tel. 
71 313 26 73 , 502-868-817 

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitar-

nych, www.satix.net.pl, Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Montaż, serwis anten TV-SAT i TV 
naziemna DVB-T.  Tel. 601 061 629

CZYSZCZENIE

 ► Profesjonalne czyszczenie dywa-
nów, wykładzin, tapicerek, Tel. 665 
639 401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► ECO-DAN usługi porządkowe 
kompleksowo. pranie dywanów, wy-
kładzin, mebli tapicerowanych, Tel. 
724 429 736 www.ecodan.eu

 ► Pranie tapicerki meblowej i sa-
mochodowej, dywanów Tanio, sku-
tecznie – www.ecopranie.pl,  Tel. 692 
057 141

 ► Pranie dywanów, kanap. Tel. 53 
567 93 46

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Transport. Bus Maxi. Kraj – zagra-
nica.  693 372 032

 ► Przeprowadzki - transport, niskie 
ceny, 24 h, duże auto, Tel. 604 332 147

 ► Przewóz osób, tanio,  Tel. 604 332 
147

 ► Przewóz mebli,  Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466
 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  

Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Naprawa – montaż junkersy – ku-
chenki – gaz hydraulika 713-134-439

 ► Usługi hydrauliczne. Tel. 693 753 
029

 ► Usługi hydrauliczne, remont łazie-
nek i mieszkań  Tel. 693 753 029 71-
301-52-59 

 ► Usługi hydrauliczne, co.o., wod-
-kan Tel. 503 609 482

 ► Junkers - naprawa, montaż 501-
278-041

BUDOWLANE

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
71 301 52 59 , 693 753 029

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
693 753 029

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 

10 000 PROJEKTÓW TYPOWYCH 
DOMÓW DO WYBORU. 

www.etka.pl 
TEL. 603 685 925 , 71 303 28 05 

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Malowanie natryskowe agrega-
tem, malowanie tradycyjne wałkami, 
gładzie, panele, regipsy, 500-254-830 
Tel. 500 254 830

 ► Ciesielstwo-dekarstwo, Tel. 697 
177 730

 ► Usługi remontowo-budowlane. 
Tanio, szybko i solidnie,   Tel. 663 625 
229

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe,  Tel. 697 106 011

 ► Budowa domów, więźby, pokry-
cia dachowe, wylewki, tarasy, schody 
betonowe, odwierty studni,  Tel. 697 
106 011

 ► Docieplenie budynków, struktury,  
Tel. 607 916 795

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Docieplania, elewacje, remonty 
tanio i solidnie Tel. 698 484 858

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Zgrzewanie papy, naprawy dekar-
skie, remonty kominów, mycie i malo-
wanie dachów, przycinanie i wycinka 
drzew,  Tel. 882-087-150 

 ► Malowanie, tapetowanie, gładź, 
regipsy, kafelki,  ogrodzenia 729 677 
185

 ► Łazienki od A do Z  Tel. 782 495 
853

 ► Układanie glazury Tel. 782 495 
853

 ► Rekuperacja projekt, montaż. Eko-
Dom  693 372 129

 ► Łazienki, podłogi, malowanie, ta-
petowanie, solidnie 693-585-786

DUO-REM
KOMPLEKSOWE WYKOŃCZENIA 

WNĘTRZ, ŁAZIENKI, 
GK, PANELE, ITP.

GŁADZIE, MALOWANIE, 
DORADZTWO 

TEL. 881 782 218

 ► Docieplanie budynków, tynki 
strukturalne, malowanie elewacji, 
posadzki przemysłowe Tel. 505 668 
794

 ► Dar-Bud usługi brukarskie Tel. 665 
289 776

 ► „Dawidex” usługi koparko-lado-
warką  Tel. 514 987 655

 ► Najlepsza metoda ocieplania pod-
daszy, piana PUR, gwarancja 25 lat Tel. 
792 557 433

 ► Kompleksowe wykańczanie 
wnętrz 695-217-547

 ► Remonty mieszkań, płytki, łazien-
ki, płyty gk - zabudowa, panele, malo-
wanie 695-217-547

 ► Usługi glazura, łazienki - posadzki, 
malowanie 882-595-106

 ► Malowanie dachów, pokrycia 
blachodachówką, drobne obróbki 
dekarskie, wiaty garażowe, prace w 
ogrodzie oraz malowanie wnętrz.  Tel. 
794 688 879

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Artur Wawer Tel. 888-664-585 
www.artur.video-weselne.pl

 ► Videofilmowanie, Tel. 508-295-
104

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY

 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-
nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

 ► Oprawa muzyczna DJ EJSY, oferu-
jemy stoisko z watą cukrową i popcor-
nem wraz z obsługą Tel. 667-054-756 

 ► Nagłośnienie i oprawa muzyczna 
imprez - tel. 531075797 zapytania: 
(radiohitfm@wp.pl )

 ► Organizacja imprez w plenerze, 
wynajm ław i stołów, pawilonów, grill, 
własne nagłośnienie - tel. 531075797  
(radiohitfm@wp.pl )

 ► Zespół muzyczny Mała Kapela  Tel. 
512 802 544

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

BIURO TŁUMACZEŃ ETO. 
TŁUMACZENIA 

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE, 
OŁAWA, UL.BRZESKA 19, 

TEL. 501-621-443 71-318-10-50

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY
 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 

rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe         -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna  -  9 9 8
Stra¿ Miejska  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan. -  9 9 4
Pogotowie Gazowe -  9 9 2
Sanepid                - 71-313-38-21 
Zagro¿enie epidemi¹ - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji

  - 71-381-72-22

Szpital Powiatowy  - 71-301-13-11

Stra¿ Miejska  - 71-301-12-22

Stra¿ Miejska   

Patrol zmotoryzowany  - 601-146-905

Stra¿ Gminna  - 71-313-25-83

Kom. Powiatowa PSP  - 71-313-40-45

Pogotowie Energet.  - 71-313-29-06

Zak³. Wod. i Kan.  - 71-303-95-21

Zak³ad Gazownictwa  - 71-313-23-61

Dom Pomocy Spo³ecz.  - 71-313-01-10

Dzienny Dom Pobytu  - 71-313-29-91

Polski Czerwony Krzy¿  - 71-313-23-25

Dworzec PKS O³awa  - 71-313-72-32

Oœrodek Kultury  - 71-313-28-29

K¹pielisko OCKF   - 71-313-21-89

Dom Dziecka  - 71-313-20-51

Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania  
Przemocy w Rodzinie  - 71-313-25-17

Miejski Zespó³  Ekonomiczno

-Administracyjny Szkó³   - 71-313-25-70

Inf. LOT  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja  - 71-318-71-21

UP nr 3, ul. Wroc³awska  - 71-318-71-17  

UP nr 4, ul. B. Chrobrego   - 71-318-71-18  

UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza       - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia  - 71-313-22-41 

MB Ró¿añcowej  - 695-630-418

Mi³osierdzia Bo¿ego  - 71-313-86-88  

Œw. Ap. Piotra i Paw³a  - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe  - 71-301-15-22

Powiatowy Urz¹d Pracy  - 71-313-90-33

Prokuratura  - 71-313-40-11  

S¹d Rejonowy  - 71-313-24-44

Urz¹d Skarbowy  - 71-303-94-39 

Informacja podatkowa  - 71-303-94-33

Urz¹d Miejski O³awa         - 71-303-55-01/02

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-313-38-58

Powiatowy Zarz¹d Drogowy   - 71-303-30-19  

Sanepid  - 71-313-38-21

ZUS  - 71-303-98-00

Jednostka Ratowniczo  - Gaœnicza PSP 

  - 71-318-81-62  

Komisariat Policji  - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy   - 71-381-71-22

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-381-71-12

Powiatowy Urz¹d Pracy   -71-318-33-46    

Zak³ad Gospodarki  Komunalnej 

  - 71-303-52-31

Zak³ad Gospodarki Mieszkaniowej TBS 

  - 71-318-81-47

Zespó³ Ekonomiczno-Administracyjny Szkó³ 

  - 71-712-09-88

NMP Królowej Polski  - 71-318-81-03 

Stanis³awa Biskupa  - 71-318-15-55  

Maksymiliana Kolbego  - 71-318-13-74

 

UP ul. Folwarczna  - 71-318-71-07   

UP ul. Liliowa  - 71-318-71-08  

UP ul. Wroc³awska  - 71-318-71-09   

UP ul. Techników  - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 

NAD ZWIERZÊTAMI    
- Jelcz-Laskowice  - 71-318-22-89

- O³awa  - 71-313-51-11

TELEFONY ALARMOWE

TELEFONY O³AWSKIE

URZÊDY POCZTOWE

PARAFIE

URZÊDY W O£AWIE

TELEFONY W J-L

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

INNE
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MOTORYZACYJNE
 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 

Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 
PŁACIMY NAJWIĘCEJ 

TEL. 504-004-956

 ► Autolaweta 24 h – uslugi,  Tel. 781 
306 420

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420

Szukają domu

Maks czeka na nowy dom, 
tel. 792-424-962

Bolek czeka na nowy dom, 
tel. 792-424-962

Młodziutka Moli czeka na dom, 
tel. 792-424-962

Iwo czeka na nowy dom 
792424962 

Florek czeka na dom 792424962 

Młoda suczka czeka na 
właściciela 792424962

Kilkuletni, średni, pilnujący 
mieszaniec, tel. 667-735-988

BMW SPRZEDAM E46, 1.8, 2001 R., 
USZKODZONE, DO NAPRAWY 
BLACHARSKO-LAKIERNICZEJ,  

TEL. 669 742 925

SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU 
GRATIS, WYSTAWIAMY 

ZAŚWIADCZENIA NIEZBĘDNE 
DO WYREJESTROWANIA W 

WYDZIALE KOMUNIKACJI I FIRMIE 
UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414  509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

 ► skuter peugeot speedfight2 po 
kapitalnym remoncie OC ważne do 
lipca 2019 r., rok prod. 2007 r., cena 
1500 zł Tel. 721 711 276 tylko smsy - 
oddzwonię

 ► Sprzedam Punto 2 Tel. 665 102 
478

nati3@tlen.pl

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

RÓŻNE
BIURO RACHUNKOWE INCOME 

- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW 
I ROZCHODÓW, 

PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ, 
ROZLICZENIA Z ZUS I US, 

OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 
TEL. 604-071-018,  71-734-57-33 

 ► Kredyty konsolidacyjne gotówko-
we pożyczki pozabankowe biuro Oła-
wa pl. Gimnazjalny 5 B plastry miodu 
obok punktu z dorabianiem kluczy i 
sklepu odzieżowego. Kontakt  Tel. 501 
169 184

NAUKA
 ► Matematyka - korepetycje 505-

188-102

 ► Korepetycje z matematyki. Tel. 
722295602

PodziękowaniaPodziękowania
Panu sołtysowi Osieka Stanisławowi Socha 
oraz żonie Bożence za zorganizowanie 
wycieczki do Czech pt. Spacer po Pradze 
dziękują seniorki

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
internet: www.gazeta.olawa.pl;
e-mail: redakcja@gazeta.olawa.pl
55-200 O³awa, ul. Chrobrego 19; 
tel. 71 313 70 78, 

Jerzy Kamiñski (red. naczelny), Krzysztof 
Andrzej Trybulski, Zbigniew Bachul, 
Edward Bykowski, Wioletta Kamiñska, 
Kamil Tysa, Agnieszka Herba, Grzegorz 
Kacała i Jacek Polasz.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, 
adiustacji materia³ów i zmiany tytu³ów.
Za treœæ og³oszeñ redakcja nie ponosi 
odpowiedzialnoœci i nie zwraca materia³ów 
niezamówionych.

(TS) - tekst sponsorowany

tel. i fax 71-313 70 78 
Bogus³aw Szymañski - reklama, przetargi 
e-mail: reklama@gazeta.olawa.pl

Biuro og³oszeñ w O³awie, 
Ma³gorzata Najgebaur, 
ul. Chrobrego 19, tel. i fax 71 313 35 57, 
e-mail: gosia@gazeta.olawa.pl, 
czynne: poniedzia³ek, wtorek 8-16 
œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
sobota nieczynne.

Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
wtedy, gdy gazeta jest patronem medial-
nym wydarzenia.

RYZA Sp. z o.o., 
55-200 O³awa, ul. B. Chrobrego 19, 
NIP: 912-184-21-80, KRS 0000321273, 
tel. 71 313 35 57
Druk: POLSKA PRESS Sp. z o.o.
      Oddział Poligrafia
      Drukarnia Sosnowiec

DZIAŁ REKLAM

WYDAWCA

REDAGUJ¥

REDAKCJA

Luna czeka na dom 792424962 
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sport
Szef  działu:  Krzysztof A.Trybulski     kat@gazeta.olawa.pl

Przegrani, wykartkowani 
i od awansu 
odsuwani... 

Startuje 
„Volley Liga”

s. 39s. 35

CIĘŻARY 
DMP 

W wierzbniańskiej hali 
sportowej im. Szymona 
Kołeckiego rozegrano 
4 maja jeden z pięciu 
turniejów, stanowiących 
drugą turę drużynowych 
mistrzostw Polski. Świetnie 
spisali się w tych zawo-
dach liderujący po I turze 
multimedaliści DMP - 
sztangiści „Budowlanych” 
Opole, którzy i tym razem 
zdecydowanie wygrali 
rywalizację ogólnokrajową 
i ustanowili kilka 
rekordów Polski

W tegorocznym zespoło-
wym czempionacie krajowym 
osiem czołowych zespołów 
z poprzednich mistrzostw 
oraz dwa najlepsze w roz-
grywkach drugoligowych 
w roku 2018, stanowią I ligę, 
a sześć słabszych, w tym dwaj 
spadkowicze z najwyższego 
poziomu - II ligę. Podobnie 
jak w pierwszej turze obecne-
go cyklu, teraz także szesna-
ście ekip podzielono na pięć 
grup, po części losowo, a po 
części terytorialnie. Rywale 
w danej grupie nie zawsze 
byli z tej samej ligi, bo to nie 
miało znaczenia dla końcowej 
klasyfi kacji. Dzięki łączom in-
ternetowym wyniki na bieżąco 
przeliczała bowiem Komisja 
Ligi, działająca przy Polskim 
Związku Podnoszenia Cię-
żarów i ustalała klasyfi kację 
etapową oraz generalną roz-
grywek. Warto przypomnieć, 
że jej nowym przewodniczą-
cym i zarazem dyrektorem 
DMP jest od niedawna Jacek 
Góralski - były zawodnik, 
a potem wieloletni działacz 
i menedżer LKS „Polwica” 
Wierzbno, od listopada 2016 
pełniący także funkcję prezesa 
Dolnośląskiego Związku Pod-
noszenia Ciężarów. 

Rywalizację w drugiej run-
dzie tegorocznych druży-
nowych mistrzostw Polski 
niektórzy sztangiści rozpo-
częli już 27 kwietnia. W tym 
dniu, w nowej hali sportowej 
w Raszynie, konkurowały 
dwie ekipy pierwszoligowe - 
CLKS „Mazovia” Ciechanów 
i „Horyzont” Mełno oraz dwie 
drugoligowe - FUKS „Lotnik” 
Grochów i KS Raszyn. 

Pozostałe zespoły wal-
czyły 4 maja, na turniejach 
w Nowym Tomyślu, Kępnie, 
Warszawie i w Wierzbnie. 
Formalnym gospodarzem 
wierzbniańskich zawodów 
był MAKS „Tytan” Oła-
wa. Podopieczni Katarzyny 
i Waldemara Ostapskich ry-
walizowali ze sztangistami 
„Budowlanych” Opole oraz 
z wypożyczającymi oławia-
nom swoją halę zawodnikami 
LKS „Polwica” Wierzbno. 

Zespoły startują w poszcze-
gólnych rzutach w sześcio-
osobowych składach, w tym 
może być jedna kobieta oraz 
jeden zawodnik lub zawod-
niczka wypożyczeni z innego 
klubu. W trakcie rywalizacji 
turniejowej sztangiści nie-
zależnie od wagi podchodzą 
do coraz większych cięża-
rów, a każdy ma prawo do 
trzech prób w rwaniu i trzech 
w podrzucie. Wyniki uzyskane 
przez startujących w dwuboju 
olimpijskim przelicza się na 
punkty według męskiej tabeli 
Sinclaira, zaś rezultat ustano-
wiony przez przedstawicielkę 
płci pięknej mnoży się dodat-
kowo o współczynnik 1,4. 
Na końcowy wynik drużyny 
składa się suma punktów, 
uzyskanych przez pięciu jej 
najlepszych reprezentantów. 
Dodatkową premię punktową 
- od 15 do 35 (w zależności 
od wieku) - otrzymują mło-
dzieżowcy. 

Z trzech ekip, rywalizują-
cych w Wierzbnie o kolejne 
punkty do klasyfi kacji w dru-
żynowych mistrzostwach 
Polski, dwie korzystały z wy-
pożyczonych sztangistów. 
W barwach LKS „Polwica” 
Wierzbno i tym razem wy-
stąpiła gościnnie wycho-
wanka tego klubu, obecnie 
zawodniczka „Budowlanych” 
Opole - Katarzyna Kraska. 
Natomiast w stroju MAKS 
„Tytan” Oława podnosił cię-
żary Marek Komorowski 
- aktualnie sztangista klubu 
MOS Opole. 

Rywalizację na pomoście 
hali w Wierzbnie i tym razem 
rozpoczął najmłodszy uczest-
nik zawodów i tegoroczny 
debiutant w tej dyscyplinie 
sportu - trzynastoletni oła-
wianin Maciej Frysztak. Pod-
opieczny Ostapskich w obu 
bojach poprawił swoje rekor-
dy życiowe, zaliczając łącz-
nie 188 kg (50+68), co przy 
wadze zawodnika 58,8 kg, 

w tabeli Sinclaira stanowiło 
209 pkt. I chociaż w stosunku 
do lutowych zawodów młody 
sztangista z Oławy poprawił 
się aż o 100 kg i o ponad 
40 sinclairowych „oczek”, 
to i tym razem jego wynik 
był najsłabszym rezultatem 
w gronie zawodników „Ty-
tana” i nie został zaliczony 
do wyniku drużyny z Oławy. 
Ambitnie walczył ze sztan-
gą inny młody zawodnik 
„Tytana” - Radosław Kanar. 
W rwaniu zaliczył jednak 
tylko 78 kg (w drugim po-
dejściu), natomiast w pod-
rzucie miał dwie udane próby 
i uzyskał w tym boju 101 kg. 
Łączny wynik Kanara to 179 
kg oraz 260,6 pkt. 

Po uzyskaniu 125 kg 
w rwaniu, spore problemy 
miał w podrzucie doświad-
czony Tadeusz Biega, ale 
ostatecznie zaliczył 165 kg, 
osiągając w dwuboju 290 
kg i 323,6 pkt. Poprawnie 
dźwigał także Paweł Ostap-
ski - z wynikiem w dwuboju 
243 kg (113+130) uzyskał dla 
drużyny 300 punktów. 

Najlepsi w oławskim ze-
spole okazali się tym razem 
Jakub Zieliński i gościnnie 
występujący w barwach „Ty-
tana” Marek Komorowski 
z Opola. Popularny „Zielak” 
wyrwał 142 kg i podrzucił 
178 kg, co dało wynik w dwu-
boju 320 kg oraz łącznie 
z premią za młody wiek - 
346,8 pkt Sinclaira. Popular-
ny „Komor” natomiast zdobył 
346,7 pkt. 

W „Tytanie” i tym razem 
zabrakło najlepszej obecnie 
oławskiej sztangistki Kingi 
Kaczmarczyk. Poprzednio 
trener Ostapski oszczędzał 
podopieczną przed startem 
na mistrzostwach Europy 
seniorek, które na początku 
kwietnia były rozgrywane 
w Batumi. Teraz absencja oła-
wianki wyniknęła z kontuzji, 
jakiej nabawiła się podczas 

mistrzostw w gruzińskim 
kurorcie. 

Z pewnością brak Kingi 
Kaczmarczyk spowodował, że 
MAKS „Tytan” Oława uzyskał 
na turnieju w Wierzbnie tylko 
1577,9 pkt, co ostatecznie 
w skali ogólnopolskiej po 
dwóch rzutach uplasowało 
oławski klub na szóstej pozy-

cji w I lidze. To oznacza, że 
sztangiści „Tytana” będą ry-
walizowali w fi nale mistrzostw 
w grupie spadkowej. 

Do grona pięciu najlepszych 
ekip, które w finałowej roz-
grywce powalczą o tytuł dru-
żynowych czempionów kraju, 
zakwalifi kował się natomiast 
LKS „Polwica” Wierzbno. 

W majowym turnieju sztan-
giści z gminy Domaniów uzy-
skali 1653,7 pkt, a łącznie po 
dwóch rzutach - 3328,1 pkt, 
co przesądziło o awansie do 
czołowej „piątki”. 

W drużynie z Wierzbna i tym 
razem świetnie spisała się Ka-
tarzyna Kraska, która w skali 
kraju uległa tylko swojej ko-
leżance klubowej i obecnie 
najlepszej polskiej sztangistce 
- Joannie Łochowskiej, oraz 
Paulinie Rutkowskiej z „Ma-
zovii” Ciechanów. Małżonka 
trenera LKS „Polwica” Adama 
Kraski zdobyła 366,8 pkt, uzy-
skane za wynik w dwuboju 185 
kg (78+107). Niezły rezultat 
uzyskał także szkoleniowiec 
„Polwicy” - wyrwał 150 kg 
i podrzucił 191 kg, co dało 
mu 357,0 pkt w klasyfikacji 
Sinclaira. Do dorobku drużyny 
z Wierzbna dołożyli swoje wy-
niki: Kacper Jakóbczak - 324,4 
pkt, Patryk Kasielski - 313,5 

pkt oraz Karol Gontlach - 
292,0 pkt. 

Bezsprzecznie najlepsi na 
turnieju w Wierzbnie i w całym 
kraju, byli podopieczni trenera 
Ryszarda Szewczyka, wśród 
których są nie tylko czołowi 
obecnie i już bardzo doświad-
czeni polscy sztangiści - Jo-
anna Łochowska, Arkadiusz 
Michalski i Krzysztof Zwa-
rycz, ale także „młode wilki”, 
jak niespełna dwudziestoletni 
Marcin Izdebski. I właśnie 
popularny „Izba” był cichym 
bohaterem wierzbniańskich 
zawodów. Ustanowił bowiem 
trzy nowe rekordy Polski ju-
niorów (U-20) w kategorii 
wagowej do 109 kg - w rwaniu 
160 kg, w podrzucie 193 kg 
oraz w dwuboju 353 kg. 

Łącznie „Budowlani” Opole 
uzyskali 4 maja 2031,9 pkt 
i po dwóch rzutach z łącznym 
rezultatem 3993,7 pkt wy-
przedzają o 478,8 pkt CLKS 
„Mazovia” Ciechanów oraz 
o 498,8 pkt UKS „Impuls” 
Warszawa. Piąty w klasyfi kacji 
LKS „Polwica” Wierzbno traci 
do liderów 665,6 pkt.

                *
Według zamierzeń organiza-

torów, tegoroczne drużynowe 
mistrzostwa Polski miały być 
zakończone już w pierwszym 
półroczu. Kumulacja innych 
imprez rangi krajowej i mię-
dzynarodowej spowodowała, że 
postanowiono fi nałową rundę 
przełożyć na jesień, a konkret-
nie na 12 i 13 października. 
Pięć czołowych drużyn I ligi 
powalczy wówczas o mistrzo-
stwo kraju na turnieju w Opo-
lu, a pięć pozostałych będzie 
rywalizować w hali OCKF 
w Oławie o utrzymanie pierw-
szoligowego statusu. Drugoli-
gowcy, również podzieleni na 
dwie grupy, konkurować będą 
na turniejach w Polkowicach 
i w Konstantynowie Łódzkim. 
Przeszkodą do utrzymania 
tego październikowego terminu 
mogą być jednak wyznaczone 
niedawno na ten sam week-
end mistrzostwa Europy U-20 
i U-23 w Bukareszcie... 

TEKST I FOT.: 
KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 

kat@gazeta.olawa.pl

W WIERZBNIE widzieliśmy NAJLEPSZYCH!

Cichy bohater wierzbniańskich zawodów - Marcin Izdebski z „Budowlanych” Opole - nowy rekordzista 
Polski juniorów w kategorii wagowej do 109 kg

Z grona zawodników z powiatu oławskiego na pomoście w hali im. Szymona 
Kołeckiego najlepiej spisała się sztangistka „Budowlanych” Opole Katarzyna 
Kraska, występująca gościnnie w barwach LKS „Polwica” Wierzbno

Najwięcej punktów dla oławskiego „Tytana” zdobył tym razem Jakub Zieliński
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Wędkarstwo 
Spinning 

Sportowy Klub  
Wędkarstwa Spinningo-
wego „Wydra” 12 maja 
zorganizował drugą turę 
zawodów w cyklu „Grand 
Prix”

Impreza odbywała się na 
Odrze i  jej kanale w  Gaj-
kowie, przy podwyższonej 
i  szybko płynącej wodzie. 
Rywalizowano na żywej ry-
bie, zgodnie z  regulaminem 
zawodów sportowych. Naj-
pierw losowano więc numery 
mat z przymiarem oraz kartą 
startową. Po złowieniu ryby, 

wędkarz układał ją na macie, 
wykonywał zdjęcie i wypusz-
czał zdobycz z powrotem do 
wody. Tak udokumentowany 
połów zaznaczano w  karcie 
startowej, wpisując godzinę, 
gatunek ryby oraz jej długość. 
Pogoda nie dopisała, bo akurat 
w  dniu zawodów przeszła 
załamanie. Chwilami padał 
rzęsisty deszcz, a wędkarzom 
mocno we znaki dawał się też 
zimny wiatr. Jak komentowali 
po zawodach ich uczestnicy, 
dużym wyzwaniem było wią-
zanie przynęt. Mimo trudnych 
warunków złowiono łącznie 
51 drapieżników - 9 kleni, 
jazia i  41 okoni. Zwyciężył 
Janusz Szwarc, który wy-
ciągnął z  wody klenia i  14 
okoni, za co uzyskał 1855 pkt. 
Drugie miejsce zajął Robert 

Pilśniak - 2 klenie i 4 okonie, 
ocenione na 1495 pkt. Na 
trzecim uplasował się Henryk 
Kisiel - kleń i 4 okonie, 1185 
pkt. Na kolejnych miejscach: 
Tadeusz Sobotowicz - kleń, 
jaź i 2 okonie, 1045 pkt; Sła-
womir Bednarczyk - 2 klenie, 
5 okoni, 960 pkt; Janusz Ro-
mańczukiewicz - 4 okonie, 
640 pkt. 

Zawody sędziował Tadeusz 
Sobotowicz. Puchary wręczał 
prezes SKW „Wydra” Sławo-
mir Bednarczyk. 

                  *
Zarząd Koła PZW nr 19 

w Oławie, wespół z Zakładem 
Wodociągów i  Kanalizacji 
w Oławie, zapraszają 18 maja 
dzieci do lat 14 - na zawody 
spławikowe. Zbiórka i zapisy 

- do godz. 8.00, nad stawem 
w parku miejskim, koło dwor-
ca PKP. Obecność opiekuna 
obowiązkowa!

                *
Koło PZW nr 90 „Rze-

mieślnik” informuje swoich 
członków o  zmianie terminu 
mistrzostw Koła. Te zawody 
przeniesiono z  12 maja, na 
niedzielę 19 maja. Powodem 
tej roszady była kolizja termi-
nów z zawodami weteranów, 
przeprowadzonych 11 i  12 
maja przez Okręg Wrocławski 
PZW. 

               ***
Wszyscy wędkarze mogą 

współtworzyć tę rubrykę, 
dzwoniąc pod numer telefonu: 
+48-600-378-240.

(Graro)

W Gajkowie zwyciężył 
Janusz Szwarc

Najlepsi wędkarze w zawodach SKWS „Wydra”, na fot. stoją od lewej: 
Tadeusz Sobotowicz, Henryk Kisiel, Sławomir Bednarczyk, Janusz 
Szwarc, Janusz Romańczukiewicz i Robert Pilśniak
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Piłka nożna 
Klasa „B” 

Coraz śmielej podąża do 
klasy „A” Dolomit Chwałowi-
ce, który w derbach gminy 
Jelcz-Laskowice pewnie 
i wysoko pokonał miłocickie-
go Piasta. Chwałowiczanom 
pomogli sąsiedzi z gminy 
Czernica, wygrywając z wi-
celiderem na jego terenie. 
W meczu na szczycie grupy 
VI lider Bór-Zaodrze zremi-
sował w Oławie z kurowskim 
wiceliderem. Zwraca uwagę 
bardzo wysokie zwycięstwo 
chwalibożyckiej Burzy 
w Oleśnicy Małej, gdzie 
do bramki rywali aż sześć 
razy trafił Mateusz Kuś, 
a gole strzelali także... Piotr 
Słonina i Daniel Skwarek

Grupa V 

Dolomit Chwałowice - Piast Miłocice 5:1

Trzy bramki zdobył dla go-
spodarzy Paweł Okoński a po 
jednej - Kamil Białek i Marcin 
Kołodziejczyk. Honorowego 
gola dla gości strzelił Karol 
Raczkowski.

Skra Wojnowice - Zalesie Wójcice 4:4 

Dla Skry trafiali: Marek Tu-
ros (dwukrotnie) oraz Maciej 
Miśta i  Łukasz Tarka, a  dla 
Zalesia: Krzysztof Pater (dwa 
razy) oraz Krzysztof Nowako-
wicz i Wadym Kułyk. 

Polonia Miłoszyce Sparta II Wrocław 0:3 vo

Na boisku lepsza była Polo-
nia, wygrywając 2:1, po bram-
kach Piotra Golińskiego (w 58 
min.) i Dawida Godlewskiego 
(86). Dla Sparty trafił w  63 
min. Michał Skura. Okazało 
się jednak, że w Polonii wy-
stąpił nieuprawniony zawod-

nik (działacze miłoszyckiego 
klubu źle zinterpretowali prze-
pisy o  okresie zawieszenia 
jednego ze swoich piłkarzy 
i nieświadomie wpuścili go do 
gry). Wynik meczu zweryfiko-
wano więc jako walkower 3:0 
dla Sparty. 

KP 99 Śliwice - Widawa Grędzina 1:1

Gola dla Widawy strzelił 
Arkadiusz Smyczyński.

LZS Zbytowa - Czarni Chrząstawa 0:2
MKP II Wratislavia - Błękitni Krzeczyn 2:0
MKS Sołtysowice - WKS Wilczyce 1:1

Pauzowała Pogoń Kopalina 

Tabela po XXIII kolejce
1. Dolomit Chwałowice 	 56 	 78:23
2. KS Zbytowa 	 52 	 85:22
3. Czarni Chrząstawa 	 50 	 79:26
4. Widawa Grędzina 	 39 	 53:35
5. WKS Wilczyce 	 34 	 68:49
6. Błękitni Krzeczyn 	 34 	 56:38
7. MKP II Wratislavia 	 32 	 64:49
8. Polonia Miłoszyce 	 31 	 37:31
9. Skra Wojnowice 	 28 	 64:56

10. MKS Sołtysowice 	 28 	 43:51
11. Sparta II Wrocław 	 27 	 45:36
12. Zalesie Wójcice 	 24 	 47:46
13. KP 99 Śliwice 	 21 	 36:73
14. Pogoń Kopalina 	 7 	 30:110
15. Piast Miłocice 	 0 	 14:154
                                *

W niedzielę  19 maja, 
o  godz.11.00, spotkają się: 
Widawa - MKS Sołtysowice 
oraz Błękitni - KS Zbytowa; 
o godz. 12.00 Dolomit podej-
mie w  Bystrzycy Czarnych, 
a o 14.00 Piast powalczy z KP 
99 Śliwice. O 14.30 zagrają: 
Sparta - Pogoń, a  o 17.00: 
WKS Wilczyce - Skra i Zalesie 
- Polonia.  

Grupa VI

Bór-Zaodrze Oława - Logan Kurów 1:1

Prowadzenie dla lidera uzy-
skał w  17 min. Michał Ma-
czuga, a wyrównał w 68 min. 
Andrzej Koszelowski. 

Kwarcyt Jegłowa - Zorza Niemil 3:1

Samobójczego gola strzelił 
dla Zorzy obrońca Kwarcytu 
Grzegorz Iwanowicz. 

Amator OM - Burza-Dombud 0:12

Bramki: Mateusz Kuś - 6, 
Piotr Słonina - 2 oraz Daniel 
Skwarek, Bartosz Trzebuniak, 
Piotr Kwiatkowski i Damian 
Mazur - po 1. 

Jankowianka - Odra Kotowice 3:1

Po golu Jana Pabiana  
z 11 minuty goście prowadzili 
1:0, ale po przerwie trafiali 
tylko gospodarze- Krzysz-
tof Wiśniewski (w 72 min.), 
Sebastian Jankowski (76) 
i Patryk Tomaszewski (+90). 

Polonia Godzikowice - Rzemieślnik Oława 0:2

Strzelcy: Piotr Żmuda  
(w 18 min.) i Maciej Szymań-
ski (60). 

Pogoń Kowalów - LKS Ścinawa P. 2:3

Dwie bramki dla Ścinawy 
zdobył Paweł Jankowski, 
a jedną Krzysztof Jastrzębski.

Ognisko Przeworno - Czarni Sobocisko 1:0

Pauzował Orzeł Święta Katarzyna

Tabela po XXIII kolejce
1. Bór-Zaodrze Oława 	 54 	 79:20
2. Ognisko Przeworno 	 49	  69:26
3. Logan Kurów 	 47 	 67:31
4. Jankowianka Wierzbno 	 42 	 66:35
5. Orzeł Święta Katarzyna 	41 	 61:25
6. Burza Chwalibożyce 	 40 	 77:31
7. Czarni Sobocisko 	 36 	 54:37
8. Rzemieślnik Oława 	 35 	 67:36
9. LKS Ścinawa Polska 	 34 	 46:38
10. Kwarcyt Jegłowa 	 22 	 38:65
11. Zorza Niemil 	 22 	 44:40
12. Pogoń Kowalów 	 12	  39:96
13. Polonia Godzikowice 	 9 	 27:102
14. Odra Kotowice 	 8 	 27:94
15. Amator Oleśnica Mała 	 5 	 18:103

* 

W niedzielę  19 maja, 
o godz.11.00 spotkają się: Lo-
gan - Amator, Zorza - Polonia, 
Rzemieślnik - Pogoń, Odra 
- Kwarcyt, LKS Ścinawa P. - 
Orzeł, Czarni - Jankowianka, 
Burza - Ognisko. Pauzuje 
Bór-Zaodrze               (KAT)

Skwarek i Słonina upiekli Amatora

Siatkówka 
Amatorsko 

Rozpoczyna się  
Jelczańska Liga Siatkówki 
„Volley Liga”

Do rozgrywek zgłosiły się 
trzy zespoły kobiet - „Torpe-
dy”, „Volley Team” i kadetki 
TS „Faurecia Volley” Jelcz-
-Laskowice, oraz sześć drużyn 
mężczyzn - EFL „Caparol 
Color House Team”, „Insty-
tut Mechaniki”, „Państwowa 
Straż Pożarna” Jelcz-Lasko-
wice, „Garażowi Piwosze”, 
„Drim Team” i  młodzicy TS 
„Faurecia Volley” Jelcz-La-
skowice. - Rywalizacja za-
powiada się bardzo ciekawie 
- mówi prezes „Volleya” Piotr 
Piechota. - Liga ma charakter 
amatorski i  liczy się przede 

Czas na pierwsze 
starcia! wszystkim świetna zabawa, 

jednak wiemy, że w ostatnim 
czasie wszystkie drużyny moc-
no trenowały oraz rozgrywały 
mecze sparingowe. Już teraz 
zapraszamy kibiców na trybu-
ny hali CSiR, do kibicowania 
swoim faworytom! 

Mecze będą rozgrywane 
w czwartki i piątki, od godziny 
20.00. Organizatorzy proszą, 
by zespoły stawiały się w hali 
najpóźniej o 19.30. W czwar-
tek 16 maja o godzinie 19.50 
odbędzie się oficjalne otwarcie 
rozgrywek. 

                   * 
W czwartek 16 maja zmie-

rzą się: EFL „Caparol Color 
House Team” i  TS „Volley 
Młodzicy”, a także „Torpedy” 
i „Volley Team”. Dzień później 
swoje mecze rozegrają „Drim 
Team” i „Instytut Mechaniki” 
oraz „Państwowa Straż Po-
żarna” i „Garażowi Piwosze”. 
Początek wszystkich spotkań 
- o godz. 20.00. 

(kt)

Dyżury składkowe w oławskich kołach PZW:

* Skarbnik Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie przyjmuje wpłaty we wtorki, czwartki i piątki, 
od godz. 16.00 do 18.00, w sklepie wędkarskim naprzeciw dworca PKS. 
W tym samym miejscu takie sprawy członków Koła PZW nr 19 załatwia Agata Kieda.
* Skarbnik Koła PZW nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje w jego siedzibie, przy ul. 3 Maja 1a 
w Oławie - w środy, od godz. 16.00 do 18.00. W pozostałe dni - w zakładzie rzemieślniczym 
Wiesława Mądrzyka, ul. ks. Kutrowskiego (do godz. 15.30).
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Zespół Marcina Dymkow-
skiego po zaciętej walce 
zremisował z dobrze 
spisującymi się w roz-
grywkach trzecioligowych 
wrocławianami. W tym 
meczu lepsze wrażenie 
sprawiali jednak znacznie 
niżej notowani gacianie...

0:1 - MATEUSZ KLUZEK (W 30 MIN., Z KARNEGO) 
1:1 - JAN JAKACKI (68)

GAĆ
20 KWIETNIA 2019. STADION GMINNY. WIDZÓW 
OK. 150.

SĘDZIOWALI 
SZYMON GRABARA Z SOSNOWCA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI LINIOWI - MARCIN 
KWIECIEŃ I ANDRZEJ ZAWIŚLAK (WS ŚZPN 
KATOWICE).

ŻÓŁTE KARTKI
MICHAŁ GAŁASZEWSKI (W 59 MIN.) I PAWEŁ 
NIEMIENIONEK (77) - OBAJ ZA FAULE; 
KRZYSZTOF CIEŚLA (+45) - ZA KRYTYKĘ 
ORZECZEŃ SĘDZIEGO.

FOTO-HIGIENA
GĄSIOROWSKI (4) - PIÓRECKI (4), BARSKI (4), 
KORYTEK (4), KRZYŚKÓW (4) - GROCHOWSKI 
(4), CIEŚLA (3) (61 JAKACKI - 2) - BUJAKIEWICZ 
(4), WEJEROWSKI (4) (89 STACHOWSKI - 
NIESKLASYFIKOWANY), TYLKI (4) (78 HAWRYŁO 
- 1) - GAŁASZEWSKI (4) (61 TARNOW - 2).

ŚLĘZA
ZABIELSKI - STEMPIN, REPSKI, BOHDANOWICZ, 
MOLSKI - WDOWIAK, OLEJNICZAK (78 
BERKOWICZ) - MUSZYŃSKI, NIEMIENIONEK, 
KLUZEK (90 KOTYLA) - TOMASZEWSKI 
(72 LEWKOT).

Początkowo śmielej za-
atakowała Foto-Higiena, zaś 

goście przypatrywali się grze 
gospodarzy. Od 5 minuty 
zarysowała się już jednak 
wyraźna przewaga przyjezd-
nych, a grający od tej chwili 
bardzo nisko miejscowi tylko 
od czasu do czasu kontrowali. 
I właśnie w 5. minucie po 
składanej akcji wrocławianie 
wywalczyli rzut wolny - tuż 
przed szesnastką gacian, ale 
egzekwujący go Jakub Boh-
danowicz uderzył zbyt lekko, 
by zaskoczyć Marcina Gąsio-
rowskiego. 

W 20. minucie skontrowali 
podopieczni trenera Dym-
kowskiego i po szybkiej akcji 
Paweł Bujakiewicz zagrał 
z prawej strony pola karnego 
na szósty metr, do niepilnowa-
nego Dominika Wejerowskie-
go, który strzelił na bramkę, 
ale piłkę odbił instynktownie 
Piotr Zabielski. Minutę póź-
niej Bujakiewicz dośrodkował 
z prawej strony na czwarty 
metr, tam najwyżej wyskoczył 
do piłki Michał Gałaszewski, 
ale znowu kapitalnie interwe-
niował Zabielski. 

W 30. minucie Paweł Nie-
mienionek przerzucił piłkę ze 
środkowej strefy za obronę 
Foto-Higieny, do Adriana 
Repskiego, którego już na 
polu karnym sfaulował Gąsio-
rowski, a arbiter podyktował 
jedenastkę dla przyjezdnych. 
Wykorzystał ją celnym strza-
łem wychowanek MKS Oława 
- Mateusz Kluzek, więc goście 
prowadzili 1:0. 

Dziesięć minut później ude-
rzenie Kacpra Pióreckiego 
sprzed szesnastki obronił 
pewnie Zabielski.

Po zmianie stron, w 65. 
minucie, świetne podanie 
od Michała Grochowskiego 
w środkowej strefie boiska 
przepuścił sprytnie Wejerow-
ski, piłkę opanował Bujakie-
wicz i przed polem karnym 
próbował ominąć Marcina 
Wdowiaka. Obrońca Ślęzy 
próbował zatrzymać skrzy-
dłowego Foto-Higieny zna-
nym z zapasów suplesem, 
ale ten wyrwał się rywalowi 
i uderzył z 15 metrów, jednak 
ponad bramkę. Ku zasko-
czeniu, sędzia na to w ogóle 
nie zareagował - nawet nie 
zwrócił uwagi obrońcy Ślęzy 
za niestosowane zachowanie 
i nieprzepisowe zagranie... 

Trzy minuty później ataki 
gospodarzy w końcu przy-
niosły jednak skutek. Michał 
Tylki zacentrował z lewego 
skrzydła na pole karne go-
ści, a tam niepilnowany Jan 
Jakacki płaskim strzałem 
umieścił piłkę w siatce, obok 
bezradnie interweniującego 
Zabielskiego. Kilkanaście mi-
nut później zza pola karnego 
ponownie uderzył Jakacki, ale 
tym razem golkiper wrocła-
wian pewnie obronił. Chwilę 
po tej sytuacji na bramkę gości 
huknął zza pola karnego Jegor 
Tarnow, ale Zabielski wybił 
futbolówkę końcówkami pal-
ców, ponad poprzeczkę, na 
rzut rożny. Tuż przed końcem 
meczu znów uderzył Tarnow, 
ale tym razem niecelnie. 

              *
Mecz zakończył się więc 

podziałem punktów, z czego 
z pewnością dużo mniej zado-
woleni byli gospodarze, wciąż 

wszak walczący o utrzymanie 
się w III lidze. Dla wrocławian 
natomiast, rywalizujących w za-
sadzie już tylko o przysłowiową 

„pietruszkę” i ewentualnie 
jeszcze o premie meczowe, dwu-
punktowa strata okazała się na 
pewno znacznie mniej bolesna... 

DOMINIK CZERENDA 
sport@gazeta.olawa.pl

Foto-Higiena Błyskawica Gać - Ślęza Wrocław 1:1

REMIS z NIEDOSYTEM

W taki oto nieregulaminowy sposób stoper Ślęzy Marcin Wdowiak (na fot. z prawej) próbował zatrzymać 
Pawła Bujakiewicza. Zawodnik zespołu gospodarzy mimo to utrzymał się na nogach i strzelił z 15 metrów, 
ale piłka poszybowała nad bramką rywali...
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FUTSAL 
Ekstraklasa 

Gospodarze meczu, roz-
grywanego w poniedziałek 
13 maja, w hali przy ulicy 
Startowej w Bielsku-Białej, 
w poprzedniej kolejce 
zapewnili sobie po raz trzeci 
z rzędu tytuł mistrza kraju. 
Początek wróżył niespodzian-
kę - podopieczni Lopeza 
„Chusa” Garcii prowadzili już 
3:0, po sześciu minutach gry. 
Jednak „Rekordziści” jeszcze 
przed przerwą odrobili 
straty, a później przechylili 
na swoją stronę szalę zwycię-
stwa w tym meczu...

Oba zespoły nie oszczędzały 
się, grając z dużą intensywno-
ścią. Już w czwartej minucie 
Sergio Solano otworzył wynik 
tego spotkania, po sprytnie 
rozegranym rzucie wolnym. 
Kilkadziesiąt sekund później 
Victor Andrade podwyższył na 
2:0 dla „Orła”, uderzają w długi 
róg. Po chwili trzeci cios zadał 
Mykoła Morozow, sprytnym 
strzałem sprzed pola karnego. 

Strata trzech goli w ciągu 
81 sekund zmotywowała miej-

scowych do lepszej gry. Nato-
miast przyjezdni cofnęli się, 
broniąc bezpiecznej przewagi.

W 11. minucie „Rekord” 
przeprowadził składną akcję, 
którą zakończył technicznym 
strzałem Artur Popławski. 
Dwie minuty później kontak-
towego gola zdobył Aleksan-
der Bondar, wykorzystując 
dośrodkowanie Jana Janow-
skiego. Do remisu doprowa-
dził Paweł Budniak - po jego 

strzale piłka odbiła się od 
Sebastiana Wojciechowskiego 
i wpadła do siatki, obok za-
skoczonego Macieja Foltyna.

Po zmianie stron nie zmienił 
się obraz gry. Podopieczni 
Andrzeja Szłapy kontrolowali 
wydarzenia na parkiecie, a jel-
czanie kontratakowali, jednak 
bez efektu bramkowego.

W 27. minucie, po dośrod-
kowaniu z rzutu rożnego, 
efektownym wolejem ponow-

nie na listę strzelców wpisał 
się Popławski. Dwie minuty 
później wynik spotkania na 
5:3 dla „Rekordu” ustalił 
Michał Marek, pokonując 
Foltyna strzałem „na raty”.

„Orzeł” mógł się pokusić 
o wyrównanie, jednak za-
przepaścił dwie znakomite 
okazje strzeleckie. Najpierw 
Wojciechowski uderzył nie-
celnie, zamiast podać do lepiej 
ustawionego Solano. Po chwi-
li Andrade huknął z dystansu, 
a futsalówka zatrzymała się na 
słupku bramki miejscowych. 

„Rekord” Bielsko-Biała: 
Michał Kałuża i Bartłomiej 
Nawrat - bramkarze oraz Ka-
mil Surmiak, Jan Dudek, To-
masz Gąsior, Artur Popławski, 
Paweł Budniak, Alex Viana, 
Wojciech Łasak, Krzysztof 
Iwanek, Aleksander Bondar, 
Michał Marek, Michał Kubik 
i Jan Janovsky.

KS „Acana Orzeł Futsal” 
J-L: Maciej Foltyn i Noel 
Charrier - bramkarze, oraz 
Sergio Solano, Mykoła Mo-
rozow, Allyson Amantes, Ad-
riano Foglia, Elia Walty, Janis 
Pastars, Nuno Barbosa, Seba-
stian Wojciechowski, Kacper 
Kędra i Victor Andrade.

Bramki: 
Artura Popławski - dwie (w 

11 i 27 min.) oraz Aleksander 
Bondar (13), Paweł Budniak 
(19) i  Michał Marek (29) - 
dla „Rekordu”, a dla „Orła” 
- Sergio Solano (w 4 min.), 
Victor Andrade (4) i Mykoła 
Morozow (5). 

Żeby beniaminek z Jelcza-
-Laskowic mógł wywalczyć 
medal mistrzostw Polski, to 
w ostatnich dwóch kolejkach 
musi zdobyć cztery punkty 
więcej niż trzeci jak dotąd 
w tabeli „Clearex” Chorzów. 

TOMASZ NEUMANN 
sport@gazeta.olawa.pl

„Rekord” Bielsko-Biała - KS „Acana Orzeł Futsal” J-L 5:3

Zapachniało sensacją

Mykoła Morozow (na fot. z prawej) zdobył w Bielsku-Białej trzeciego 
gola dla „Orła”, ale to nie wystarczyło, żeby pokonać lidera w jego hali...
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PIŁKA NOŻNA
III liga Fotogaleria z meczu na:

Wyniki XXV kolejki, rozgrywanej od 11 maja do 14 maja

GRUPA MISTRZOWSKA 

REKORD BIELSKO-BIAŁA - KS „ACANA ORZEŁ-FUTSAL    5:3
FC TORUŃ - CLEAREX CHORZÓW     9:5
AZS UG GDAŃSKI - POGOŃ 04 SZCZECIN     6:3
RED DRAGONS PNIEWY - MOKS SŁONECZNY STOK BIAŁYSTOK    7:3
RED DEVILS CHOJNICE - AZS UŚ KATOWICE     1:5
MECZ PIAST GLIWICE - GATTA ZDUŃSKA WOLA PRZEŁOŻONO NA 14 MAJA. 

TABELA PO XXV KOLEJCE
1. REKORD B-B  65   151:56
2. FC TORUŃ  54   76:58
3. CLEAREX CHORZÓW  48   104:69
4. KS „ACANA ORZEŁ FUTSAL” J-L  45               87:75
5. RED DRAGONS PNIEWY  38   76:70
6. GATTA ZDUŃSKA WOLA  37   85:79
7. PIAST GLIWICE  37   75:63
8. RED DEVILS CHOJNICE  31   76:97
9. ASZ UŚ KATOWICE  28   74:87
10. SŁONECZNY STOK BIAŁYSTOK  24   76:108
11. POGOŃ 04 SZCZECIN  15   67:122
12. AZS UG GDAŃSK  11   76:139

* W następnej kolejce KS „Acana Orzeł Futsal” J-L 
podejmie FC Toruń. Ten mecz odbędzie się w poniedziałek 
20 maja, w hali jelczańskiego Centrum Sportu i Rekreacji. 
Początek o godz. 20.00.

(TN)

Ekstraklasa futsalu

 Powiedzieli po meczu Not. : (DCz)

Marcin Dymkowski - trener Foto-Higieny   
- Myślę, że ten punkt trzeba szanować, bo został zdobyty w rywalizacji z wice-

liderem, a więc z bardzo dobrą drużyną. Pozostał jednak po tym remisie pewien 
niedosyt. Do przerwy mieliśmy bowiem dwie sytuacje, które fantastycznie spa-
rował bramkarz rywali, a gola straciliśmy po rzucie karnym, gdy przy kontrze 
Ślęzy trochę zaspała nasza defensywa. Goście prowadzili grę, ale niewiele z tego 
wynikało i poza jednostkowymi sytuacjami praktycznie nie stwarzali zagrożenia 
pod naszą bramką. My wyprowadzaliśmy kontry i mieliśmy swoje okazje. Zawiodła jednak 
skuteczność. Gdyby to był inny przeciwnik, to z tego podziału punktów byłbym zawiedziony, 
bo była szansa na wywalczenie pełnej puli. 

Marcin Herc - trener bramkarzy Ślęzy
 - Jechaliśmy do Gaci z chęcią kontynuowania serii spotkań bez porażki. Chcie-

liśmy zagrać dobrą piłkę i liczyliśmy, że to przyniesie oczekiwany efekt, w postaci 
trzech punktów. Musieliśmy sobie jednak radzić z ultradefensywnym ustawieniem 
gospodarzy. Cierpliwe granie w ataku pozycyjnym przyniosło nam bramkę, po rzu-
cie karnym. Rywale szukali szans w dobrze wyprowadzanych kontrach. Było dużo 
walki - niestety kosztem jakości gry. Myślę, że ani my, ani Foto Higiena, nie jesteśmy zadowoleni 
z wyniku, choć patrząc na miejsca obu drużyn w tabeli, strata punktów jest dla nas mniej bolesna. 
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Piłka nożna
IV liga

Po dwóch porażkach z wy-
żej notowanymi rywalami 
- Orłem Prusice i Górnikiem 
Wałbrzych - marcinkowi-
czanie w końcu przełamali 
złą passę w starciach z ze-
społami z ligowej czołówki. 
Po koncertowej grze całego 
zespołu, a zwłaszcza na-
pastnika Rafała Rybińskie-
go, zwyciężyli świdniczan, 
którzy do sobotniego 
meczu w Marcinkowicach 
nie przegrali żadnego 
pojedynku w rundzie 
wiosennej...

1:0 - Mateusz Magusiak (31 min., z karnego) 
1:1 - Alefe Lima Santos (38)
2:1, 3:1 - Rafał Rybiński (45 i 47)

Marcinkowice
11 maja 2019. Stadion MCS. Widzów ok. 100. 

Sędziowali
Bartłomiej Oniszczuk z Jawora - główny 
arbiter oraz asystenci - Piotr Zając 
i Robert Żółty (WS OZPN Legnica). 

Żółte kartki
Jarosław Wejerowski (w 54 min.) i Rafał 
Rybiński (86) - obaj za faule; Sebastian 
Białasik (86) - za krytykę orzeczeń 
sędziego. 

Czerwona kartka
Piotr Florian (w 28 min.) - za faul przy 
akcji ratunkowej. 

„Sokół” Marcinkowice
Janiczak (5) - Ficoń (5), Mądrzejewski 
(5), Kulej (5) - Aramowicz (5), Szydło 
(5) - Wejerowski (3) (83 Połomka - 
niesklasyfikowany), Magusiak (5), 
Polanowski (5) (+90 Mokrzycki - 
niesklasyfikowany) - Bialik (5) (+90 
Synówka - niesklasyfikowany), Rybiński (5) 
(88 Kohut - niesklasyfikowany). 

„Polonia/Stal” 
Kot - Białas (60 Szczygieł), Sowa, Salamon, 
Florian - Filipczak, Białasik - Baumgarten (70 
Orzechowski), Lima Santos, Kozaczenko - Myrta. 

Podopieczni trenera Rafała 
Markowskiego wygrali jesie-
nią z „Sokołem” w Świdnicy 
aż 4:1, a  katami marcinko-
wiczan okazali się wówczas 
szybcy skrzydłowi rodem 
z  Brazylii - Marcos Pauli 
Baumgarten i Alefe Lima 
Santos. W  rewanżowym po-
jedynku ten drugi wystąpił 
na innej pozycji (na środku 
linii pomocy) i może dlatego 
sprawiał mniej problemów de-
fensorom „Sokoła”. Ponadto 
szybkich Brazylijczyków sku-
tecznie neutralizowali młodzi, 
ale równie szybcy zawodnicy 
„Sokoła” - Kamil Aramowicz 
i  Jakub Polanowski. Dodat-
kową i bardzo mocną zaporą 
przed polem karnym gospo-
darzy był dla rodaków Pelego 
i Neymara Michał Szydło. 

Oba zespoły od początku 
grały bardzo ofensywnie, 
dzięki temu kibice oglądali 
bardzo dużo składnych akcji 
i   spięć podbramkowych, po 
jednej i drugiej stronie boiska. 

W  4. minucie główkował 
z  bliska na bramkę przy-
jezdnych Rafał Rybiński, od 
początku spotkania świetnie 
dysponowany, ale piłkę in-
stynktownie wybił na rzut 
różny Bartłomiej Kot.

W  8. minucie skontrowali 
goście, a  podłączający się 
do akcji ofensywnej lewy 
obrońca „Polonii” Piotr Flo-
rian uderzył z  ostrego kąta 
i był bliski pokonania Patryka 
Janiczaka, który interwenio-

wał trochę szczęśliwie, bo na 
raty, ale ostatecznie z dobrym 
skutkiem.

W  kolejnej fazie meczu 
goście próbowali zmienić jego 
przebieg uderzeniami z  dal-
szej odległości, ale strzały 
Andrija Kozaczenki i Jakuba 
Filipczaka skutecznie bloko-
wali defensorzy „Sokoła”. 

Losy pojedynku faktycznie 
się odmieniły, ale za spra-
wą błędu Piotra Floriana. 
Ten młody piłkarz - jeszcze 
w wieku juniora - skosił wy-
chodzącego na czystą pozycję 
Rafała Rybińskiego i za karę 
wyleciał z  boiska. Nieszczę-
ścia chodzą parami, więc 
kilka chwil później popular-
nego „Rybę” nieregulamino-
wo przygwoździł do ziemi 
golkiper przyjezdnych, i  to 
w obrębie szesnastki. Arbiter 
podyktował rzut karny, a jede-
nastkę skutecznie egzekwował 

Mateusz Magusiak i „Sokół” 
prowadził 1:0. 

Mimo gry w  osłabieniu, 
goście wyrównali w 38. minu-
cie, za sprawą Brazylijczyka 
Limy Santosa, który popisał 
się fantastycznym uderzeniem 
z rzutu wolnego. 

Tuż przed końcem pierw-
szej połowy, swój piłkarski 
kunszt znów pokazał Rafał 
Rybiński - po indywidualnej 
akcji strzelił przyjezdnym 
„gola do szatni”. 

Popularny „Ryba” nie dał 
o  sobie zapomnieć kibicom 
i rywalom po wznowieniu gry. 
Po szybkim rozegraniu stałego 
fragmentu gry, serią zwodów 
minął kilku graczy „Polonii”, 
wyszedł na czystą pozycję 
i płaskim strzałem z 10 metrów 
po raz drugi pokonał Bartłomie-
ja Kota. Jak się później okazało, 
ustalił tym jednocześnie końco-
wy wynik meczu. 

- 

Zagraliśmy dzisiaj bardzo 
dobre spotkanie, a  biorąc 
pod uwagę klasę rywala, 
chyba najlepsze w tej rundzie 
- skomentował mecz trener 
„Sokoła” Marcin Krzykow-
ski. - Spotkanie toczyło się 
w  szybkim tempie, było też 
dużo spięć podbramkowych. 
Nie mieliśmy dzisiaj słabych 
punktów, a  wybitną postacią 
był w  naszym zespole Rafał 
Rybiński. Zmiany, które wpro-
wadzałem w końcówce meczu, 

nie wynikały ze słabszej gry 
ściąganych z  boiska zawod-
ników, lecz miały charakter 
taktyczny. Najbardziej cieszy 
mnie to, że tak mocny rywal 
praktycznie nie stworzył so-
bie w  tym spotkaniu żadnej 
stuprocentowej sytuacji bram-
kowej, w  czym duża zasługa 
naszych formacji defensyw-
nych... 

Krzysztof A. Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

„Sokół” Marcinkowice - „Polonia/Sparta” Świdnica 3:1

„Sokół” i „Ryba” 
pokonali niepokonanych

Napastnik „Sokoła” Rafał Rybiński (na fot. przy piłce) sprawiał 
najwięcej problemów świdnickim obrońcom i z grona marcinkowiczan 
w największym stopniu przyczynił się do zwycięstwa nad mocnym 
ligowym rywalem

Łu
ka

sz
 K

ac
zm

ar
ek

 

Piłka nożna 
Ekstraklasa 

Dzięki współpracy z działem 
marketingu klubu piłkarskiego 
Śląsk Wrocław mamy dla 
naszych Czytelników  
5 podwójnych zaproszeń  
na bardzo ciekawie się  
zapowiadające ostatnie  
w sezonie spotkanie  
tej drużyny z gdyńską Arką

Wszystkie podwójne zaprosze-
nia na mecz z Arką Gdynia, który 
będzie rozegrany na wrocław-
skim Stadionie Miejskim w sobotę  
18 maja (początek o godz. 15.30), 
rozdysponujemy wśród pierwszych  
5 pełnoletnich Czytelników „Gaze-
ty Powiatowej”, którzy najpóźniej 
do godziny 14.00 w  czwartek  
16 maja wyślą esemes o treści „Bi-
let Arka” na numer telefonu +48-
605-996-559. Opłata za esemes 
według stawek operatorów. 

* Uwaga! Osoby nagrodzone 
zostaną poproszone esemesem 
zwrotnym o podanie numerów Pesel 
(swojego i  osoby towarzyszącej), 
bo zgodnie z przepisami o organi-
zacji imprez masowych, musi on 
być wydrukowany na imiennym 
bilecie. Zaproszenia przekażemy 
do wydruku w formacie PDF drogą 
mailową. Można je będzie także 
odebrać w  naszym gazetowym 
biurze ogłoszeń, przy ul. Chrobrego 
19 w  Oławie - w  piątek 17 maja, 
w godzinach od 13.00 do 16.00, lub 
w sobotę 18 maja, w godzinach od 
9.00 do 11.00.              (KAT)

Mamy bilety na Śląsk!
      

    

Wyniki spotkań XXVI kolejki, rozgrywanej 11 maja:
Sokół Marcinkowice - Polonia/Stal 3:1, Śląsk II - Sokół 

Wlk. Lipa 2:1, Nysa - Górnik 0:6, Orzeł Prusice - Polonia 
Trzebnica 1:1, Unia - Bielawianka 1:2, MKP Wołów - Orzeł 
Ząbkowice 2:1, GKS Mirków - Piast N.Ruda 5:0 i Zjedno-
czeni - Piast Żerniki0:2. 

Miejsce                                                                 Zwycięstwa                Porażki               Bramki
          Drużyna	                                                                        Remisy              Punkty               
1. Śląsk II Wrocław 	 24 	 0 	 2 	 72 	 97:13
2. Górnik Wałbrzych 	 20 	 5 	 1 	 65 	 70:21
3. Polonia/Stal Świdnica 	 16 	 5 	 5	  53	  49:25
4. Orzeł Prusice 	 14 	 3 	 9 	 45 	 54:43
5. Sokół Wielka Lipa 	 2 	 5 	 9 	 41 	 55:40
6. Sokół Marcinkowice 	 12 	          4       10 	     40 	  55:41
7. Bielawianka Bielawa 	 11 	 6 	 9 	 39 	 44:38
8. Piast Żerniki Wrocław 	 10 	 5 	 11 	 35	  43:40
9. Polonia Trzebnica 	 10 	 5 	 11 	 35 	 40:55
10. Unia Bardo 	 11 	 1 	 14 	 34	  47:50
11. GKS Mirków/Długołęka 	 9 	 3 	 14	  30	  47:70
12. Piast Nowa Ruda 	 9 	 0 	 17 	 27 	 34:62
13. Orzeł Ząbkowice Śląskie 	 7 	 5 	 14 	 26	  38:60
14. MKP Wołów  	 8 	 1 	 17 	 25	  37:59
15. Zjednoczeni Żarów 	 5 	 2 	 19 	 17 	 28:83
16. Nysa Kłodzko  	 4 	 2 	 20 	 14	  41:79

* W następnej, XXVII kolejce, Sokół Marcinkowice zagra 
już w piątek 17 maja w Trzebnicy z miejscową Polonią, którą 
jesienią pokonał u siebie 4:0. Początek meczu rewanżowego 
na trzebnickiej „Arenie” - o godz. 18.00.

Zestaw pozostałych par XXVII kolejki: Bielawianka -Śląsk 
II (0:4), Polonia/Stal - Górnik (0:2), Sokół Wlk. Lipa - MKP 
Wołów (0:0), Piast Żerniki - Orzeł Prusice (1:3), Unia - Nysa 
(2:1), GKS Mirków - Orzeł Ząbkowice (3:7), Zjednoczeni - 
Piast N.Ruda (3:0 vo). 

 
(W nawiasach wyniki jesiennych spotkań)

(KAT)

Tabela IV ligi 
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

Drużyna z Jelcza-Laskowic 
wiosną gra w kratkę. 
Dobre mecze przeplata 
słabszymi. Tym razem 
jelczanie wypadli poniżej 
swoich możliwości i musie-
li uznać wyższość zespołu 
z wrocławskiego osiedla 
Pawłowice

1:0 - ARTUR SOKAL (W 44 MIN.) 
1:1 - SZYMON ŁASIŃSKI (77)
1:2 - OSKAR CALIŃSKI (85)

JELCZ-LASKOWICE
11 MAJA 2019. STADION MIEJSKI. 
WIDZÓW OK. 100.

SĘDZIOWALI
KAMIL MIELCAREK Z WROCŁAWIA - ARBITER 
GŁÓWNY ORAZ ASYSTENCI - KONRAD NOWAK 
I KRZYSZTOF STĘPIEŃ (WS DZPN WROCŁAW).

ŻÓŁTE KARTKI
KACPER DUMAŃSKI (W 38 MIN.) ORAZ MAREK 
BARTOSIEWICZ I WOJCIECH MACIŃSKI (OBAJ 
W 90 MIN.) - WSZYSCY ZA FAULE.

„CZARNI” J-L
LIPIEC (4) - DUMAŃSKI (4) (70 ROLKA - 1), 
BARTOSIEWICZ (4), FIŁON (4), MINIACH (3) 
- ZGODA (2) (85 KOWALIK 
- NIESKLASYFIKOWANY), KUCHARCZYK (2) - 
SOKAL (4), URSYN-SZANTYR (3), CHRUŚCIEL
(3) ( 82 FLOREK - NIESKLASYFIKOWANY) 
- SZCZEBELSKI (3).

„ORZEŁ” PAWŁOWICE
PAJĄK - ŚMIGIELSKI, PICH, PYRKA, KRZYSIAK 
(68 MACIŃSKI) - PIETRZAK (70 ADAMCZYK), 
RÓŻYCKI, KOZYLNETS, KAPAŁCZYŃSKI 
(46 KOTECKI) - CALIŃSKI (90 LAPTSAI), ŁASIŃSKI.

Miejscowi byli osłabieni 
brakiem pauzującego za kartki 
Adriana Okonia, a ich najlep-
szy strzelec Radosław Florek 
zagrał dopiero w końcówce 
spotkania, z niedoleczonym 
urazem mięśniowym. Od 
początku przeważali goście. 
W 15. minucie, po dośrodko-
waniu z lewego skrzydła, nie-
pilnowany Szymon Łasiński 
przestrzelił, mając przed sobą 
tylko bramkarza. W odpowie-
dzi wpadł na pole karne gości 
Dominik Chruściel, jednak 
został zablokowany.

W 29. minucie zakotłowało 
się pod bramką gospodarzy, 
dobiegł do piłki Oskar Ca-
liński, ale obrońcy zażegnali 
niebezpieczeństwo. Z kolei 
Artur Sokal pociągnął prawą 
stroną, minął zwodem rywala, 
ale zbyt długo zwlekał z od-
daniem strzału i skończyło 
się na strachu przyjezdnych. 
Po chwili uśmiechnęło się 
szczęście do jelczan, gdy z 25 

metrów atomowo uderzył Ka-
mil Śmigielski, a zasłonięty 
Adrian Lipiec nie zareagował 
- piłka odbiła się bowiem z hu-
kiem od poprzeczki i wyszła 
w pole. 

W 44. minucie „Czarni” 
zdobyli bramkę „do szat-
ni”. Artur Sokal przymierzył 
z ostrego kąta w krótki róg 
i piłka zatrzepotała w siatce.

Po zmianie stron mocno za-
atakowali przyjezdni. Caliński 
obsłużył prostopadłym poda-

niem Oskara Pietrzaka, który 
uderzył poza bramkę. Miej-
scowi odpowiedzieli w 70. 
minucie. Z lewego skrzyła 
zacentrował Chruściel, Sokal 
przerzucił do Szczebelskiego, 
a ten trafi ł w bramkarza. 

W ostatnim kwadransie 
„Orzeł” zepchnął „Czarnych” 
do głębokiej defensywy. Ła-
siński przegrał pojedynek 
z Lipcem, ale zrehabilitował 
się chwilę później - doskoczył 
do prostopadłego podania 

i wpakował piłkę do siatki, 
obok bezradnego Lipca, wy-
równując na 1:1. 

W 85. minucie goście za-
dali drugi cios. Grający tre-
ner „Orła” Piotr Adamczyk 
uderzył zza szesnastki, piłka 
odbiła się od Lipca, dopadł 
do niej Caliński i z bliskiej 
odległości podwyższył na 2:1. 

Goście nie zwalniali tempa. 
Dogodne sytuacje zaprzepa-
ścili Karol Śmigielski i Patryk 
Kotecki. Pierwszy uderzył nad 
poprzeczkę, a drugi został 
zablokowany przez Marka 
Bartosiewicza. 

W doliczonym czasie gry 
rzut wolny z 20 metrów eg-
zekwował Florek, jednak 
futbolówka odbiła się od muru 
i przeleciała nad bramką go-
ści. Kolejne gole już nie pa-
dły, więc ten zacięty mecz, 
toczony w szybkim tempie, 
zakończył się jednobramko-
wym zwycięstwem „Orła”, 
co jednocześnie zmniejszyło 
szanse „Czarnych” na awans 
do IV ligi.

TOMASZ NEUMANN 
sport@gazeta.olawa.pl

MKS „CZARNI” JELCZ-LASKOWICE - OKS „ORZEŁ” PAWŁOWICE 1:2

„ORZEŁ” podziobał „CZARNYCH”

„Czarni” J-L (na fot. z nr 13 lewy obrońca tej drużyny Kacper 
Dumański) po porażce z „Orłem” Pawłowice (na zdjęciu w czerwonych 
strojach) spadli na dziewiąte miejsce w tabeli wrocławskiej 
„okręgówki”. Następny mecz rozegrają w Oławie, gdzie w derbowym 
pojedynku zmierzą sie z miejscowym „Moto-Jelczem”....
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I liga okr.  jun. młodszych

KOLEKTYW RADWANICE - MOTO-JELCZ 5:6
ŚLĘZA WROCŁAW - WKS ŚLĄSK WROCŁAW 4:0
MECZ ROZEGRANY AWANSEM
SILESIA-GAJ WR. - WKS ŚLĄSK WROCŁAW 6:1

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. SILESIA-GAJ WROCŁAW 13 23:13
2. MOTO-JELCZ OŁAWA 11 18:14
3. ŚLĘZA WROCŁAW 10 15:10
4. FC WROCŁAW ACADEMY 9 15:07
5. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 9 18:24
6. KOLEKTYW RADWANICE 0 14:35

I liga okr. trampkarzy

POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA - MOTO-JELCZ 6:4
BRAMKI DLA OŁAWIAN: ADAM SZYMKÓW - 2, 
ŁUKASZ KAPUŚCIK I MATEUSZ GRABOWSKI.
SILESIA-GAJ WR. - WKS ŚLĄSK II WR. 1:16
OLYMPIC WROCŁAW - BARYCZ SUŁÓW 4:0
POLONIA TRZEBNICA - FC II ACADEMY 3:2
MECZ ZALEGŁY
POLONIA TRZEBNICA - POLONIA ŚRODA ŚL. 7:4

TABELA PO IX KOLEJCE
1. OLYMPIC WROCŁAW 24 51:07
2. FC II WROCŁAW ACADEMY 22 55:18
3. POLONIA TRZEBNICA 22 51:15
4. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 15 43:19
5. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 12 38:37
6. MOTO-JELCZ OŁAWA 6 24:43
7. BARYCZ SUŁÓW 3 20:47
8. SILESIA-GAJ WROCŁAW 0 4:99

I liga okr. młodzików
 
MOTO-JELCZ OŁAWA - AP BRZEG DOLNY 1:0
GOL: ALAN BURKIEWICZ.
PARASOL II WROCŁAW - AP OLEŚNICA 2:0
POLONIA TRZEBNICA - WKS ŚLĄSK II WR. 1:0
OLYMPIC II WR. - FC II W-W ACADEMY 0:0
MECZE ZALEGŁE
AP OLEŚNICA - POLONIA TRZEBNICA 9:0
PARASOL II WROCŁAW - FC II ACADEMY 4:0

TABELA PO IX KOLEJCE
1. AP OLEŚNICA 24 34:05
2. PARASOL II WROCŁAW 19 22:12
3. MOTO-JELCZ OŁAWA  15 13:12
4. OLYMPIC II WROCŁAW 13 24:13
5. FC II WROCŁAW ACADEMY 12 11:11
6. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 10 14:26
7. POLONIA TRZEBNICA 7 16:37
8. AP BRZEG DOLNY 3 4:22

II liga okr. młodzików

PIAST ŻMIGRÓD - AP CHAMPIONS OŁAWA 5:0
POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA - STRZELINIANKA 2:1
FORZA WROCŁAW - ŚLĘZA WROCŁAW 3:2
OLYMPIC III WROCŁAW - AP II OLEŚNICA 2:0
MECZE ZALEGŁE
AP CHAMPIONS - POLONIA ŚRODA ŚL. 7:2
BRAMKI DLA OŁAWIAN: KAJETAN ZIEMBA - 3, 

KACPER LEJA - 2, MIKOŁAJ PASIEKA I SAMUEL 
ŁUCZKIEWICZ.
ŚLĘZA WROCŁAW - STRZELINIANKA 5:0

TABELA PO IX KOLEJCE
1. ŚLĘZA WROCŁAW 19 39:10
2. PIAST ŻMIGRÓD  19 38:13 
3. AP CHAMPIONS OŁ. 14 25:18
4. OLYMPIC III WROCŁAW 12 10:07
5. FORZA WROCŁAW  12 19:21
6. POLONIA ŚRODA ŚL.  11 20:30
7. AP II OLEŚNICA 11 14:24
8. STRZELINIANKA STRZELIN 0 5:47

IV liga okr. młodzików

SOKÓŁ MARCINKOWICE - AP III OLEŚNICA 2:4
BRAMKI DLA SOKOŁA: MICHAŁ NOWOGRODZKI 
I MACIEJ JURCZAK.
UKS KIEŁCZÓW - WKS ŚLĄSK III WR. 3:0
SOKÓŁ SMOLEC - PARASOL III WROCŁAW 0:2
MECZE ZALEGŁE
MKP WOŁÓW - WKS ŚLĄSK III WR. 3:0
MKP WOŁÓW - UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 3:1

TABELA PO IX KOLEJCE
1. AP III OLEŚNICA  22 30:12
2. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  19 24:08
3. PARASOL III WROCŁAW 18 35:12
4. MKP WOŁÓW 16 29:07
5. SOKÓŁ MARCINKOW.  12 17:22
6. SP MILICZ  7 10:46
7. SOKÓŁ SMOLEC  6 14:21
8. WKS ŚLĄSK III WROCŁAW 0 8:39

Terenowa liga juniorów 
młodszych

MECZ ZALEGŁY
RAPID DOMANIÓW - GLKS MIETKÓW 9:2
GOLE DLA RAPIDU: JAN KUŁAKOWSKI 
I BARTOSZ KONARSKI - PO 2, PATRYK 
WALKOWICZ, KAMIL GROBELAK, ADAM KULA, 
HUBERT KŁAK I ADRIAN WIATROWSKI.

TABELA PO XII KOLEJCE
1. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  20 34:11
2. RAPID DOMANIÓW 19 39:10
3. ŚWITEŹ WIĄZÓW 15 30:10
4. WIDAWA BIERUTÓW 13 30:18
5. SOKÓŁ SMOLEC 7 15:33
6. GKS KOBIERZYCE 6 16:33
7. GLKS MIETKÓW 1 11:60

Teren. liga trampkarzy

FOTO-HIGIENA GAĆ - CZARNI KONDRAT. 7:2
BRAMKI DLA GOSPODARZY: JAKUB PODAWCA - 
6 I PIOTR ŻURAWSKI.
SKRA WOJNOWICE - CZARNI J-L 1:3
GOLE DLA GOŚCI: JAN ZUBAL - 2 

I ALEKSANDRA KRUCZEK.
MECZ ZALEGŁY
CZARNI KONDRATOWICE - SOKÓŁ M. 7:2
GOLE DLA CZARNYCH: JAKUB SCHAB I JAKUB 
JAKOBSZE.

TABELA PO IX KOLEJCE
1. FOTO-HIGIENA GAĆ 18 36:07
2. CZARNI KONDRATOWICE  13 25:21
3. SOKÓŁ MARCINKOW. 12 18:18
4. UKS DWÓJKA J-L 10 13:05
5. CZARNI J-L  8  14:17
6. SKRA WOJNOWICE  5 13:25
7. ZACHÓD SOBÓTKA 0 2:28

Terenowa liga młodzików

GRUPA II
AP CHAMPIONS II - AP V OLEŚNICA 1:2
GOL DLA GOSPODARZY: OSKAR ŻYGADŁO.
MKS SIECHNICE - MOTO-JELCZ II OŁAWA 11:0
MECZE ZALEGŁE
CZARNI J-L - AKADEMIA FIRST KICK 3:0
BRAMKI: ALAN GRZEŚKÓW, ARTUR RYTWIŃSKI 
I BARTOSZ MARZEC.
POLONIA MIŁOSZYCE - MOTO-JELCZ II 0:3 (VO)
MOTO-JELCZ II - AKADEMIA FIRST KICK 0:3 (VO)
AK.FIRST KICK - FOOTBALL STARS 0:3 (VO)

TABELA PO VI KOLEJCE
1. AP CHAMPIONS II OŁ. 15 40:06
2. CZARNI J-L 12 18:07
3. AP V OLEŚNICA 12 15:07
4. MKS SIECHNICE 6 17:02
5. AP IV OLEŚNICA 6 13:15
6. BUMERANG II WROCŁAW 3 7:14
7. AKADEMIA FIRST KICK 3 3:12
8. FOOTBALL STARS 3 3:12
9. MOTO-JELCZ II OŁAWA 3 5:43
10. POLONIA MIŁOSZYCE 0 0:3

GRUPA III
RAPID DOMANIÓW - ŚWITEŹ WIĄZÓW 2:0
GOLE: PRZEMYSŁAW SKONIECZNY.
MŁODZIK PRZEWORNO - GKS KOBIERZYCE 4:2
POLONIA JASZOWICE - ZACHÓD SOBÓTKA 3:3
SOKÓŁ SMOLEC - AP JEDENASTKA 0:5
MECZE ZALEGŁE
ZACHÓD SOBÓTKA - RAPID DOMANIÓW 0:3
GKS KOBIERZYCE - POLONIA JASZOWICE 3:4
ZACHÓD SOBÓTKA - AP JEDENASTKA 0:3
ŚWITEŹ WIĄZÓW - GKS KOBIERZYCE 0:3

TABELA PO V KOLEJCE
1. AP JEDENASTKA KĄTY WR.  15  19:04
2. POLONIA JASZOWICE  10  18:10
3. RAPID DOMANIÓW  10  10:04
4. ZACHÓD SOBÓTKA  7  20:10
5. GKS KOBIERZYCE  6  11:11
6. MKS KOSTOMŁOTY  4  10:14
7. MŁODZIK PRZEWORNO  3  8:13
8. ŚWITEŹ WIĄZÓW  0  2:15
9. SOKÓŁ SMOLEC  0  0:17

WLJS
WYNIKI MECZÓW Z 11 I 12 MAJA

MOTO-JELCZ OŁAWA - PARASOL  2:3
GOLE DLA OŁAWIAN: DAMIAN ŚWINIONOGA 
I WOJCIECH KANIEWSKI. 
LECHIA D. - POLONIA-STAL ŚWIDNICA 2:0
MIEDŹ LEGNICA - WKS ŚLĄSK WROCŁAW 0:4
KARKONOSZE JG - ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 1:2
GÓRNIK POLKOWICE - CHROBRY GŁOGÓW 3:0
GÓRNIK W. - BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 3:3
MECZ ZALEGŁY
BOBRZANIE BOLESŁAWIEC - KARKONOSZE 
JG 3:0

TABELA PO XXI KOLEJCE
1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW  50 76:29
2. MIEDŹ LEGNICA 46 62:22
3. CHROBRY GŁOGÓW 45 75:31
4. LECHIA DZIERŻONIÓW 40 61:35
5. GÓRNIK POLKOWICE 31 37:43
6. POLONIA-STAL ŚWIDNICA  31 29:35
7. FC WROCŁAW ACADEMY 30 39:29
8. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 29 41:66
9. ŚLĘZA WROCŁAW 28 37:36
10. PARASOL WROCŁAW 24 40:52
11. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 19 33:51
12. KARKONOSZE JELENIA G. 19 25:67
13. GÓRNIK WAŁBRZYCH  18 27:48
14. MOTO-JELCZ OŁAWA  8 20:58

* 
W NASTĘPNEJ KOLEJCE, W ŚRODĘ 15 MAJA 
O GODZ.17.00, JUNIORZY „MOTO-JELCZA” 
ZAGRAJĄ WE WROCŁAWIU Z ZESPOŁEM WKS 
„ŚLĄSK”, A W SOBOTĘ 18 MAJA O GODZ.11.00 
GOŚCIĆ BĘDĄ W OŁAWIE LEGNICKĄ „MIEDŹ”. 

(POL)

Klasa A - 
grupa IV

WYNIKI XXIII KOLEJKI, 
Z 11 I 12 MAJA:

Orzeł - Sokół II 4:1 (Gole 
dla Orła”: Oleksandr Mułyk 
- 4, a dla Sokoła - Mateusz 
Rado), Wratislavia - F-H II 
Korona Osiek 7:1 (jedyną 
bramkę dla F-H zdobył Łu-
kasz Bojarski), Rapid - Piast 
1:2 (gola dla Rapidu strze-
lił Damian Kolano), Koro-
na Pęcz - Błękitni Siedlce 
6:2 (bramki dla Błękitnych 
zdobyli Kamil Matush oraz 
Łukasz Jabłonowski), MKS 
Siechnice - Świteź 3:2, LKS 
Brożec - Gromnik 6:0, Burza 
Bystrzyca - FC Pęcz 3:0 (vo).

Pauzowali Czarni II Min-
kowice Oławskie.

TABELA:
1. ORZEŁ MARSZOWICE  22  60  93:13
2.PIAST NADOLICE  22  52  57:18
3. WRATISLAVIA WR.  21  45  60:21
4. BURZA BYSTRZYCA  21  44  76:26
5. SOKÓŁ II MARCINK.  22  43  54:31
6. RAPID DOMANIÓW  22  38  52:30
7. F-H II KORONA O.  21  37  52:49
8. KORONA PĘCZ  21  27  47:41
9. LKS BROŻEC  21  26  42:42
10. BŁĘKITNI SIEDLCE  21  22  29:42
11. MKS SIECHNICE  22 19  42:113
12. ŚWITEŹ WIĄZÓW  22  18  35:67
13. CZARNI II MINK.  21  17  35:65
14. GROMNIK KUROPATNIK  21  6  18:84
15. FC PĘCZ  22  13  26:76

                    * 
W XXIV kolejce, w niedzie-

lę 19 maja, o godzinie 11.00 
Czarni II Minkowice zmierzą 
się z Wratislavią Wrocław, 
o 13.00 F-H II Korona Osiek 
podejmie LKS Brożec, o 14.00 
Piast Nadolice zagra z Orłem 
Marszowice, zaś Błękitni Sie-
dlce z Rapidem Domaniów, 
o 16.00 Sokół II Marcinkowi-
ce podejmie MKS Siechnice, 
a o 17.00 Świteź Wiązów 
powalczy z Burzą Bystrzyca.     

          
                            (DCZ)

Piłkarskie nadzieje

Wyniki spotkań XXVIII kolejki, 
rozgrywanej 11 i 12 maja:

Foto-Higiena - Ślęza 1:1 (relacja z tego meczu na str. 
36), Ruch R. - Górnik II 1:1, Agroplon - Górnik P. 1:0, Piast 
- Lechia 1:1, Warta - Ruch Z. 2:1, Rekord - Stal 1:0, Pnió-
wek - Zagłębie II 0:2, Stilon - Miedź II 0:1, MKS Kluczbork 
- Gwarek 1:1.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA             PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. GÓRNIK POLKOWICE  20  3  5  63  66:30
2. ZAGŁĘBIE II LUBIN  16  6  6  54  55:25
3. ŚLĘZA WROCŁAW  16  6  6  54  53:27
4. GWAREK TARNOWSKIE GÓRY  13  8  7  47  42:31
5. GÓRNIK II ZABRZE  12  9  7  45  47:41
6. REKORD BIELSKO-BIAŁA  12  8  8  44  44:37
7. MIEDŹ II LEGNICA  12  6  10  42  42:36
8. RUCH ZDZIESZOWICE  12  5  11  41 37:37
9. PIAST ŻMIGRÓD  10  9  9  39  39:41
10. PNIÓWEK PAWŁOWICE ŚLĄSKIE  10  8  10  38  40:32
11. STAL BRZEG  10  5  13  35  43:42
12. FOTO-HIGIENA GAĆ  10  6  12  34  38:45
13. MKS KLUCZBORK  8  6  12  32  26:35
14. RUCH RADZIONKÓW  8  7  13  31  33:50
15. AGROPLON GŁUSZYNA  7  7  14  28  31:53
16. LECHIA DZIERŻONIÓW  6  6  16  24  38:56
17. WARTA GORZÓW WIELKOPOLSKI  6  6  16  24  26:42
18. STILON GORZÓW WIELKOPOLSKI  7  2  19  23  28:68

* W XXIX kolejce, w środę 15 maja, Foto-Higiena ro-
zegrała spotkanie ze Stalą Brzeg - mecz zakończył się po 
zamknięciu tego wydania „GP-WO”, więc wynik i relację 
zamieścimy w następnym numerze gazety.

* W XXX kolejce, w sobotę 18 maja, Foto-Higiena podej-
mie ww Gaci Zagłębie II Lubin, z którym jesienią przegrała 
na wyjeździe 0:1. Początek meczu - o godzinie 17.00.

* Zestaw pozostałych par XXX kolejki: Górnik II - Górnik 
P. (1:3), Ruch R. - Lechia (3:1), Agroplon - Ruch Z. (2:3), 
Piast - Ślęza (1:3), Warta - Stal (0:1), Rekord - Miedź II 
(2:0), Pniówek - Gwarek (0:1), Stilon - MKS Kluczbork (0:3).

(W nawiasach wyniki meczów z rundy jesiennej)

(DCZ)

Tabela III ligi - grupa III
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

Tylko dwaj piłkarze oław-
skiej drużyny, występujący 
w wyjściowej jedenastce, 
nie zobaczyli w tym meczu 
żółtych kartek. Czterech 
spośród dziewięciu tak 
ukaranych zawodników 
MJO otrzymało napomnie-
nia za krytykę orzeczeń 
wrocławskiego arbitra. To 
doskonale obrazuje, w jakiej 
atmosferze toczył się 
sobotni pojedynek. Po jego 
zakończeniu, żale i pretensje 
oławskiej ekipy do sędziów 
trwały jeszcze bardzo, 
bardzo długo...

 0:1 - JANUSZ GANCARCZYK (W 5 MIN.) 
1:1 - ADRIAN MIODEK (9)
2:1 - KAROL SIÓDMIAK (20) 
2:2 - KRZYSZTOF TELATYŃSKI (47)
3:1 - GRZEGORZ GRAF (68, Z KARNEGO)
4:2 - MICHAŁ CISZEWSKI (89)

OLEŚNICA 
11 MAJA 2019. STADION OSIR. 
WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI
MARCIN FOREMNY Z WROCŁAWIA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI - JAKUB ORLIŃSKI 
I KRZYSZTOF KACZMAREK (WS DZPN WROCŁAW).

ŻÓŁTE KARTKI
TOMASZ WATRAL (W 11 MIN.), JANUSZ 
GANCARCZYK (43), KAMIL DOŁGAN (88) 
I KRZYSZTOF TELATYŃSKI (+90) - WSZYSCY ZA 
KRYTYKĘ ORZECZEŃ SĘDZIEGO; MATEUSZ PRUSAK 
(33), JAKUB SKORUPA (40), GRZEGORZ GRAF 
(43), MARCIN MAZUR (52), WOJCIECH STRÓJWĄS 
(54), KACPER KORCIK (72) I KRZYSZTOF 
WALIŚ (+90) - WSZYSCY ZA FAULE; JAKUB 
SKORŁUTOWSKI (70) I MICHAŁ CISZEWSKI (89) - 
OBAJ Z NIESPORTOWE ZACHOWANIE. 

POGOŃ
SALAMAGA - STRÓJWĄS, GRAF, SIÓDMIAK, 
RAFALSKI (25 KOPEK) - HAŁAPACZ, 
ŚWIERCZYŃSKI - UZNAŃSKI (+90 A.CISZEWSKI), 
M.CISZEWSKI, KORCIK - MIODEK (+90 SMYRSKI).

MGKS „MOTO-JELCZ” 
FLORCZYK (3) - DOŁGAN (3), J.SKORUPA (1) 
(46 ANKLEWICZ - 2), WATRAL (3), MAZUR (3) - 
SKORŁUTOWSKI (3) (70 KULCZYCKI - 1), WALIŚ 
(3) - J.GANCARCZYK (4) (+90 BEKIESZCZUK - 
NIESKLASYFIKOWANY), PRUSAK (3) 
(68 MAŃKOWSKI - 1), DOBKOWSKI (4) - 
TELATYŃSKI (4). 

Walka o awans do IV ligi 
wkracza w decydującą fazę. 
O dwa premiowane miejsca 
wciąż walczy we wrocławskiej 
„okręgówce” aż 10 drużyn. 
Wśród nich dwa zespoły, które 
w sobotnie popołudnie zmie-
rzyły się na stadionie miejskim 
w Oleśnicy. Od pierwszych 
minut widać było, że gospoda-
rze nie podejmą otwartej walki 
z oławskim liderem, tylko 
schowają się „za podwójną 
gardą” i będą kontratakować, 

czyhając na błędy defensywy 
rywala. Taka sama taktyka 
przyniosła im sukces jesienią 
ubiegłego roku - tak wówczas 
grająca „Pogoń” niespodzie-
wanie pokonała w Oławie 
„Moto-Jelcz” 2:0.

W rewanżowym spotkaniu, 
już w 4. minucie Radosław 
Florczyk zbyt słabo wyrzucił 
piłkę do partnera, przechwy-
cił ją więc Michał Ciszewski 
i podał prostopadle do Piotra 
Uznańskiego, który z linii koń-
cowej przerzucił do Adriana 
Miodka. Będącego na czystej 
pozycji oleśnickiego napast-
nika powstrzymał w ostatniej 
chwili ofi arnie interweniujący 
Tomasz Watral. Po przejęciu 
piłki oławianie skontrowali. 
Szarżujący prawym skrzydłem 
Janusz Gancarczyk łatwo ograł 
Karola Rafalskiego, wpadł na 
pole karne miejscowych i moc-
nym uderzeniem z ostrego kąta 
pokonał Mateusza Salamagę. 

Cztery minuty później 
oleśniczanie przeprowadzi-
li składną akcję zespołową 
i na jej fi niszu piłka trafi ła do 
Adriana Miodka, który będąc 
na czystej pozycji, objechał 
wybiegającego z bramki Ra-
dosława Florczyka i wpakował 
futbolówkę do siatki. - Przy 
tej akcji sędziowie popełnili 
pierwszy kardynalny błąd, nie-
stety nie ostatni w tym meczu 

- komentuje Mariusz Pałucki, 
kierownik oławskiej drużyny. 
- Otrzymujący kluczowe po-
danie napastnik „Pogoni” był 
na wyraźnym spalonym, czego 
nie wychwycił asystent liniowy 
głównego arbitra, a ten - mimo 
naszych głośnych i zdecydowa-
nych protestów - wskazał na 
środek boiska. 

Minutę po tym golu goście 
mogli ponownie objąć pro-
wadzenie, ale to się im nie 
udało. Krzysztof Telatyński 
za daleko wypuścił sobie piłkę 
i w efekcie przegrał pojedynek 
z Salamagą. To się zemściło 
w 20. minucie, ale i tym ra-
zem pewien udział w straco-
nym przez oławian golu miał 
ten sam duet sędziowski. Po 
starciu bark w bark Marcina 
Mazura z Piotrem Uznańskim, 
w rejonie narożnej chorągiew-
ki, sztandarem zamachał bez 
powodu Krzysztof Kaczmarek, 
a Marcin Foremny podykto-
wał rzut wolny dla „Pogoni”. 
Po dośrodkowaniu Michała 
Ciszewskiego zgubił krycie 
przed oławską bramką Jakub 
Skorupa, pozwalając Karo-
lowi Siódmiakowi bezkarnie 
skierować futbolówkę głową 
do siatki, z bliskiej odległości.

Od tego momentu i już pra-
wie do końca meczu, gra to-
czyła się głównie na połowie 
„Pogoni”. Gospodarze tylko 
sporadycznie przedostawali się 
pod pole karne gości, a robili to 
prostymi środkami, posyłając 
„lagę” w stronę szybkiego 
Miodka. Do końca pierwszej 
połowy oleśnicki napastnik 
był jednak skutecznie neu-
tralizowany. Nie wiodło się 
także oławskiej ofensywie, 
bo po wymianie dość niezdar-
nego Rafalskiego, na dobrze 
znanego w Oławie Sławomira 
Kopka, lewa obrona „Pogoni” 
stała się dużo mocniejsza, a na 
prawej bardzo dobrze spisywał 
się od początku Wojciech 
Strójwąs, były zawodnik „Fo-
to-Higieny” Gać. Częsta wy-
miana stron między oławskimi 
skrzydłowymi - Januszem 
Gancarczykiem i Mateuszem 
Dobkowskim, która w wie-

lu wcześniejszych meczach 
była kluczem do zwycięstwa 
oławian, tym razem się nie 
sprawdzała. Atakujący środ-
kiem Krzysztof Telatyński 
i Mateusz Prusak też nie mieli 
łatwego życia, bo w centrum 
defensywy „Pogoni” ustawieni 
byli doświadczeni i twardo 
grający - 37-letni kapitan Grze-
gorz Graf, dobrze pamiętający 
jeszcze dawne występy ole-
śnickiej drużyny w II lidze, 
oraz legitymujący się także 
długim stażem futbolowym 
35-letni Karol Siódmiak. 

Tę dwójkę oleśnickich „we-
teranów” udało się oławianom 
przełamać parę chwil po zmia-
nie stron. Kamil Dołgan zagrał 
prostopadle do Janusza Gan-
carczyka, któremu wreszcie 
udało się zgubić na prawym 
skrzydle Sławomira Kopka, 
i zacentrować z linii końcowej 
pod bramkę „Pogoni”, gdzie 
czyhał podążający za akcją 
Krzysztof Telatyński, który 
strzałem z bliskiej odległości 
pokonał Salamagę.

Po wyrównaniu na 2:2, oła-
wianie jeszcze mocniej przy-
cisnęli, seryjnie egzekwując 
rzuty rożne, ale bez efektu 
bramkowego. Natomiast go-
spodarze niczego nie zmienili 
w swojej taktyce. Po prze-
chwycie piłki na własnej po-
łowie, posyłali długie podania 
w stronę „harpagana” Miodka. 
Ten w 62. minucie wygrał po-
jedynek biegowy z Łukaszem 
Anklewiczem który zmienił 
w przerwie Jakuba Skorupę. 
Napastnik „Pogoni” wyszedł 
na czystą pozycję, ale tym 
razem Florczyk nie dał się na-
brać na zwód rywala i obronił 
jego strzał. Warto zauważyć, 
że Anklewicz zagrał po raz 
pierwszy po dłuższej przerwie, 
spowodowanej kontuzją, i już 
przy tej ostatniej opisywanej 
akcji widać było, że jeszcze 
nie jest w dyspozycji, z jakiej 
znaliśmy go z wcześniejszych 
spotkań, gdy był w pełni zdro-
wy. Zauważył to także tre-
ner „Pogoni” Marcin Jurasik 
i polecił swoim podopiecz-
nym grać wszystkie ofensyw-

ne piłki właśnie do Miodka 
i w rejon boiska, za który od-
powiadał Anklewicz. Tak też 
było w 67. minucie. Obrońca 
„Moto-Jelcza”, po wspólnym 
biegu w stronę piłki, zmie-
rzającej poza boisko, starł się 
z rywalem w narożniku pola 
karnego, tuż przy linii koń-
cowej. Zaatakowany barkiem 
Miodek artystycznie upadł, 
a sędzia Foremny uznał to za 
faul obrońcy „Moto-Jelcza” 
i wskazał na „wapno”. Mimo 
głośnych protestów gości, pod-
trzymał decyzję, więc po chwil 
Grzegorz Graf, myląc przy 
strzale z jedenastki Radosława 
Florczyka, zapewnił „Pogoni” 
ponowne prowadzenie. 

Po tym golu obraz gry się 
nie zmienił - wciąż atakowali 
goście, a miejscowi sporadycz-
nie kontrowali. W 73. minucie 
bliski wyrównania był Jakub 
Kulczycki. Po dośrodkowaniu 
Janusza Gancarczyka z rzutu 
rożnego, główkował z trzech 
metrów, ale nie trafi ł w światło 
bramki. Chwilę później, szar-
żującego skrzydłem Telatyń-
skiego powstrzymał dopiero 
tuż przed bramką Salamaga. 

W 88. minucie doszło do ko-
lejnej kontrowersji z udziałem 
arbitrów, po której praktycz-
nie zostały przesądzone losy 
meczu. Wybijana na aut przez 
oleśniczan piłka trafi ła Kamila 
Dołgana, który wyraźnie był 
już poza boiskiem. Sędzia 
liniowy Krzysztof Kaczma-
rek był jednak innego zda-
nia i skierował chorągiewkę 
w stronę oławskiej bramki. 
Gdy Dołgan w ostrej formie 
wymieniał poglądy z arbitra-
mi, za co dostał żółty kartonik, 
oleśniczanie wznowili szybko 
grę i nieupilnowany przez 
obrońcę „Moto-Jelcza” Michał 
Ciszewski popędził lewym 
skrzydłem, wpadł na pole 
karne oławian i uderzeniem 
w długi róg pokonał Florczyka. 

Mimo dwubramkowej straty, 
przyjezdni nie odpuszczali do 
ostatnich sekund gry. Nauczeni 
wydarzeniami z niedawnych 
półfi nałowych bojów w Lidze 
Mistrzów, ambitnie dążyli do 

zdobycia kontaktowego gola 
i następnie do ewentualnego 
wyrównania. Kontaktowego 
strzelili w doliczonym czasie, 
a zrobił to popularny „Tela” 
i w stylu godnym światowych 
stadionów oraz Ligi Mistrzów. 
Uderzona atomowo z 15. me-
trów piłka trafi ła tuż przy słup-
ku w dolną część poprzeczki, 
odbiła się od murawy i wyszła 
w pole. Asystent liniowy głów-
nego arbitra Krzysztof Kacz-
marek najwyraźniej nie kochał 
oławian w tym meczu. Przy 
strzale Telatyńskiego nie nadą-
żył bowiem za akcją i dlatego 
nie zauważył, że po odbiciu się 
od poprzeczki futbolówka mia-
ła styk z murawą już wyraźnie 
za linią bramkową... 

                 *
Gola na 3:4 ofi cjalnie więc 

nie było i nie padł także ewen-
tualny wyrównujący. W re-
zultacie oławianie po raz 
pierwszy w tym sezonie prze-
grali wyjazdowe spotkanie. 
W efekcie spadli z pierwszej 
pozycji w tabeli na drugą, 
ustępując miejsca na pozycji 
lidera rewelacyjnie grającemu 
w rundzie rewanżowej „Zacho-
dowi” Sobótka. Tuż za plecami 
oławian usadowił się kolejny 
„mistrz wiosny” - „Mechanik” 
Brzezina. Oprócz oleśnickiej 
„Pogoni”, która pokonując 
„Moto-Jelcz” zasygnalizowa-
ła, że nie zamierza odpuszczać 
walki o awans, formę odzyskali 
także „Wiwa” Goszcz, która 
rozgromiła „Olimpię” Podgaj 
aż 8:0, oraz GKS Kobierzyce, 
który zwyciężył „Parasol” 
Wrocław 4:2. Mimo chwilowej 
zadyszki, jeszcze zapewne nie 
powiedzieli ostatniego sło-
wa piłkarze „Polonii” Środa 
Śląska i „Czarnych” Jelcz-
-Laskowice. Z tymi ostatnimi 
„Moto-Jelcz” zmierzy się już 
w sobotę 18 maja, na stadio-
nie OCKF, przy ul. Sportowej 
w Oławie. Początek tego cie-
kawie się zapowiadającego 
meczu derbowego wyznaczono 
na godzinę 17.00.  

TEKST I FOT.: 
KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 

kat@gazeta.olawa.pl

MKS „Pogoń” Oleśnica - MGKS „Moto-Jelcz” Oława 4:2

PRZEGRANI, wykartkowani 
I OD AWANSU odsuwani...

Krzysztof Telatyński (na fot. z lewej) w meczu z „Pogonią” strzelił dwie bramki, ale sędzia Marcin Foremny (na zdjęciu trzeci od prawej) uznał mu 
tylko jedną...

Po zakończeniu spotkania oławscy piłkarze i kibice głośno wyrażali 
swoje niezadowolenie z rozstrzygnięć, podejmowanych przez 
widoczną na fot. dwójkę sędziowską (w żółto-czarnych strojach) - 
Krzysztofa Kaczmarka (z lewej) i Marcina Foremnego

Klasa „O” 
seniorów

WYNIKI XXIII KOLEJKI, 
ROZEGRANEJ 11 I 12 MAJA

POGOŃ - MGKS MOTO-JELCZ 4:2, 
CZARNI - ORZEŁ 1:2 (RELACJA Z TEGO 
MECZU NA STRONIE 38), WIDAWA - 
ZACHÓD 0:3, MECHANIK - STRZELINIANKA 
5:0, POLONIA - GKS ŻÓRAWINA 0:1, WIWA - 
OLIMPIA 8:0, GKS KOBIERZYCE- PARASOL 4:2 
I KOLEKTYW - ENERGETYK 1:1. 

TABELA:
1. ZACHÓD SOBÓTKA  23  48  47:25
2. MOTO-JELCZ OŁ.  23  46  44:24
3. MECHANIK BRZEZINA  23  44  50:34
4. WIWA GOSZCZ  23  42  62:32
5. POGOŃ OLEŚNICA  23  42  48:32
6. POLONIA ŚRODA ŚL.  23  42  37:24
7. KS ŻÓRAWINA  23  40  34:25
8. ORZEŁ PAWŁOWICE  23  40  44:38
9. CZARNI J-L  23  38  47:38
10. GKS KOBIERZYCE  23  37  59:34
11. PARASOL WROCŁAW  23  25  27:42
12. OLIMPIA PODGAJ  23  21  44:66
13. WIDAWA BIERUTÓW  23  21  34:61
14. KOLEKTYW RADWANICE  23  19  31:49
15. ENERGETYK SIECHNICE  23  14  24:52
16. STRZELINIANKA  23  5  12:68
* W NASTĘPNEJ KOLEJCE DERBY POWIATU 
OŁAWSKIEGO! W SOBOTĘ 18 MAJA 
MOTO-JELCZ OŁAWA PODEJMOWAĆ BĘDZIE 
CZARNYCH JELCZ-LASKOWICE, Z KTÓRYMI 
WYGRAŁ W RUNDZIE JESIENNEJ NA WYJEŹDZIE 
1:0. REWANŻOWY MECZ NA STADIONIE OCKF 
PRZY UL. SPORTOWEJ W OŁAWIE ROZPOCZNIE 
SIĘ O GODZ. 17.00.                (KAT)
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